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„ Jego ce. i k. Apostolska Mość raczył 
Majwyższem postanowieniem z d. 81 stycz: 
„i b. r. mianować najłaskawiej scholastyka 
kapituły katedralnej obrz łac. w Przemyślu, 
ozefą Ziemiańskiego, dziokanem ka- 
A a kanonika Marcina Skwierczyń- 
"lego scholastykiem kapituły. 
Stremay i w. r. 
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Lwów, dnia 13 lutego. 


Zaufanie, jakie br. Andrassy 
Posiada w Węgrzech, przetrwało w 
dagu dwóch lat ostatnich tyle ciężkich 
Prób w parlamencie budapeszteńskim, 
że 1 najświeższa próba ubrana w for- 
mẹ interpelacyi nie osłabi go wcale. 
„) Za parlamentem odzywają się głosy 
Skrajne, którym hr. Andrassy pewnie 
zadość uczynić nie może i nie zechce, 
ale w kołach poselskich rozwaga i o- 
„ucha góruje ciągle nad popędliwościa 
l gorączkowem pojmowaniem sytuacyi. 
Jeżeli interpelacya Osernatonyiego þe- 
dzie szezęśliwszą od poprzednich, t. i 
Jeżeli tym razem wywoła walna roz- 
brawę o kwesty wschodniej i wcią- 
Er zł także poważne żywioły 
=: u 22100 pewnie lojalny wy- 
Tere nu parlamentarnej , a nie akt 

tzema przeciw hr. Andrassenu, 
jako „Ka lub konferencya 
miskę ek zażegnania grożącej lub 
poai enia prowadzonej wojny nie 
M R tradycyi bardzo świetnej, lecz 

m spotykał się zawsze z uprze- 


Kronika Londyńska 


e a PE 


TII. 

bur: Y. Higheli 1... dziatki. 
Rostafiński. Jak się tu tła] M si 7 ia e: i 
Jako targ artystyczny. Chełmoński, Wskazówka da na- 
szych artystów, Matejko — Niemcem! Oleopatra. Upię- 
Kol nia Londynu. Pomnik Stuarta Milla, Beaconsfield. 
È: W angielskie. Trzęsienie ziemi. Tajewniee Londy- 
u. Flota angielska, Nowiny literackie. Twój Walenty ! 


Przed burzą ?... Stanle 


w Nie łatwo usiąść przy biórku w dniu 
neg, onym rutyną, i zabrać się do spokoj- 
E Sprawozdania z wypadków miesiąca , 
Sly w koło nas, i w nas samych, panuje 
niezwykłe wzburzenie. Sceny gwałtownego 
tygodnia zatarły wspomnienie spokojniejszych 
Trzech tygodni, a wulkaniczne wczoraj Zà- 
Ćmiło obraz pogodny 29eiu dni po za sobą. 
am parlament wrący namiętną walką — tu 
największa stolica na kuli ziemskiej hucząca 
makształt wzburzonego morza — kogo spoty- 
kamy, twarz jego odźwierciedla w małej swej 
całości wszystkie namiętności olbrzymiego, a 
oszukanego i oburzonego narodu. Piszże tu! 
; Kto wie, czybym mógł się zdobyć na 
Jakiekolwiek sprawozdanie, gdyby nie chwi- 
Owa cisza w otoczeniu. Lud wyhuczał się na 
wiecach , massy przyszły do stanowczego zda- 
nia, rząd zwyciężył wrogów wewnętrznych i 
R wolne ręce na zewnątrz, Zanim skorzysta 
© Zwycięztwa, mamy pauzę, dzień ciszy. 

- rzyjmujemy z rezygnacyą wysłanie flo- 
PARU Stambułu , zbierzemy się w pół mi- 
zj w aby pochwalić ten fakt. Słowem 
z tej CA Auglia se recueille — korzysiam 
Bidzac p ada do wysłania mojej kroniki. 
obrębie "n zwykle, że polityka nie leży w 
czyń mego zadania, ani też mogąc dostar- 

JĆ wam informacyi, której dawno nie wy- 


+ NIĄ 


dzeniami. które w dawniejszych kata- 


ką ewidencyę sił i stanowisk obu ar- 
mij, a nadto nie wiedział, jaki właści- 
wie stosunek istnieje teraz między pań- 
stwami, które w lecie stały naprzeciw 
siebie jako dwaj nieprzebłagani zapa- 
śniey. Niejasność sytuacyi poczytywa- 
ng jesi aw zasługę dyplomatów ros- 
syjskich i rzeczywiście nieda się za- 
przeczyć, że spryt niepospolity okaza- 
ła dyplomacya rossyjska w ostatnim 
okresie kampanii. Tajemniczość dyplo- 
macyi rossyjskiej zawsze przejmowała 
Europę obawami, a w obecnej kam- 
panii, mianowicie w ostatnim jej okre- 
sie musiało to wystąpić na jaw w sto- 
pniu silniejszym niż kiedykolwiek. Ja- 
kiż powód uzasadnia tę tajemniczość, 
skoro kampania rozpoczęła się pod 
hasłem bezinteresownej humanitarności, 


skoro stałe uporządkowanie stosunków 


| 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen 
kilkorazowe po 6 et. od miejsca jednego wiersza. 

Inseraty przyjmują w Austryi i Niemczech 
wszystkie agencye anonsów; we Francyi w Paryżn 
wyłącznie agencya p. Adama, Carrefour de la Croix 
Rouge 2. 


wane do r. 1877 odróżnianie Rossyi 


na Wschodzie miało być przedłożone | oficyalnej od nieoficyalnej. 


areopagowi Europy, a areopag ten 


Francya wysyła okręty wojen- 


właśnie został zwołany? Gdyby prasa;ne pod Konstantynopol i poczyniła 


rossyjska miała dać odpowiedź auten- 
tyczną na to pytanie, wypadałoby po- 
stawić bardzo zły horoskop pokojo- 
wym celom konferencyi. W oczach 
tej prasy zaciera się powoli granica 
między kwestyami, które Rossyą sama 
załatwić miała, a sprawami, które sa- 
ma tak wyraźnie Europie przekazy- 
wała. Krew rossyjska popłynęła obfi- 
cie i wymaga nagrody, a Furopa, 
która z założonemi rękami  patrzała 
na hekatomby wojenne, niema teraz 
prawa wydzierać zwycięzkiej Rossyi 
owoców wygranej kampanii! Tak pi- 
szą wpływowe dzienniki rossyjskie, a 
jeżeli zdanie to przetłumaczymy Z 
dyalektu dziennikarsko-dyplomatyczne- 
go na zwykły, to wynikałoby, że Ros- 
sya po prostu wyprosić sobie powinna 
wszelkie mięszanie się Europy do zaś 
kowań pokojowych. | tym razem jak 
nieraz dotąd musimy wyrazić prze- 
strogę, że nie każdy artykuł rossyjski, 
który przeszedł czyściec cenzury, jest 
już tem samem wyrazem  przeko- 
nań panujących w kołach rządowych. 
Wszystko jest teraz w Rossyi upojone 
zwycięstwem, więc i panowie cenzo- 
rowie nie gorszą się przechwałkami 
redakcyjnemi iego rodzaju a rząd 
nawet nie uważa na nie. Tak przy- 
najmniej wnosióby należało z przyjęcia 
zaproszenia na konferencyę w Peters- 
burgu, bo gdyby Rossya miała rze- 
czywiście rościć sobie prawo do 
załatwienia całej kwestyi wschodniej 
bez udziału Europy, jak to jej szowi- 
niści dziennikarscy wskazują. to przy- 
| jęcie zaproszenia zakrawałoby tylko na 
hipokryzyę. Teraz znowu może Wy- 
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' świadczyć dobrą przysługę praktyko- 
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| strofach wojennych udaremniały samo 
rozwinięcie i utorowanie" pomysłu. 
Napoleon III tyle razy zawiódł się na tym 
pomyśle, że w końcu nie występował 
z nim przed Europą. Dziś szanse kon- 
ferencyi, t j. samego zrealizowania 
pomyslu a nie jego skuteczności są 
nierównie lepsze niż kiedykolwiek, ale 
żeby to już uprawniało do stawiania 
horoskopów pokojowych, tego weale 
powiedzież nie można. Najpierw bo- 
wiem stan rzeczy pod Konstantynopo- 
lem posiada zarody wielu niespodzie- 
wanych zwrotów, których tajemniczość 
dyplomacyi rossyjskiej i tureckiej od- 
gadnąć nie pozwala, a powtóre w mia- 
rę, jak przewleka się zrealizowanie 
pomysłu konferencyjnego, mnożą się 
niepokojące objawy co do usposobie- 
nia Rossyi. Co do stanu rzeczy pod 
Konstantynopolem tyle tylko można 
powiedzieć, że w żadnej poprzedniej 
wojnie świat dyplomatyczny nie był 
tak pozbawiony inforimacy!, żeby w 
chwili najkryty czniejszej stracił wszel- 
„ Wczoraj wieczór byłem na wielkiem ze- 
RD gdy następca tronu i wybór króle- 
AE e liczbie kilku tysięcy osób, przyjmo- 
wali Stanleya, w halli gaint James. Nim 
młody, a już osiwiały odkrywca wyszedł na 
trybunę 1 zaprezentował nam swoją silną z 
nyer leez trudami zľamauą postać, tłum 
szopia o ważnych nowinach, właśnie otrzy- 
minych, o zaborach stolic, ruchach niespo- 
Szeptał pogróżki , ale ja- 

; y obok mnie mruknął zna- 

p. air Szekspira, że w karyerze ludz- 
ppl" N odpływ i przypływ, jak na mo- 
rai a ten (yko dobijo a do fortuny, Eio 
aniy gO 
rysunków dawaj 
tajemnicę kontynen 
klina ! na przełaj przebył, wydzierając mu 
olbrzymią rzekę, mapę wszystkich jego je- 
zior 1 ostatnie źródło Nilu. 
Nie wiem, czy wam wiadomo, że Stan- 

ley ma wielu nieprzyjaciół w Anglii, głó- 
wnie pomiędzy klasą sentymentalnych filozo- 
fów, którzy wszystkie bradycye, poglądy i 
podstawy swego społeczeństwa uważają za 
przestarzałe, a chcieliby świat przekształcić 
bezpłatnie ludziom 


dziewanych armii. 
kiš jegomość stojąc 


ystać w czas z przypływu. „My- 
chybili«, dodał i umilkł, bo już 


graficzne, zrozumialsze od 
i wygłosił nam ostatnią 
tn, który przeciął nakształt 


bibliami , rozdawanemi 
nieczytający m. 


Wczorajsze wystąpienie Stanleya, zmie- 
nione w owacyę, dało mu sposobność do 
obrony. Zarzueali mu głównie niepotrzebny 
rozlew krwi w swojej podróży. z czego się 
usprawiedliwił najzupełniej przed słuchacza- 
mi, i to słuchaczami jak książę Wall, na- 
stępca tronu austryackiego, młody książę Na- 
poleon. ministrowie Anglii, ambasadorowie 
kilku mocarstw, mężowie słynni na rozmal- 
tych polach, od Midbata baszy do najzna 
komitszych uczonych , literatów i dziennika 
rzy naszego stulecia. 

Kilka skromnych, nieorderowanych po- 
staci zwracało szczególnie naszą uwagę na 
siebie. Podróżnik Baker, rywal Livingstona 
i Stanleya, państwo Moffat, teściowie Li- 
vingstona, państwo Pocock, rodzice dwóch 
młodych awanturników, jedynych białych to- 
warzyszy Stanleya w wiekopomnej podróży. 
Oba swojem życiem okupili jego zdobycze 
geograficzne, podczas gdy ich kuzyn skonał 
bohatersko na lodach podbiegunowych, po- 
śród ofiar wyprawy Naresa. Wyraz poważnej 
żałoby tej pary staruszków, która pozbawiona 
dla nauki synów i bratanka, zasłużyła się dobrze 
ludzkości, przypadłby do twarzy matce Spar- 
tance, której synowie polegli w obronie oj- 
czyzny. Słowem scena w St. James Hall była 
świetną , pouczającą i rzewną... Mówiąc na- 
wiasem , w tej samej sali grał przed kilku 
dniami Wieniawski, w popularnym kon- 
cercie. 

Jestto pora koncertów, wystaw obrazów, 
odczytów i poważnych zabaw w Londynie, 
jak zwykle w początku sezonu, który skoń- 
czy się dopiero w lipcu — przyznacie, że 
miewamy długie karnawały. wiat, jak to 
mówią, zjeżdża się bardzo tłumnie w tym 
roku do stolicy. Wzruszenie polityczne spę- 
dza wszystkich do źródła informacyi. Prze- 
powiadają, że Londyn będzie bardzo pełny, 
mówią, że jest już pełny. Kiedy też on pró- 
żny? Sądząc z wiecznego zgiełku, 
kilku tysięcy rodzin nazywających 
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stosowne kroki celem zapewnienia 
obrony interesom francuskim na con- 
clave rzymskiem. Francuski minister 
spraw zagranicznych Waddington krzą- 
ta się zatem około spraw europejskich, 
ale w jednym i drugim wypadku cho- 
dzi mu widocznie więcej o pozory 
akcyi niż o samą akcyę, chce tylko przy- 
pominać Europie, że Francya istnieje 
a daleki jest od myśli inaugurowania 
polityki czynnej. Co do conclave rzym- 
skiego interesa francuskie nie zostały 
zdefiniowane przez p. Waddingtona a 
bez jego pomocy trudno to uczynić z 
wszelką ścisłością. Ks. Bismarck nie 
poszedł tak daleko jak jego franeuski 
kolega, bo zalecał wyraźnie br. Keu- 
dellowi, ażeby wstrzymał się od wszel- 
kiego wpływania na wybór nowego 
papieża. Ks. Bismarek dopiero po wy- 
borze zastanowi się, czy interesa nie- 
mieckie wymagają wejścia w akcyę, 
p. Waddington zaś już teraz występuje 
z interesami francuskiemi. Interesa nie- 
mieckie wobec conclave są daleko zro- 
zumialsze od francuskich i pewnie dra- 
żliwsze od tamtych. Niemcy mają 
walkę kościelno-polityczaą w całej do- 
anosłości, Francya dopiero pracuje nad 
tem, ażeby wejść w ślady Niemiec. 
Może p. Waddington obawia się, że- 
by nowy papież nie wywierał wiel- 
kiego wpływu na sprawy francuskie 
w duchu antirepublikańskim? Ależ 
zmarły Pius IX zawsze a głównie pod- 
czas ostatnich wyborów posądzany był 
o takie wpływanie a mimo to nie ode- 
brano republikanom większości. Nowy 
papież może zagrażać polityce wewnę- 
trznej Francyi, ale Pius IX był pod 
tym względem tak niebezpiecznym, że 


tem“, nie powinno robic wielkiej różniey w 
tem królestwie na kilku milach kwadrato- 
wych. Zdawałoby się, że miliony pracowitych 
ludzi nie zwrócą uwagi na garstkę próżnia- 
ów, na szereg obiadów, na których szlachetni 
goście, często tylko z widzenia znani gospo= 
arstwu, piją stary port i madejrę. lub na bale, 
na których tańczą honorable o pełnych sa- 
iewkach, | 
. Przeciwnie... filisteryę londyńską zaj- 
mują żywo te wszystkie rzeczy, aż do mał- 
żeństw w wielkim świecie. Wyjdźcie tylko 
w piękny dzień (miewamy je wyjątkowo czę- 
sto tej zimy, tak łagodnej, iż już widziałem 
03K1 na południowych stokach pagórków za 
ondynem) na Rotten row, do parku, gdy 
„Swiat“ się przejeżdża, a filisterya go stu- 
0 w celu zbierania modnych krojów. Jak 
Żywo roztrząsają tam sprawę „świata“! Ile 
znów pisemek istnieje w Londynie, poświę- 
conych wyłącznie jego ploteczkom , lub in- 
trygom i zajęciom salonów i klubów. Jeżeli 
co drogie sercu filistra angielskiego, to jego 
„Świat*, jeżeli czem się lubi popisywać, 10 
gruntowną znajomością drobnostkowych ru- 
chów tego „świata“, np. dlaczego lord Dun- 
reary nie wpisał się w tym roku do Derby, 
a jego kuzynka, lady Digham, do tego sto- 
pnia podupadła, iż skazano ją na więzienie 
za oszukiwanie hotelów, z jakiego powodu 
klub Ateneum nie przyjął w swoje grono al- 
dermana N., eo spowodowało proces skanda- 
liczny między sir Karolem Goring i lady Go- 
ring, w którym mąż oskarża żonę o wiaro- 
łomstwo, ona jego o stosunek z własną, przy- 
rodnią siostrą. 
lego rodzaju wypadeczki zajmują nas 
nadewszystko. Już rozwodowy proces pań- 
stwa Goring wtajemniczył filistrów, ku wiel- 
kiemu zadowoleniu, w jeden rys z życia 
„Swiata“, a czeka ich jeszcza lepszy festyn 
skandalu, gdy sam Earl Aylesford będzie fi- 


dyuje, 


przybycie | gurował przed rozwodowym trybunałem. Mo- 
Się „Świa- i żecie być pewni, że wszystkie pisma lon- 


niebezpieczniejszym nie będzie żaden 
następca. Sympatya dla wielkiej i szla- 
chetnej postaci Piusa IX podtrzymy- 
wała ideę restauracyi patrimonii St. 
Petri w kołach konserwatywnych a 
nowy papież nie będzie pewnie przy- 
najmniej na razie tak popularny i 
sympatyczny jak jego zmarły poprze- 
dnik. 


KORESPONDENCYE 


Wiedeń. 11 lutego. 


Zal 


«© Między oświadczeniem rządu an- 
gielskiego, Łe wysyła flotę do Carogrodu dla 
osłony interesów poddanych angielskich, a 
wezwaniem wystósowanem do innych mo- 
carstw, aby poszły za jego przykładem, za- 
chodziła oczywiście pewna, choć nie sprze- 
czność, przynajmniej jednak niejasność. Ja- 
kiemże prawem mogłaby Anglia przypomi- 
nać Austryi obowiązek troskliwości o podda- 
nych austryackich, Francyi o poddanych 
francuskich w Carogrodzie? Jakoż między 
słowami lorda Derby'ego wyrzeczonemi dnia 
8 b. m. w parlamencie, a notą jego, zapra- 
szającą mocarstwa do wysłania okrętów pod 
Carogród, zachodzi ta ważna różnica, że we- 
dle noty nie osłona poddanych różnych 
państw, lecz osłona chrześcian w Carogrodzie 
wymaga obecności flotyl. Ale przeciw komu 
dana ma być osłona chrześcianom carogrodz- 
kim? Wszakże podczas wojny ani włos z głowy 
im nie spadł, cóż dopiero dziś po wojnie, podję- 
tej przez Rossyę „jedynie“ na rzecz chrze- 
ścian tureckich, kiedy Rossya jedną nogą już 
stoi w Carogrodzie! Słowem, sytuacya zupeł- 
nie niejasna, i może najlepiej jeszcze rozja- 
śnia ją dzisiejsza depesza, powtarzająca słowa 
Agence russe, wedle której obecność flotyl 
na Czarnem Morzu „przywraca Rossyi cał- 
kowitą swobodę akeyi, a jeśli potrzeba flotyl 
mocarstw europejskich ku osłonie chrześcian 
od strony morza, to wojska rossyjskie mają 
takiż obowiązek od strony lądu.“ Te słowa 
rozjaśniają sytuacyę o tyle, że Rossya przy- 
najmniej — jakiekolwiek byłyby pobudki 
mocarstw wysyłających flotyle — pojmuje 
ten krok jako wymierzony przeciw sobie. Taki 
oczywiście jest sens całego tego zdania, choć 
trudno zrozumieć szczegóły, jak naprzykład 
„przywrócenie Rossyi całkowitej swobody 
akeyi.“ 

Chwilowo nie chodzi nam zresztą o spo- 
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sób pojmowanie obecności floty! europejskieh 
na Czarnem morzu przez Rossyę; więcej zna- 
czy nam fakt, że dziś flotyla austryacka opu- | 
szeza wybrzeża Dalmacyi, aby towarzyszyć | 
eskadrze angielskiej a mają tam nadto poja- 
wić się bandery francuska i włoska. Właśnie 
ta okoliczność, że Francya i Włochy, szcze- 
gólniej zaś Fraucya, która najwięcej z wszyst- 
kich mocarstw trzyma się w kwestyi wscho- 
dniej na uboczu, wysyłają swoje flotyle pod 
(arogród, świadczy wymownie otem, że mo- 
narchia austryo-węgierska nie mogła postąpić 
sobie inaczej, jak tylko pójść również za gło- 
sem Anglii świadczy, że wyprawa eskadry 
nie ma cechy groźnej. Mimo to nie można 
sobie zatajać, że komplikacye ztąd powstać mo- 
gą, zwłaszcza wobec szczerego i umiejętnego 
z pewnej strony zastosowania słów pocty nie- 
mieckiego: Im Auslegen seid frisch und mun- 
ter; und legt ihr nichts aus, so legt was un- 
ter. 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(Niegdyś a dziś.) 


Przed 50 laty niespełna, było to bowiem 
w pierwszych dniach września 1829 r. stała 
armia rossyjska między Adryanopolem a Kon- 
stantynopolem na tych samych pozycyach, 
jakie zajmuje dziś w chwili podpisania za- 
wieszenia broni. Ø Adryanopola wysłał wów- 
czas Dybicz wojska do Kirkilissy i Demoty- 
ki. Lewe skrzydło pod Kirkilissą połączyło 
się z flotą, która w tym czasie zarzuciła ko- 
twieę w przystani Midia a prawe skrzydło 
pomaszerowało do Enos, nad morzem Egej- ' 
skiem. gdzie stanęło ' września. Centrum | 
posuwało się w kierunku Stambułu, zajęło į 
Eski-Baba i Lule-Burgas; przednia straż do- 
tarła aż do Karistran i wysłała silne patrole 


wać do Dybicza, który w lecie 1829 roku 
przeprawił się pierwszy przez Bałkan. Dy- 
bicz pobił armię turecką na północnej stro- 
nie pod Kulewezą i zmusił ją do cofnięcia 
się w góry. Ale gdy ta pobita armia prze- 


szła w małych oddziałach przez Bałkan, skoa- ! 


centrowała się napowrót, i zamiast cofać się 
w kierunku Stambułu, pomaszerowała na za- 
chód i zajęła silne pozycye w Bałkanach, 
tak, że Dybicz, który puścił się wprost na 
Stambuł, miał na tyłach armię turecką. Pod 
Filipopolem stał Mustafa basza ze Skodry z 
40.000 Arnautów z Epiru a cholera i zgniła 
febra dziesiątkowały szeregi rossyjskie. Z 
każdą niemal godziną zmniejszały się zastę- 
py rossyjskie. W chwili przybycia pod Ad- 
ryanopol miał Dybicz jeszcze 20.000 żołnie- 
rzy a do Stambułu wyruszył tylko na czele 
13 tysięcy ludzi! Z taką siłą nie mógł 
oczywiście nawet marzyć o zdobyciu Stam- 
bułu, a mimo to maszerował ciągle na- 
przód... bo musiał! Za nim stał Mu- 
stafa basza i byłby mu niezawodnie za- 
grodził drogę, gdyby się zaczął cofać. 
Tylko pokój zawarty bardzo rychło pod 
wrażeniem zwycięstwa rossyjskiego i posuwa- 
nia się wojsk rossyjskich na Staiabuł, mógł 
uratować Dybicza. W Konstantynopolu pano- 
wał niesłychauy popłoch, nie wiedziano tam 
zgoła nie o tem, że Mustafa basza stoi na 
tyłach armii Dybicza. Dyplomaci pracowali 
nad ocaleniem Dybicza, mocarstwom europej- 
skim zależało bowiem na jak najrychlejszem 
zakończeniu wojny, która od dwóch lat za- 
grażała pokojowi europejskiemu. Prusy odda- 
ły wówczas Rossyi bardzo wielką przysługę, 
przyczyniły się one głównie do tego, że po- 
kój został rychło zawarty, a to było dla ar- 
mii rossyjskiej najważniejszą rzeczą. Już w 
lecie 1829 r. cheiał sam ear Mikołaj zawrzeć 
pokój. cheiał zakończyć wojnę, którą podjął 
jedynie w celu zrehabilitowania się po nie- 
powodzeniach kampanii r. 1828. Rehabulita- 
cya nastąpi'a już w lipcu 1829 r., nie było 
więc powodu do dalszej walki. Dyplomaci, 
którzy w Stambule bronili sprawy rossyjskiej, 
zapewniali sułtana, że ear postawi bardzo ła- 
godne warunki a tymczasem gdy 28 sierpnia 
1829 r. stanęli tureccy pełnomocnicy w głó- 


aż do Czorlu i Rodosto. Gros armii rossyj- | wn'j kwaterze rosayjskiej w Adryanopolu, 
skiej stał w połowie drogi między Adrya-| podyktował im marszałek Dybicz warunki 
nopolem a Stambułem a skrzydło jego obsa- í bardzo twarde, od których jednak ustępował 
dziło Midię nad Czarnem i Enos nad Egej-|z wolna znając swą niemoc militarną. Tak 
skiem morzem. Wówczas to, 14 września r. jtedy przyszedł pokój do skutku, dość zaszczy- 
1829 podpisano pokój. Był to pierwszy po- tny dla Rossyi a niezbyt niekorzystny dla 
kój Adryanopolski, którego poprawna edycya į Turcyi. Rossya oddała Porcie w Europie Moł- 


pojawi się wkrótce. Między pierwszym poko- 
jem Adręanopolskim a tym, który otrzyma | 
zapewne nazwę „drugiego pokoju Adryano- 
polskiego“, zachodzić będzie jednak ogromna 
różnica. Już sama sytuacya militarna armii 
rossyjskiej była przy końcu stycznia 1878 r. 
zupełnie inną, niż przy końcu sierpnia roku 
1829. Dybicz maszerował wprawdzie ciągle 
naprzód i był już pod murami stolicy ture- 
ekiej, ale jeżeli kiedy można było powiedzieć 
o wodzu „że szedł naprzód, bo nie mógł iść 
w tył* to niezawodnie dało się to zastoso- 


dyńskie, nie wykluczając poważnego, pobo- 
żnego Timesa, powtórzą słowo w słowo wszy- 
stkie niepiękne wyznania świadków. 

Nie raz zastanawiałem się bezskutecznie 
nad sprzecznością pomiędzy angielskiem po- 
wieściopisarstwam, oraz ogólnym tonem w 
tutejszych kołach rodzinaych, a zamiłowa- 
niem w skandalach sądowych. Panie, któreby 
nie dotknęły powieści dwuznacznej, zapełnia- 
ły dziś salę trybunału, gdy świadkowie opi- 
sywali szezegółowo schadzki kapitana Hun- 
gerforda przyjaciela, od serca księcia Walli, z 
panią Tempest, żoną baroneta. Hungerford 
uwiózł tę panią na kwartał do Paryża i do 
Ameryki i będzie musiał zapłacić mężowi 
25.000 funtów szterl. za tę przyjemność. Ga- 
zety powtórzą dosłownie to wszystko dla 
matron i miss modrookich i skromnych. 

Nie sądźcie jednakże, że nie mamy in- 
nych źródeł rozrywki. W tej właśnie porze 
uczeni i artyści raczą nas odczytami i roz- 
maitemi wystawami. Luty jest miesiącem od- 
czytów, a wątpię czy w którymkolwiek in- 
nym mieście zniżają się ludzie wiedzy i po- 
wagi tyle, co tutejsi, Zmiżają się. ale nie 
poniżają. (Gdy astronomowie z sławą enro- 
pejską popularyzują najnowsze niebieskie od- 
krycia na odczytach dla gminu, słyszałem 
wielkiego Tyndalla w sali napełnionej same- 
mi dziećmi. Bawiąc je nawpół najprostszemi, 
ale z kuglarską zręcznością wykonanemi, 
więc świetnemi eksperymentami, wtajemni- 
czał je w przymioty ciepła. Zkąd tacy ludzie 
znajdują czas kn takiej pracy? W mojem zda- 
piu zroznmiałosć naukowych pism angiel- 
skich, starania nczonyebh Anglików by ma- 
lnezcy i poziomi pojęli ich. są jedną z naj- 
piękniejszych ich zalet. 

Wytrwałość ich nie zna granie. Nieda- 
wno dowiedziałem się przypadkiem. że pan 
Sutherland Edwards Cook, znakomitość w 
swoim rodzaju, wydał przekład jednej z bo- 
tanicznych prae dr. Rostafińskiego, z pysz- 
nemi illustracyami i t. d. Wypadek ten wy- 
dał mi się nadzwyczajnym. 
nie mają przekładu Pana Tadeusza, nie 
wiedzą i nie chcą wiedzieć, że naród polski 


dawię i Wołoszczyznę a w Azyi paszałyki 
Kars, Erzerum i Bajazyd, natomiast zatrzy- 
mała fortece i miasta: Achałcyk, Anape, Po- 
tii t d. Porta zapłaciła koszta wojenne a 
prócz tego półtora miliona dukatów holender- 
skich poddanym rossyjskim, którym zapewni- 
ła w osobnym artykule swobodne wykonywa- 
nie handlu w państwie tnreckiem. Najważniej- 
sze dla Porty postanowienia tyczyły się jej 
stosunku do księstw naddunajskich i Grecji. 
Księstwom potwierdzono nietylko dawniejsze 
przywileje ale postanowiono nadto, że „ho- 


ma literaturę, w mieście, którego główne j 


dobrą targowieą. sądząc z een płaconych. 


Życie a nie na lat 7, i nie będą krępowam! 
przez Portę w administracyj wewnętrznej. 00 
się tyczy Grecyi, musiała Porta przystąpić do 
traktatu londyńskiego z 6 lipca 1827 podpi- 
sanego przez mocarstwa. Tak tedy stała się 
Grecya całkiem niezawisłą a księstwa naddu- 
najskie częściowo oderwaue od Tureyi. Ale 
Mołdawia i Wołoszczyzna wisiały już i tak 
tylko na włosku przy Turcyi a utrata odle- 


głej Grecyi nie zagrażała jeszcze egzystency! 
państwa tureckiego. Mimo to była Anglia 4 


tych warunków pokojowych bardzo niezado” 
wolong. Lord Wellington napisał wówczas; 
że teu pokój narusza iuteresa stanowisko mo- 
carstwowe a nawet niezawisłość i godność 
Porty. Także lord Aberdeen był bardzo za- 
niepokojony i usiłował doprowadzić do sku- 
tku wielką koalicyę mocarstw, ażeby zapewnić 
ne wschodzi: pokój a Tureyi całość i nieza- 
wisłość. Ale projekt jego nie znalazł zwolen- 
ników. Austrya mniemała wówczas, że Anglia 
troszczy się tak o niezawisłość Turceyi jedynie 


dla tego, że odtąd nie będzie Turcya tak 


| 
| 
bardzo zawisłą od Anglii. Ale angielscy mę- 
żowie stanu mieli istotnie zmysł doskonały: 
po upływie 10 lat przeszła Turcya prawie zu- 
pełnie pod protektatorat rossyjski, Na każdy 
wypadek nie był ówczesny adryanopolski tra- 
ktat pokojowy „początkiem końca“ i przesa* 
dnem było twierdzenie Wellingtona, że wolałby 
raczej widzieć Ro:syan w Stambule i zupełny 
upadek państwa tureckiego, albowiem w ta- 
kim razie byłyby mocarstwa zmuszone do 
zrobienia porządku ma Wschodzie. 

My jesteśmy zdania — tak kończy 4. 
A. Ztg. — że lord Beaconsfield dałby dziś 
bardzo wiele za to, gdyby drugi pokój Adrya* 
nopolski, wypadł tak samo jak pierwszy! 


(Sytuacya w Anglii) 

Uczucie niewypowiedzianego wstydu, 
pisze londyński korespondent Augsb. Allgem. 
Zeitung pod dniem 8 lutego, musiało ogar- 
nąć wczoraj każdego członka liberalnej partyi, 
któremu honor stronnictwa i iuteres kraju 
leży na sercu. Opozycya odegrała bardzo 
smutną rolę. Lord Hartington widział się 
zmuszonym do zarządzenia odwrotu i do na- 
kłonienia Forstera, aby wycofał znany swój 
wniosek, Nie alarmujące telegramy o rzeko- 
mem obsadzeniu Konstantynopola były przy- 
czyną odwrotu przywódców opozycyjnych. 
Uchwała była już przedtem powziętą, a mu- 
siała koniecznie wypłynąć z położenia rzeczy» 
panującego w łonie samej partyi. Przeszło 
trzydziestu członków partyi uwiadomiło pry” 
watnie lorda Hartingtona, że nie będą głoso- 
wali za wnioskiem Forstera i życzą sobie 
kompromisu takiego, aby partya liberalna nie 
sprzeciwiała się żądaniu rządowemu. Za fakt 
ten mogę ręczyć. Następnie odbyła się po- 
między kilku przywódeami narada, na którą 
John Bright zdaje się nie został zaproszo” 
ny. W każdym razie nie wziął w niej udziału. 
Uchwała cofnięcia wniosku została powziętę 
przez Hartingtona, Forstera, Gladstona i kil- 


IS ARE JE OBÓZ wł 


tylko Turgieniewa zdołał spopularyzować, i 


krytyczne pismo, Ateneum, rok po roku | Za obrazek Meisonnier'a. siedm calów długo- | to dzięki politycznym wypadkom. 


ogłasza sprawozdania z literatury węgierskiej, | 
czeskiej i belgijskiej (sic, a o polskiej nie | 
chce słówka nadmienić, chociażby Kraszew- 
ski pisał sprawozdania. Zkąd więc pad | 
Edwards Cook nauczył się po polsku? py- | 
tam... Nie umia po polsku ani w ząb!! 
W jakiż sposób przetłómaczył Rostafińskie- 
go?.. Bóg wiedzieć raczy! Kupił słownik 
Chodźki, oraz wszystkie polsko - niemieckie i 
polsko - francuskie słowniki na świecie, prze- 
łożył dzieło i wydal je. Sądzę, że na podo- 
bny dowód wytrwałości i pracę tak trudną 
nawet niemiecki nezony by się nie zdobył. 
Któż policzy i wymieni wystawy sztuk 
pięknych, wabiące nas teraz? Wspomnę więc 
tylko, że mamy wystawę z dzieł wszystkich 
ezłonków królewskiej akademii, od jej zało- 
żenia do dnia dzisiejszego. Zbiór teu pow- 
stał skutkiem regnły, Że każdy malarz an- 
gielski okupuje swój wstęp do tej bogatej 
uprzywilejowanej akademii, obrazem własne- 
go pędzla. małym i miernym najczęściej, 
ztąd i jej wystawa nie była o tyle świetną, 
o ile się spodziewałem. Zawsze jednak za- 
sługuje ona na zwiedzenie, bo nieznane obra- 
zy Gainsborough ów, Hogart'ów, Turner'ów 
it. d, nie co dnia możemy zobaczyć. 
Drugą. której poświęciłem chwilkę cza- 
su, była „wystawa obeych mistrzów“, ma się 
rozumieć spółczesnych. Delaroche, Meisso- 
nicr, Couture, Vibert, Portaels, Knaus, Schef- 
fer. figurowali na niej. przymawiająe się ra- 
czej do kieszeni, niż do smaku Johs Bulla. 
Mówiono mi, że wystawa tegoroczna była 
lepszą niż zwykle — nie chciałbym więc 
być na zwykłych, bo eo tego roku widzia- 
łem, nazwałbym raczej próbkami technicznej 
biegłości niż sztuki. W wieku, gdy nie zna- 
no fotografii, te realne kopie codziennego 
życia, bez żadnego przymiotu ponad codzien- 
ność, bez żadnej wyższej zalety nad te, któ- 
re widzimy, nad wierność dobrych drzewo- 


w kraju. gdzie | rytów w gazetach jllustrowanych, nie są dla 


mego gustu. Ta wystawa jest jednak targo- 
wieą dla kontynentalnych dzieł w Anglii, i 


ści, pięć szerokości , zapłacono 1.200 funtów 
szterlingów, za znanych  Szulerów Knaussa 
5.000 funtów, przeszło tysiąc za realistyczne 
Czekanie na pociąg w Willeden Tissota. Sły- 
szałem też, że ofiarowali wysoką cenę za 
Dom pijaka, obraz Munkaczego, Węgra, któ- 
rego charaktery były mi przynajmniej zro- 
znmiałe, eo nie zawsze się działo przed in- 
nnemi obrazami. Widząc cierpka, odtrącającą 
twarz baby na tym obrazie, zrozumiałem, 
dla czego mąż jej, ten pijak sprośny. upadł 
tak nisko. 

Wspomniałem o cevach, na poparcie 
mego zdania, że malarze polscy błądzą, nie 
szukając niekiedy rynku w Londynie dla dziel 
swoich. Zdaje się. że Anglia pochłania rok- 
rocznie pewną ilość obrazów kontynentalnych. 
bo zbogacone kupiectwo musi mieć ozdoby 


dla swych parłorów. Otóż od kiedy mieszkam |; 


w Londynie, spotkałem tylko jeden obraz 
polskiego pęzla na sprzedaż, i to w prywat- 
nej galeryi, a raczej składzia obrazów. Było 
to Polowanie na zająca w Polsce Ohełmoń- 
skiego. Zaniedbując dobrą stacyę, nie staramy 
się także zbić panującego tu mniemauia. wy- 
powiedzianego drukiem w bardzo popularne m 
dziele, które tu spotkacie w każdym domu 
z pretensyą do smaku artystycznego. Wspom- 
nione dzieło należy do rzędu pysznych, illu- 
strowanych wydawnietw, i traktuje wszystkie 
szkoły kontynentalne, dając życiorysy mi- 


strzów i piękne drzeworyty ich celniejszych : 


utworów. Wlicza ono najspokojniej Brandta 
i Matejkę nawet pomiędzy Niemców. 

._ Jużto jakaś fatalność cięży na nas. 
Niedawno zapewnił mnie p. Bullock Hall 


tłómacz Resurrecturis Krasińskiego, że trud- | 
ność w zwróceniu uwagi Anglików na prze- į 


kład wszystkich dzieł tegoż wieszcza, lub 
znalezieniu wydawcy na przekład Pama Ta- 
deusza (prozą) pochodzi z ich niewiadomości, 
iż Polacy, i w ogóle narody słowiańskie, 
mają literaturę, pisarzy, malarzy itd. On, z 
całą swoją popularnością, z całym entuzyaz- 
mem dla wszystkich słowiańskich pisarzy, 


Od płonnych narzekań powracam do bie- 
żących wypadków. Wiadomo wam już za- 
pewne, że Kleopatra — tak nazywamy obelisk 
egipski, tudzież okręcik, który go przywiózł — 
buja już ma Tamizie, wprost pałacu parla- 
Ea Pokazuje się, żełatwiej było go przy- 
wieźć, niż znaleźć miejsce dla niego w Lon- 
, dynie. Proponowauo skwer między św. Szcze- 
(panem i Westminster Abbey, gdzie zbude- 
| dowano model obelisku, dla zobaczenia effek- 
| tu. „Niestety, pod tem najstosowniejszem 
| miejscem znajduje się tunel miejskiej, pod- 
| ziemnej kolei, która protestowała przeciw 
| obarczeniu tunelu ciężkim monolitem. 


i a ; d 
| Mamy więc teraz, co tu nazywają „woj- 


| na Kleopatry“; cały świat uczony i nieuczony 
wraz z parlamentem kłóci się, gdzie go po- 
stawić. Zdaje się, wybiorą guai nad Tamizą, 
| miejsce bezludne, po za obrębem cywilizacyl, 

czyli ruchu eleganckiego świata, a fatalne dla 

obelisku, chociażby z powodu wiecznej mgły 
i pyłku sadzy, wieszającego się nad City i 
p rzeką. Dziś gdy u nas, na przedmieściu 
słońce lutowe świeci, nad zamgloną Tamizą 
| omal się nie zadusiłem i parowce nie mogą 
| po niej krążyć. Pięknie też będzie wyglądał 

monolit, czysty po 85 wiekach pod niebem 
| egipskiem, jak w dzień, gdy go z łomu wy” 
! dobyli, zakopeiwszy się jak domy tutejsze: 
Sloty też zniszezą jego piękne ostre kształty: 
| Chociażby dla tego, potępiam rabunek staro” 
żytności do północnych stolic. Okręcik Kle- 
opatra jest ciekawą próbką architektury mor” 
skiej; pełzając w jego środku, po głazie 07 
krytym ibisami i hieroglifami, podziwiałem 
zręczność cieśli, co Spoił to olbrzymie cygar 
| które po tygodniu opuszczenia przez załogę 
li kołatania po burzliwem morzu nietylko D!® 
| poniosło szwanku, ale dzięki swej konstruk” 
| cyi nie oddaliło się nad milę od miejsć* 


| gdzie je zostawiono. 


i 
I (Dokończenie nastąpi). 
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spodarowie" będą odtąd wybierani na całe 
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bule posłużyły tylko za płaszezyk. (dy zaś 


te wiadomości okazały się bezpodstawnemi, | 


Oświadczył Hartington, że należy i nadal za- 
przestać oporu przeciw wnioskowi rządowe- 
mu. W przeciwnym razie groził nawet, że 
Wraz ze swymi stronnikami opuści salę. Groź- 
ba ta byla w równym stopniu wymierzoną 
Przeciw upartym członkom opozycji jak prze- 
ciw nieprzejednanej frakcyi torysów, domaga- 
Jących się imiennego głosowania. Hartington 
przyznał przy tej sposobności, że nie ma po 
swej stronie całej party. Pewna liczba naj- 
skrajniejszych radykalnych i liberalnych człon- 
ów — jak Watkin Williams, Józef Cowen 
Torrenss inni — żądają stanowczo a nawet 
W sposób bardzo gwałtowny, aby wobee po- 
tężnych wypadków dokonywających się na 
Wschodzie zaprzestać nędznej gry partyjnej 
laby wzięła górę angielska miłość ojezyzny 
i zdrowy polityczny rozum. Życzyli sobie, 
aby na kredyt sześciu milionów Izba zgo- 
dziła się jednogłośnie. Przypominali złama- 
nie słowa ze strony Rossyi eo do Chiwy. Z 
pogardą wyrażali się o uspakajających zapew- 
nieniach Szuwałowa. Jeden z tych moweów, 
reprezentujący jeden z największych i najra- 
dykalniejszych okręgów wyborczych Londynu, 
uważał kredyt 26,000.000 funtów za najodpo- 
wiedniejszy wobee posuwania się Rossyan 
ku Konstantynopolowi. Wśród tych głosów 
doświadczonych członków partyi musiały każ- 
dego razić słowa Johna Brighta. Należy tu 
przypomnieć, że gdy przed kilku laty cho- 
dziļo o wybranie w miejsce Gladstona no- 
wego przewódey, Forster był proponowany 
na kandydata. Bright swym wpływem doka- 
zał wtenczas ku zdumieniu wielu tego, że 
wighowski lord Hartington został mianowa- 
ny przewódcą. Te osobiste stosunki wpływa- 
Ją także w ważnych kwestyach na polityczną 
postawę. To też dobrze zu:uważano, że Bright 
w sprawie wniosku Forstera tak słabo wy- 
stępował, jak gdyby sobie życzył jego cofnię- 
cia. Zaledwie jednak Forster zapowiedział 
wczoraj cofnięcie wniosku, Brigbt znów u- 
stąpił na nieprzyjaźniejsze wobec rządu sta- 
nowisko! Tak małoduszne postępowanie nie 
Jest godne męża, który sprawie ludowej waż- 
ne wyświadezył usługi, ale w tej, oryentaluej 
westyj światowej grubo błądzi. Zie „profesor 
Fav cett mimo ostrzegających objawów w o- 
PMI publicznej i w liberalnej partyi Izby 
gmin nie chciał zgoła słyszeć o jakiemkol- 
wiek porozumieniu, to zupełnie zgadza się z 
jego charakterem. 

Kilkogodzinne przemówienia członków 
opozycyi dały smutne wyobrażenie o pojęcin 
obowiązku reprezentanta narodu Jak się mu- 
slano śmiać w ambasadzie rossyjskiej z tego, 
że w chwili, gdy idzie o los Stambułu a z 
him o przyszłość brytyjsko-azyatyckiego pań- 
stwa. część Izby gmin tak skacze, jak je- 

ossyanie zaspiewają! Lecz dość o tem... Po 
Przeczytepin listu premiera, który znane do- 
niesienia korespondenta Daly News » Adrya- 
Ropola nazwał „niegodnem zmyśleniem* po- 
lożono kres wstrętnej scenie głosowaniem. 
(Rezultat tego głosowania jest już czytelni- 
owi wiadomy, rząd odniósł świetne zwy- 
Cięztwo, za kredytem głosowało bowiem 328 
a przeciw wnioskowi rządowemu tylko 124 
członków. P. R.) Opozycya w tej kwestyi 
Łoslała zupełnie złamaną. Teraz pytają się 
wszyscy: Jak sobie rząd postąpi? Lub ra- 
czej: Co tymczasowo już zrobił? Jakkolwiek 
Bossyanie nie znajdują się jeszcze w Kon- 
antynopoln, są jednakże w obrębie linij 
fortyfikacyjnych stolicy. Rzecz by była szcze- 
gólna, gdyby premier nie porwał się w ta- 
kiem położeniu do jakiego czynu, |w którym 
lord Derby będzie musiał wziąć udział lub 
też wystąpić z gabinetu. Ze wszystkich stron 
kraju nadehodzą bezustannie wiadomości o 
wzrastającem coraz bardziej oburzeniu prze- 
ciw Rossyi. Jeśli nawet 600 słuchaczów me- 
dyeyny odbyło na Trafalgar-Square zgroma- 
dzenie i formalnie zdobyło sobie wstęp do 
lzby gmin, jest to niewątpliwie ważnym 
symptomem panującego tu usposobienia. Mło- 
dzież w Anglii nie bawi się politycznemi 
demonstraeyami Także w Times zaszła dziś 
zupełna zmiana. Dziennik ten parlamenlarne 
kłótnie uważa dziś za niestósowne. Życzy 
sobie. aby rząd na własną odpowiedzialność 
poczynił kroki, jakich wymaga jnteres kraju. 
Nieufność i oburzenie przeciw Rossyi uważa 
za zupełnie słuszne. Mówi o „zdradzie ros- 
syjskiej”, myśli już o możliwości przymierza 
z Anstryą, jeśli car nie dotrzyma swych 
obietnic, i jest przekonany, że „w razie, je- 
żeli Rossya odważy się na wojnę z Anglią i 
Austryg, zgotuje sobie klęskę, podpadnie ban- 
kructwu i pozbawi się wszelkiej potęgi na 
ćwierć wieku.“ 
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= Hold pośmiertny. jaki nasze 
całe społeczeństwo składa drogiej pamięci zga- 
Słego papieża Piusa IX, znajdzie piękny i oka- 
ABY wyraz w wielkiej żałobnej uroczystości, 
której urządzeniem we Lwowie zajmuje się imie- 
Diem kraju i stolicy osobny komitet pod prze- 
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mitet dołożył starań, ażeby nabożeństwo żało- 
bne za duszę ś. p. Piusa IX, które odbędzie 
i się w sobotę dnia 16 b. m. urządzone było 
|z całą możliwą okazałością i wystawą. Katedra 
|ubrana będzie w kwiaty. Zaproszone deputacye 
| wszystkich cechów z chorągwiami i światłem, 
| oraz deputacye stowarzyszeń utworzą szereg 
i przy katafalku. Na domach obok katedry wy- 
wieszone będą podczas nabożeństwa czarne cho- 
rągwie, a takiż sztandar żalobny powiewać bę- 
dzie także z ratusza. Towarzystwo muzyczne 
urządzi chóry i muzykę podczas nabożeństwa. 
Sklepy podczas nabożeństwa będą pozamykane. 
Prace przygotowane podzielone zostały między 
trzy komitety z których jeden zajmie się kiero- 
wnietwem, drugi zachowaniem porządku podezas 
nabożeństwa, trzeci zaś nupiększeniem kościoła. 
W skład tego komitetu dekoracyjnego powołani 
zostali pp Zachariewicz, Wierzbicki, Hoehber- 
ger i Rodakowski z upoważnieniem przybrania 
dowolnej ilości członków. Jego Ekscelencya, pan 
marszałek krajowy, zawiadomi ze swej strony 
wszystkich prezesów rad powiatowych o tem 
nabożeństwie żałobnem, urządzonem kosztem 
kraju i miasta, z wezwaniem, aby urządzili na 
prowineyi podobne nabożeństwa źŹałobne przy 
udziale reprezentacyi miejskich i wiejskich. Po- 
dobne zawiadomienie wystosuje komitet do pre- 
zydenta miasta Krakowa. Nadto udał się ko- 
mitet z preśbą do krajowej rady szkolnej, aby 
w sobotę dnia 16 b. m. jako w dzień nabo- 
żeństwa za śp. Piusa IX w oznakę żałoby zam- 
knięte były szkoły tutejsze. Podczas nabożeń- 
stwa żalobnego wygłosi mowę żałobną ks. Lu- 
bomęski. Na pokrycie kosztów tej uroczystości 
przeznaczono 1500 zł. JE. p. marszałek hr. 
Wodzicki i p. prezydent miasta wyrazili imie- 
niem kraju i stolicy Jego Eminencyi nuncyu- 
szowi papieskiemu przy dworze wiedeńskim, wy- 
razy glębokiego żalu z powodu zgonu Ojca św., 
a nuncyusz podziękował telegraficznie. 

— Z powodu żałoby po śmierci 
Ojca św. odbędzie się w kasynie mieszczań- 
skiem wieczorek z tańcami zamiast w sobotę, w 
niedzielę 17 bieżącego miesiąca. Lista otwarta, 
zapisy przyjmowane będą tylko do soboty wie- 
czór. 

— Dekoracye. Mirosław Szeliga-Sze- 
ligowski koncypista c. k. Namiestnictwa we 
Lwowie i Izydor Jabłoński profesor szkoły 
sztuk pięknych w Krakowie otrzymali najwyż- 
sze zezwolenie na przyjęcie i noszenie krzyża 
kawalerskiego orderu papieskiego Świętego Syl- 
westra. 

— Mgzaumina kłauzurowe kan- 
dydatów na nauczycieli w szkołach realnych roz- 
poczną się dnia 15 marca r. b. o godzinie 9 
rano w gmachu c. k. szkoły politechnicznej. 


— Nauki rachunkowości dra 
Sehrotta w przekładzie p. Mieczysława Chrza- 
nowskiego. wyszedł zeszyt drugi, ale rozesłany 
zostanie tylko abonentom, którzy po otrzymaniu 
pierwszego zeszytu na okaz zamówili dzieło. 


— W teatrze dziś „Malarze“, kome- 
dya w 3 aktach A. Wilbrandta, przekład A. 
Podwyszyńskiego. 


— Bal polski w Wiedniu, który 
miał się odbyć 14 lutego, odroczony został, jak 
nam dziś telegrafieznie donosi komitet, z po- 
wodu zgonu Ojca świętego na dzień 25 lu- 
tego. O 

+ Ignacy Kibomejkw. niegdyś to- 
warzysz Zana, Miekiewicza, Odyńca i innych w 
Uniwersytecie Wileńskim, znakomity chemik, 
mineralog i geolog, reformator wychowania w 
Rzeczypospolitej Chilijskiej. od lat wielu w sku- 
tek ponawiających się wyborów rektor Uniwer- 
sytetu w Sant-Jago, obchodził niedawno rado- 
śną uroczystość familijną. Córka jego, urodzona 
z małżeństwa zawartego w Chili, wyszla za mąż 
za dalekiego jego krewnego Leona Domejkę, 
umyślnie przybyłego z Litwy nad brzegi Ocea- 
nu Spokojnego po towarzyszkę życia. Sędziwy, 
ale zawsze dziarski i pełen pogody uczony, nie- 
zapominający za morzami o wyprawach studene- 
kich na Popławy pod Wilnem na mleko i 
chleb razowy, przypominający towarzyszom, jak 
to niegdyś z jednej książki „uczył się Domejko, 
a potem drudzy kolejką“, pierwowzór niezrów- 
nanej bajeczki o „Domejee i Dowejce* w Panu 
Tadeuszu—opisał obecnie szczęśliwy swój wy- 
padek rodzinny w liście do krewnych na Litwie. 
List ten zakomunikowany A. E. Odyńcowi, z 
upoważnienia jego podaje Gaz. Warszawska: 
„Niech Bóg Najwyższy ma was, żony wasze i 
dzieci Kazimierza w Swojej świętej opiece ; ni- 
gdy 0 was nie zapominam w modlitwie i w 
łonie familii. Córka moja Anna z mężem swo- 
im Leonem wkrótce was odemnie i od swoich 
braci pozdrowi. Sprawiłem jej wesele (5 listo- 
pada) po naszemu ; było wiele gości i familia 
Ś. p. żony mojej. Wielebny biskup dyecezyi 
Ancud dał im ślub w kościele parafialnym przy 
assystencyi proboszcza i dwóch innych kapłanów; 
miał do nich przemowę, potem odprawił mszę, 
przy której przyjęli św. Komunię państwo mło- 
dzi, i było wiele innych eeremonij, o których 
| opowie wam Leon. Po mszy, ma się rozumieć, 
| śniadanie, tańce i obiad;—na niczem nie bra- 
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| kowało, wyjąwszy naszego rodzinnego „kochajmy H 
tak, że tylko po cichu was przepijaliśmy. | lumbæ w kościele katedralnym w San Do- 
a ua mingo donoszą dzienniki hiszpańskie: Zaprzeczyć 
| się wprawdzie nie da, że wielki odkry wea Ame- 
‘ryki w rzeczy samej wkrótce po swym zgonie 


I się”, kal pr 
| Zabawią tu nowożeńcy z parę miesięcy, 
i początku stycznia wyjadą do kraju. Pomimo za- 
'miaru i wielkiej ochoty, jaką miałem towarzy- 


lutego 1878. 
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ku innych. Wiadomości alarmujące o Stam- | wodnietwem JE. hr. Ludwika Wodziekiego. Ko- ' szyć im, muszę jeszcze pozostać w Chili. Uni- | pochowany został w grobowcach katedralnych w 


wersytet tutejszy. choć się nie starałem o to. 
owszem wypraszałem się jak moglem od urzę- 
du, wybrał mnie ponownie na rektora za zgo- 
dą prawie jednomyślną wszystkich, nawet naj- 
skrajniejszej partyi: co rzadko bardzo zdarza 
się w tutejszych Rzeczpospolitych. Przez wdzię- 
czność, a mianowicie dla edukacyi synów mo- 
ich i innych miejscowych przyczyn, nie mogę 
na teraz opuszezać Ameryki—a i czas na sta- 
rym lądzie nie po temu. Nie wyrzekam się je- 
dnak nadziei, że kiedyś Bóg pozwoli jeszcze 
mnie staremu do was zawitać, Ta nadzieja mo- 
że mię doprowadzić do grobu, ale się jej nie 
pozbędę, i jeżeli zdrowie, jakiem się dotąd cie- 
szę, uie opuści, to i wiek, morza i góry nie 
zatrzymają. leon od przyjazdu do Chili żadne- 
go dołąd listu z kraju nie odebrał, a może 1 
jego listy nie dochodzą. Nie mu się jednak złe- 
go nie stało, żadnej przeszkody nie dcznał w 
podróży. On i jego Żona zdrowi, nie myślą o 
niczem innem tylko o sobie i o przygotowaniach 
do podróży. Szezęść im Boże! Pewien jestem, 
że Anna, która na nieszczęście nie umie po pol- 
sku i nigdy się nie oddalała z domu od boku 
ojea, znajdzie w was kochających ją stryjów, i 
opiekować się nią będziecie jak własnem dziec- 
kiem. Bądźcie zdrowi kochani bracia! Pozdrów- 
cie najserdeczniej odemnie rodziny wasze i wierz- 
cie w stałe przywiązanie do was brata i towa- 
rzysza waszej młodości“. 


— © przeniesieniu zwłok Qj- 
ea Św. z pokoju w którym życie zakończył, 
do bazyliki watykańskiej, gdzie wystawione z0- 
stały na widok publiczny, znajdujemy następu- 
jące szezegóły w telegramach z Rzymu dnia 10 
b. m.: W sobotę o godzinie 11 przed połu- 
dniem zwłoki Ojca św., ubrane w białą, weł- 
nianą szatę, wystawione zostały w pokoju, w 
którym zgon nastąpił, (Głowa ubrana była w 
camarrę, t. j. rodzaj kapiszonu z karmazyno- 
wego aksamitu, wykładanego puchem łabędziem:; 
na ramionach spoczywała karmazynowa miozzet- 
ta wykładana gronostajami. Złożone na pier- 
siach ręce trzymały krucyfiks. Gwardye szla- 
checkie w pełnej formie, z mieczami przysło- 
niętemi krepą, otaczały łoże, do którego cisnoły 
się tłumy ludu. O godzinie 5 po południu przy- 
brano zwłoki w szaty pontyfikalne i włożone 
na głowę złotą mitrę, poczem złożone zo- 
stały na marach, W półtory godziny później 
orszak ze zwłokami wyruszył z pokoju i prze- 
bywszy wszystkie sale zeszedł po schodach do 
westibułu. Głębokie wrażenie sprawiał przytem 
odblask pochodni żałobnych w ponurym zmierz- 
chu olbrzymich galeryj. Na czele orszaku postę- 
pował oddziął gwardyi szwajearskiej z halabar- 
dami. za nim służba watykańska w strojach 
średniowiecznych z fioletowego adamaszku; wre- 
szeie duchowieństwo ze światłem i mary ze 
zwłokami, otoczone przez gwardyę szlachecką z 
dobytemi mieczami. Za marami postępowali 
spiewając psalmy penitencyarze z jarzącemi Świe- 
cami wojskowemi, za nimi majordcmus Waty- 
tykanu msgr. Ricci, podkomorzy Manchi, wielki 
jałmużnik Samminiatelli, tajni podkomorzowie 
Qasalvi, Dibisogno i Dellavalje, zastępca sekre- 
tarza stanu Vanutelli, książęta Barberini, Ca- 
stelvecchio i Alfieri, oraz szefowie i oficerowie 
gwardyi szlacheckiej. Po nich dopiero szli pa- 
rami kardynałowie w długich szatach fioleto- 
wych, z świecami woskowemi w ręku, śpiewa- 
jąc psalmy razem z peniteneyarzami. Zamykali 
orszak żałobny książe Orsini, marszałek concla 
ve kardynał Chigi, senator Rzymu markiz Ča- 
valetti, członkowie najwyższej szlachty rzym- 
skiej, podkomorzowie papiesej w strojach zXVI 
stulecia i gwardya pałacowa. Gdy orszak MAE 
szedl z westibulu, przyłączyły się do niego 
niezmierne tłumy ludu, pomimo to panowała 
głęboka cisza, przerywana tylko łkaniem chwi- 
lami. O godzinie 7 wieczorem zwłoki złożone 
zostały w kaplicy przenajśw. Sakramentn, gdzie 
odebrała je kapituła bazyliki, Wielkiem kołem 
otoczyli je kardynałowie, a spiewacy kaplicy 
Sykstyńskiej zaczęli hymny żałobne. Dziwnie 
głębokie i wzniosłe wrażenie sprawiał spiew 
ten, łamiący się o gigantyczne stropy Wspania- 
łej świątyni w potężnym zmroku nocnym, któ- 
rego nawet w części przeniknąć i rozproszyć nie 
zdołały liczne światła orszaku żałobnego. Na- 
koniec msgr. Foliealdi udzielił ludowi absolueyi 
Zwłoki Ojea św. miały być w tej kaplicy wy-| 
stawione aż do środy. | 

— Kiaudyusz Bernard, znako- | 
mity francuski fizyolog i akademik, dogorywa | 
w Paryżu. j 

L Córka Cherubiniego. Jak | 
donosi Nazione, żyje w mieście Piza jedyna | 
córka wielkiego mistrza tonów Cherubiniego, ; 
którego sławne requiem wykonane zostało nie- | 
dawno podczas nabożeństwa żalobnego na duszę 
króla Wiktora Emanuela w Panteonie rzymskim. Í 
Po mężu nazywa się owa pani Zenobia Roset- 
ti. Dwór królewski miał zamiar zaprosić ją do. 
Rzymu na wspomnione nabożeństwo, a król 
Humbert wyznaczył jej z prywatnych funduszów 
pensyę, pani Rosseti bowiem dotychczas miała 
tylko skromną gratyfikacyę od rządu franeuskie- 
go jako sierota po dyrektorze konserwator yum 
paryskiego. 

—0 znalezieniu popiołów Ko- 
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stolicy mnlackiej rzeczypospolitej San Domingo, 
ale z drugiej strony równie nieulegającym ża- 
dnej wątpliwości jest fakt, iż popioły jego w r. 
1795 uroczyście przewieziono do Hawanny, gdzie 
złożone zostały w grobowcach tamtejszego tu- 
mu. Stało się to w skutek. pokoju bazylejskiego, 
którym wyspa San Domingo odstąpiona została 
Francyi. Rozumie się, zależało Hiszpanom na 
tem, ażeby zwłoki wielkiego ich admirała nie 
pozostały na obcej już ziemi, z pewnością więc 
nie omylili się także co do trumny, wydobywa- 
jąc ją z grobowców w San Domingo. co miało 
miejsce d. 20 grudnia 1795 w obecności wszyst- 
kich władz świeckich i duchownych i z zacho- 
waniem wszelkich zwyczajnych w podobnych ra- 
zach ostrożności i formalności. Przewieziono je 
do Hawanny najprzód na brygantynie Desen- 
bridor a następnie na fregacie San Lorenzo. 
To samo pogrzeb w Hawanie, jak świadczą do- 
kładne protokoły, odbył się przy niezmiernym 
udziale ludności i władz. Aż oto nagle ku naj- 
większemu zdumieniu dowiaduje się Hiszpania, 
że kanonicy katedry w San Domingo znaleźli w 
grobowcach tej katedry ołowianą trumnę z na- 
pisami świadezącemi jakoby najdowodniej, iż 
złożone są w niej szczątki doczesne Krzysztofa 
Kolumba. Zaden archeolog, żaden poważniejszy 
uczony nie zbadał, nie widział owych napisów, 
które zresztą jak samo sprawozdanie kapituły w 
San Domingo przyznaje, są zamazane i nieczy- 
telne. a pomimo to odrazu uwierzono tam w 
mniemane odkrycie i z wielką porapa, wśród hu- 
ku dział obchodzono to zdarzenie jako święto 
narodowe. Rząd hiszpański zarządził już docho- 
dzenie w tej sprawie, które bez wątpienia wy- 
prowadzi mieszkańców San Domingo z ich błędu. 

— Burza cyklonowa, wedlug te- 
legramn z Nowego Jorku, nawiedziła dnia 8 
b. m. wieczór miasto Augusta w Stanie Geor- 
gii. Burza zniszczyła niektóre domy ze szczę- 
tem, a inne uszkodziła, przyczem nie obyło się 
bez licznych kalectw. 

— Różdżka Mojżesza. Nov. Wr 
opowiada, że niedawno muzeum w Taszkendzie 
otrzymała z Karakotu drzewko, zwane przez 
miejscową ludność „Assa-Mussa*, t. j. różdżka 
Mojżesza. Według legendy miała być cudowna 
różdżka owa wycięta z drzewa tego, któremu 
też wielką cześć dotychczas okaznje ludność 
Taszkendu. Drzewo „Assa-Mussa* vdznacza się 
wielką miękkością dopóki jest zielone, po wy- 
suszeniu zaś nabiera takiej twardości, że czło- 
wiek musi się dobrze namęczyć, nim je złamie 
lub natnie nożem. „Assa - Mussa“ rośnie 
w górach Tjan - Szanu zwykle w pobliżu 
źródeł, 


z 


GOSPODARSTWO I HANDEL 


Nafta i okowita. 


|-| Wiedeń, 10 lutego. (Korespond. 
Gaz. Tw.) Handel nafta na targowiskach 
amerykańskich tak w towarze rafinowanym 
jak snrowym, nie przedstawia się w tygod- 
niu od dnia 15 do dnia 22 stycznia, do któ- 
rego dochodzi ostatnie sprawozdanie nowo- 
Jorskie, jako bardzo ożywiony; owszem co 
do obrotu w towarze rafiuowanym przycho- 
dzi pam zaznaczyć "niemałe cofnięcie się 
wstecz. Wynosił bowiem cały obrot tylko 
około 45.000 barył (po 40 galon), podczas 
gdy w tygodnin poprzednim dochodził 75,000 
barył. Ogólny z wszystkich portów wywóz 
w lygoduiu od dnia 15 do dnia 22 styeznia 
przewyższył wprawdzie nieznacznie wywóz 
z tygodnia poprzedniego, wynosił bowiem 
2,494.570 galon, ale nie doszedł rozmiarów 
wywozu z pierwszego w tym roku tygodnia, 
który wynosił przeszło 3 miliony galon. Od 
dnia 1 do dnia 22 stycznia ogólny wywóz 
amerykański wynosił: 


w roku 1878 galon 7,860,136 
a a 18% n 1220 
„ a TSE „  13,728.962 
a m 13407 , 9,181,579 
» OMELSKA „ 14,549,783. 


Z podanej powyżej liczby ogólnego wy- 
wozu amerykańskiego w tygodniu od 15 do 
22 stycznia przypada na sam port nowojor- 
ski 1,788.914 galon, czyli przeszło 580.000 
galon więcej niż w tygodniu poprzednim; 
ale z liczby tej było przeznaczonych do por- 
tow europejskich tylko 735.458 galon, co 
oznacza znów ubytek w dowozie europej- 
skim o blisko 150.000 galon w porównaniu 
z tygodniem poprzednim, choć już w spra- 
wozdaniu ostatniem zaznaczyliśmy ubytek o 
przeszło milion galon w porównaniu z do- 
wozem z pierwszego w tym roku tygodnia. 

Mimo takiego w dowozie ubytku, spra- 
wozdania z interesujących nas bliżej targo- 
wisk europejskich donoszą o powiększeniu 
się zapasów. Dla tego też z wielkiem niedo- 
wierzaniem co do trwałości przyjęliśmy na 
początka nupłynionego co dopiero tygodnia 
dość znaczną zwyżkę na targowiskach euro- 
pejskich. Jakoż było to chwilowe tylko sko- 
rzystanie z również chwilowej zwyżki w 
Ameryce. klorej przyczyua jeszcze nam nie- 


wiadoma; po tym nagłym skoku zapanowała 
znów zniżka, tak że koniec tygodnia codo- 
piero ubiegłego jest jeszeze gorszy od końca 
tygodnia poprzedniego: na naszem targowi- 
sku wydarzyła się wskutek tego rzecz dość 
niesłychana, że nawet w handlu cząstkowym 
kupcy zniżyli ceny. Notujemy: : 

w Wiedniu za 50 kiło z dworca: dnia 
3 lutego 9.70 zł., dnia 10 lutego 9.60 zł.; 

w Bremie za 50 kilo (netto z beczką): 
dnia 2 lutego 11.05, dnia 9 lutego 10.80 mrk.; 

w Hamburgu za 50 kilo (netto z becz- 
ką): dnia 2 lutego 10.50, dnia 9 lutego 
10.40 mrk.; 

w Now. Jorku za galonę (2., kilo, 8.4 
litra): dnia 2 lutego 12, dnia 9 lutego 12/5 
ct. pap. 

W handlu okowitą spodziewano się 
na naszem targowisku na początku tygodnia 


i 
| się w 
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Widzimy więc, że cała Turcja europej- | 
ska z wyjątkiem południowej Albanii, Epiru, 
Tessalii i części Maceeonii zajęta jest przez 
wojska nieprzyjacielskie. Wojska tureckie 
znajdują się jeszcze tylko w Szumli i War- 
nie w sile około 85.000 ludzi, pod Konstan- 
tynopolem stoi około 40.000 w Starej Serbii 
17.000, a w Skodrze albańskiej 7.000 ludzi, 
razem około 100.000 Indzi. 

Z Kotaru donoszą Polit. Corr. o nie- 
porozumieniach powstałych między Turkami 
a Ozarnogórcami przy wytyczaniu linii de- 
markacyjnej. Komisarze tureccy domagają się, 
aby Czarnogórcy ustąpili z kilku miejscowo- 
ści, ci jednak grożą wznowieniem kroków 
nieprzyjacielskich w razie, gdyby Turcy u- 
pierali się przy tem żądaniu. 

Według doniesienia z Bukaresztu, zbiera 
Rumunii między Fokszanami i Plojesz- 


większego po tak dawnym zastoju ożywienia. | tiem 40 - tysięczna armia rossyjska. 


która to nadzieja okazała się jednak zupełnie 
płonną; gdyż transakcye nie wychodziły poza 
granice bardzo skromne, a notowania, nie- 
zmienne wprawdzie, ale po większej części 
tylko nominalne, jak były tak pozostają eha- 
rakterystycznem znamieniem sytuacyi. Nato- 
miast na targowiskach niemieckich tydzień 
codopiero ubiegły, przyniósł wcale niezwykłe 
polepszenie, które stale się trzymało aż 
do soboty, w którymto dniu w Berlinie przy- 
najmniej notowanie dość nagle, bo odrazu o 
0.60 mark się cofnęło, podezas, gdy jednak 
inne targowiska dalej postąpiły w zwyżce. 
Paryż w ustawicznych fuktuacyach; w wto- 
rek i w środę notowanie tamtejsze stanęło 
najniżej, bo na 57 frk, w czwartek pole- 
pszyło się, aby w sobotę znów nieco się cof- 
nąć. Oto notowania porównawcze: 

Wiedeń, 2 lutego 31,75 d. 9 lutego 31.75 zł.. 


Peszt, „n a 30.50—381 „n n n» 30.50—31 zł. 
Wrocław, „ r KJW m ao 50 mrk. 
Szezecin, „ ~ ANO E NET 49.50 , 
Berlin, „ ~ HOD waw A y 
Paryż, w x 57.50 „ p » 57.25 frk. 


-— Wiedeń 11 lutego. Na dzisiejszy 
targ na bydło rogate spędzono towaru z Ga- 
lieyi 394 szt. z Węgier 1678 szt. niemieckie- 
go 564 szt. razem 2686 sztuk czyli o 858 
sztuki mniej niż w zeszłym tygodniu. Bawo- 
łów było w tej liczbie dziś 25. Co do jakości 
towaru, trzeba nadmienić, że dziś więcej niż 
kiedykolwiek było najwyborniejszego towaru 
opasowego rasy niemieckiej, z którym do- 
tychczas wstrzymywano się z powodu wido- 
ków rychłego otwarcia granie dla wywozu, 
w czem się pomylono. Mniejszy spęd dzi- 
siejszy nadał targowi z początku nieco oży- 
wienia, które jednak pod koniec targu ustą- 
piło ospałości. Towar lepszy, do którego i 
galicyjski należy, zyskał dziś w przecięciu 
19/4 zł. na 100 kilo, pośledniejszy nieco stra- 
cił. Płacono : opasy galicyjskie 54 — 56, wę- 
gierskie 52 — 58, wyjątkowo 59, niemieckie 
54 — 60, krowy 50 — 56, buhaje 50 — 58, 
bawoły 42 — 45 zł. za 100 kilo martwej 
wagi. Część niemieckiego towaru przednio- 
wyborowego sprzedana na żywą wagę po 
383/, — 897, zł. za 100 kilo. 

W Paryżu dnia 7 b. m. utrzymała się 
dobra cena wołowiny, a skopowina poszła w 
górę; płacono woły po 70 — 90 ctm., skopy 
po 95 ctm. do 1.04 frk. za */, kilo. 


Z TEATRU WOJNY 


Lwów, dmia 13 lutego. 


Jeżeli sensacyjna wiadomość o zawar- 
ciu aliansu między Rossyą a Turcyą z powo- 
du awanturniczego charakteru napotykała je- 
szcze tu i ówdzie na powątpiewanie, to obe- 
cnie na,większy sceptyk uwierzyć jej musi. 
Porta odmówiła flocie angielskiej 
na wjazd do cieśniny do dardanel- 
skiej, gdy równocześnie sułtan zaprosił 
bardzo uprzejmie W. Księcia Mikołaja, aby 
przepędził kilka dni w jego stolicy! Nad- 
to obiegają pogłoski. że marynarze rossyjscy 
objęli służbę na statkach wojennych ture- 
ckich , które w danym razie gotowe są zmie- 
rzyć się z eskadrą angielską, gdyby ta wstęp 
do zamkniętych mórz tureckich chciała sobie 
utorować przemocą. „ Welch” eine Wendung !* 
można teraz zawołać z cesarzem Wilhelmem! 
Któż mógł marzyć kiedy o podobnem roz- 
wiązaniu ? 


O ile wnosić można z obecnej dysloka- 
cyi wojsk rossyjskich, linia demarkacyj- 
na na europejskim teatrze wojny mieć bę- 
dzie kierunek następujący: z Burgas nad 
Czarnem Morzem ciągnąć się będzie na Umur 
Waki, Kirk Kilissę i Ozataldżę do Bujuk- 
Czekmedże nad Morzem Marmara, ztamtąd 
na Uzun Kópri i Demotykę do rzeki Marycy, 
następnie wzdłuż gór Rhodope prawie w ró- 
wnej linii aż do granie Bułgaryi zachodnio- 
południowej pod Kiistendil, gdzie zetknie się 
z linią serbską. Ta obejmuje prawie całą Sta- 
rą Serbię z wyjątkiem Prystyny, Pryzrenia, 
Ipeku i Nowego Bazaru. 
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jako o symptomie, 


Z Konstantynopola donoszą do Frem- 
denblattu: „Forteczka Adakaleh (na Dunajn) 
pozostanie obsadzoną przez wojska tureckie, 
które zaopatrywać się będą w żywność w Or- 
sowie. Forteczka ta zamyka żeglugę na tu- 
reckim Dunaju od strony zachodniej. 


OSTATNIA POCZTA 


NA WA 


Z Londynu otrzymaliśmy wezoraj 
następujący telegram , który z powodu spóź- 
nionej pory już tylko w lokalnej części na- 
kladu umieścić było można: 

Londyn 12 lutego. Admiralicya wy- 
słała do Chatham nakaz spieszenia z robota- 
mi,nawet ponad czas zwykły, aby jak najry- 
chlej wykończyć okręty, których robota roz- 
poczęta, We wszystkich arsenałach panuje 
nadzwyczajny ruch. Temes piszą: „Wysłanie 
floty angielskiej do Konstantynopola stało się 
nieuniknionem. Po tem wszystkiem, co za- 
szło, po oświadczeniach Rossyi powstaje py- 
tamie: czy Rossya przez rzeczywiste obsadze- 
nie Konstantynopola tak dalece naruszy in- 
teresa angielskie, aby zmusić Anglię do 
chwycenia się potężniejszych krokow dla ich 
obrony. Wszystko zawisło od charakteru ob- 
sądzenia. Sama demonstracya zajęcia nie po- 
trzebuje niepokoić, ale zajęcie miasta liez- 
nem wojskiem bez określenia czasu trwania, 
włożyłoby na rząd bardzo surową odpowie- 
dzialność i zmusiłoby go do spiesznego i 
śmiałego działania. * ~ 


Pol. Corr. otrzymała z Paryża następu- 
jaca uwagi godną korespondeucyę: „Nie ule- 
galo najmniejszej wątpliwości, że Francya 
zgodzi się na konferencyę europejską, zasłu- 
guje jednak na uwagę pospiech, z jakim 
gabinet francuski oświadczył, Że na 
konferencji przestrzegać będzie s8- 
mej bierności, co w dotychczasowej swej 
polityce i że reprezentant francuski zado- 
woli się na konferencyj rolą figu- 
ranta. Zgadza się to najzupełniej z oświad- 
czeniem Francyi danem w poufnej drodze w 
dniu utworzenia nowego ministerstwa. Nowy 
gabinet francuski oświadczył wtenczas, że 
trzymać się będzie zdala od wszystkich kwe- 
styj zewnętrznych. Wstąpienie do gabinetu 
takich mężów, jak Waddington, Leon Say i 
t. d. równa się poniekąd zainaugurowaniu we 
Francji polityki szkoły mauchesterskiej i po- 
lityki Brighta. Rząd francuski życzy sobie 
przywrócenia pokoju za każdą cenę. choćby 
nawet Rossyanie mieli się na dobre nsadowić 
w Konstantynopolu. Francya zdaje się wcale 
nie troszczyć 0 kwestye wschodnie a wszyst- 
kie jej starania odnoszą się teraz tylko do wy- 
stawy powszechnej, Ale jest jeszcze inna 
przyczyna takiej polityki, obawa przed 
Niemcami, która obecne ministerynm opa- 
nowała bardziej, niżeli którekolwiek inne. Z | 
tego też powodu unikała dzisiejsza Francya 
nawet pozoru zbliżenia się do Anglii, aby w 
Berlinie nie wzbudzić podejrzenia. Przewodnią 
myślą polityki francuskiej jest, aby zapomocą | 
serdecznych stosunków z Niemcami zapewnić | 
sobie pokój i bezpieczeństwo. Hr. de Saint 
Vallier poufuik i spiritus rector dzisiejszego 
ministerstwa podjął się urzeczywistuienia tej 
myśli. To nam tłumaczy ową niezwykłą osten- 
tacyę, z jaką prasa francuska powitała dobre 
przyjecie ambasadora francuskiego w Berlinie, 
To też dało powód do pewnych pogłosek, 
które sobie w Paryżu szepczą do ucha. Hra- 
bia de Saint Vallier ma żywić nadzieję, że i 
zgodnie z przewodnią myślą polityki francu- j 
skiej zdoła przywieść do skutku porozumie- | 
nienie co do dobrowolnego oddania Francji | 
Metzu i Lotaryngii, pod warunkiem, że Fran - 
cya przylączjłaby się zupełnie do polityki | 
Niemiec, i zgodziłaby się na plany księcia | 
Bismarcka. Wszystko to dodaje ze swej straz l 
ny wspomniany korespondent, jest płodem | 
zbyt bujnej fantazyi; ponieważ jednak jest | 
przedmiotem konwersacyi w pewnych kołach : 
paryskich, więc należało o tem wspomnieć i 
bądź eo bądź w każdym , 
razie na uwagę zasługującym.* | 


jutro 


Dzisiaj wniesioną być ma w parlamen- 
cie niemieckim zapowiedziana interpelacya 
w kwestyi wschodniej. Właściwym 
inicyatorem tej interpelacyi jest podobno sam 
ks. Bismarek, i z tego powodu przypisują 
temu aktowi wielkie znaczenie. [nterpelacyę 
podpisały wszystkie frakcye parlamentu z wy- 
jątkiem centrum, Polaków i socyalistów. 
Nat. Ztg. powiada, że zbliża 
której Niemcy w poczuciu wiążącej 
odpowiedzialności i missyi rzucą 
na szalę, 


ua nich 


TRLECRAHY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 12 lutego 
(Tel. pryw.) Sytuacya ogólna znacznie 
pogorszona. Mniemają tu, że An- 
glia forsować będzie Dardanel- 
ską cieśninę w razie potrzeby, aby 
nie dać Rossyanom czasu do zato- 
pienia torpedów. 

Austrya zażądała od Porty fer- 
manu dla swojej eskadry, ale odpo- 
wiedź dotąd nie nadeszła, a zwłokę tę 
przypisują wpływowi Rossyi. 

Warunki pokojowe rossyjskie prze- 
kraczają pierwotne zamiary cara Ale- 
ksandra, a tu uważają warunki te za 
niemożliwe do przyjęcia. Au- 
stryacki gabinet zdecydowany jest sta- 
nowczo i na wszelki wypadek dać na- 
cisk swoim reklamacyom. 


się chwila, w 


swój glos , 


wieczór, | 


łacu Dolma-bagdże jako gość suł 
tana. 

Cała flota kanałowa angiel- 
ska otrzymała nakaz skoncentrowania 
się pod Gibraltarem, gdzie ją czekają 
już instrukcye, trzymane dotąd w ta- 
jemnicy. 

Presse mniema, że jeśli flota an- 
gielska przeforsuje cieśninę Dar- 
danelską, Porta odpowie na to zerwa- 
„niem stosunków dyplomatycznych £ 
' Anglią. 

Petersburg, 13 lutego. Z A- 
,dryanopola donoszą urzędownie pod 
|datą 8 lutego: Rossyanie obsadzili 29 
(stycznia Eski-Dżuma, gdzie zastali 


{straszliwe spustoszenie. Miasto 
|gorzało na kilku punktach. Dwieście 
| trupów kobiet i dzieci leżało na uli- 
jeach przedmieścia. EKski-Stambul i 
|Werbica opuszczone zostały znowu 
przez Rossyan, gdyż zajęte były już 
po zawarciu rozejmu. 

Ignatiew przybył do Adryano- 
poła. 

Konstantynopol. 12 lutego. 
| Rząd oświadczył w Izbie, że Anglia 


|zrzekła się zamiaru wysłania eska- 


dry pod Konstantynopol, z powodu, że 
w Konstantynopolu panuje spokój i że 
Porta zaprotestowała przeciw temu 
krokowi. Dalej uwiadomił rząd, że 
wojska greckie opuściły zupełnie Tes- 


Obiega pogłoska, że fłota francu- |jsalię. 


ska otrzymała rozkaz powrotu z 


londyn, 12 lutego. Oztery o- 


wód tureckich, a nastąpić to mia-|kręty pancerne eskadry kanało- 


ło za poradą Niemiec. 
Pola, 12 lutego, Okręt kazama- 


wej otrzymały rozkaz telegraficzny od- 


| płynięcia do Gibraltaru, gdzie otrzy- 


towy Kaiser Max dziś odpływa | maja dalsze instrukcye. 


do Lewanty. Pancerna fregata Habs 
burg z kontradmirałem Barry prawdo- 
podobnie jutro odpłynie. 


Paryż, 12 lutego. Agencya Ha- 
vasa donosi: Według wiadomości, któ- 
re dziś nadeszły do Aten z urzędowe- 
go źródła w Konstantynopolu, zażądała 
Anglia w sobotę od Porty upos ażnie- 
nia, ażeby fiota angielska wpłynęła do 
Bosforu. Porta odmówiła formalnie 
żądaniu i grozi, że bombardować 
każe flotę angielską w razie for- 
sowania przejścia. 


Petersburg, 12 lutego. 4- 
gence russe oświadcza, że wiadomość, 
jakoby Rossya to lub owo miasto za- 
proponowała na miejsce zebrania 
się kongresu jest nieprawdziwa. 
Rossyjski gabinet ograniczył się do 
objawienia zdania, że stolice mają być 
wykluczone. 


Ezym, 12 lutego. Według Li- 
berty nakaz kardynała  kamerlinga, 
ażeby odświeżono ekwipaże pa- 
piezkie sprawił wrażenie w Waiy- 
kanie. Wnoszą ztąd bowiem, że nowy 
papież zechce publicznie wystąpić przed 
ludem. 

Ozystem zmyśleniem jest telegram 
Daily Telegr. jakoby kardynałowie 30 
głosami przeciw 10 odrzucili wszelką 
myśl pojednania się z Włocha- 
mi. Sprawa ta należy tylko do pa- 
pieża. 

Także i dzisiaj niezmierny tłum 
ludności ciśnie się do kościoła św. 
Piotra. Pochowanie zwłok Piusa 
IX odroczono do jutra wieczór. 

Skrutynium konklawy odbę- 
dzie się w sykstyńskiej kaplicy. Kar- 
dynałowie: Simor, Michajłowicz , 
Kutschker i Schwarzenberg przybyli 


| już do Rzymu. 


Wiedeń, 13 lutego (Tel. pryw.) 
Według Nowej Presse wiadomość, że 
Porta wzbrania się otworzyć flocie 
angielskiej cieśninę Dardanelską, jest 
autentyczną. Gabinet angielski od 
niedzieli nie ma żadnych wiadomości 
z Stambułu. 

Według wiadomości prywatnych 
z Petersburga wmaszerować ma 
do Konstantynopola je- 
dna dywizya rossyjskiej gwardyi, W. 
książę Mikołaj stanąć ma w pa- 


W Izbie wyższej oświadczył Der- 
by, iż jak się spodziewa, flota an- 
gielska we czwartek będzie w po- 
bliżu albo już nawet pod Konstan- 
tynopolem. Wszystkie mocarstwa 
zgadzają się na konferencyę, a 


jedyną niewielką trudność stanowi 0-. 


znaczenie miejsca, w którem ma się 
odbyć. Francya i Włochy wstrzy- 
mały wysłanie flot pod Konstantyno- 
pol. prawdopodobnie z powodu, że 
Porta nie wydała im fermanu. (Obacz 
wyżej nasz prywatny telegram z Wie- 
dnia. Red.) 

W Izbie niższej Northeote przy- 
rzeka przedłożyć niebawem dokumenta 
dyplomatyczne, odnoszące się do Gre- 
CyL 


Londyn, 13 lutego. Dyploma- 
tyczna korespondencya przedłożona par- 
lamentowi zawiera depeszę lorda Lo- 
ftusa z 9 b. m. z odpowiedzią Gor- 
czakowa na telegram angielski z 7 b. 
m. w sprawie zajęcia Ozataldżi 
przez Rkossyan. Gorczakow oświad- 
czył, że nie ma jeszcze żadnych szeze- 
gołów o warunkach zawieszenia broni, 
dodał jednak, że oznaczenie linii de- 
markacyjnej obchodzi wyłącznie stro- 
ny wojujące. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 12 lutego (878, godz. 2 
34 min. Losy kredytowe 161:25, Węg. akcye 
kredyt 205:10, Akcye anglo-austr. 95—, 
Akcye banku Union 65—, Akcye kolei Ka- 
rola Ludwika 242'75, Akcye kolei północnej 
197:75, Akcye kole! południowej 76:50, Akcye 
kolei Alfold 112:—, Akcye kolei Klżbiety 
162—, Akcye kolei Lwow-Ozerniew. 120 50, 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 118-— 
Akcye kolei Rudolfa 115:50, Akcye kolei 
Albrechta ——, Węg. oblig. państw w zło- 
cie 67:25, Galic. oblig. indemn. 86:25, Losy 
z r. 1864 138 -, Akcye kolei siedmiogrodz- 
kiej 108:50, Akcye banku obrotowego 98.—, 
Losy tureckie 14:75, Akcye kolei węy.-galie, 
94—, Akcye kolei państwowej 25650, 
Akcye banku związkowego 67%:—, Rabel pa- 
pierowy 1:25'/,, Węgierskie losy 70—, Mark 
niem. 58:65, Węgierska renta 91:90. Uspo- 
sobienie mdłe, 
Wiedeń, dnia 13go lutego, godzi- 
na ll minut —. Akcye kredytowe 215-50, 
Anglo-Austr. 88720, Unionsbank 60.50, Ko- 
lej Karola Ludwika 239-50, południowa ——, 
Rubel papierowy ——, Gal. listy zastawne 
——, Gal. listy indemnizacyjne ——, Gal. 
bank rustykalny ——, Losy z r. 1860 — —, 
Napoleonsdor 9:61'/,. Usposobienie mdłe 
Udpowiedzialny redaktor Wiadysław Łoziński. 
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Przyjechali do Lwowa 


dnia 13 lutego. 
Hotel George'a. 


Pp. E. Łobaczewski z Przemyśla. J. 0- 
hanowicz z Rossyi. J. Pieńczykowski z Wy- 
branówki. W. Ustrzycki z Ozelatycz. M. Wo- 
lański z Pauszówki. W. Zaklika z Bukaresztu. 
K. Böttcher z Bremen. H. Brühe z Pesztu. J. 

eczubow z Tyflisu. 
Hotei Europejski. 

Pp. E. Wiczyński z Królestwa. M. Schnell 
2 Thüringen. E. Perlhefter z Niemiec. F., Rich- 
er z Rzeszowa. 

Hotel Angielski. 

Pp. K. Kriszke z Jaworowa. J. Brykczyń- 
ski z Pacykowa. K. Hubieki z Ożydowa. L. 
Szumanczowski z Krakowa. J. Gregorowicz z 
Żabia. E. Dworzak z Tehlowa. A. Barański z 
Drohobycza. M. Schwarz z Bordeaux, 
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C nnik Iwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 
Lwów, dnia 12 lutego 1878. 


płacą żądają | 
walutą austr. 
1. Akcye za sztukę. złr. ct. zły. et, 


Kol. g, Kar. Ludw. po 200 zł. m.k.z|242 50 245 


ot. lwow.uzer.-jaa. „ 200 zł. m.k.Sf120 — 12250 
łanku hip. galie, 200 zł. w. a. Z|840 —. 243 — 
Banku kredyt. gal. po 200 zł. w. aS |214 — 218 — 

D 

%. Listy zast, za 100 zł © 

Pow, kredyt. gatie. 5%, W. 8, . 84 35 8515 
eg 2. We 26 78 60 7940 

n 3 „ Bolo okresowa g 84 35 8615 
Banku hip. «slic, 69 w. a. sj 8950 9030 
Listy dłużne . Z. kr. wł. 6°% w. agf 98 50 95 -- 
$. Listy v użne za 100 zł. 2 
Ozóln. roln. kr d. Zakł. dla Gal. £ 

i Bukow. "*/, los. w15 lat. =] 9025 9130 
(ów. kr. m. 64 w. a w 15 lat G|=— —— 
na n 6., w. a w 80 lat. g =) MESE 
Æ 
s 4. Dls.. za 100 zł. f 
indemniz, gali . 59/, m. k. . | 56 20 67 — 
tożyczki kraj. z r.1873 po 6°ow-a. |8975 91 — 

B. Losy Miasta Krakowa . 14 — 1550 

- Stanislawowa | 21 25 2250 

6. Monety. F 

Dukat holenderski . ; 5 52 560 
Dukat cesarski 5 54 562 
“apeleondor 0 948 955 
Poliwperyał . ,. . i 962 982 
Kubol rossyjski srebrny . UPA 187 
ar 5 papierowy 1 25 137 
130 marek niamiockich Bah 
GARE sę 103 50 105 — 
Xupony w srebrze , 108 — 10450 


| 
| 
| 


| 
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+ 
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Hotel Kuhna. 
P. J. Zebrowski z Kniazioluki. 
Hotel Langa. 

Pp. J. Kramer z Jass. D. Barber z Su- 

czawy. 
odjechali ze iwows, 

Pp. A. ks. Lubomirski do Mizyńca. J. 
Graweł do Przemyśla, A. Reinecke do Krakowa. 
M. Baczyński do Ustrzyk. A. Antoniewicz do 
Czerniowiec. H. Bernatowicz do Saniek. ©. 
Lekczyński do Rymanowa. W. Płocki do Rze- 
szowa. M. Zukowski na Wołyń. A. Zurakowski 
do Horbacza. 


Ypostrzeżenia meteorolcziczue 
z dnia 13 lutego 1878, godz. 7 rano 


Barometr 73832 mm. Psychrometr suchy 6.200. 
Psyebrometr wilgotny 6590. Prężność pary 2 6mm. 


Wilgoć 589/, Zachmurzenie 10. Wiatr NW1. 

Ozon 5. Opad w mm. « ostatnich 24 godzin. — 
Temperatura powietrza —5'9°R . 

Barometr idzie w górę. 


(823 1—3) E dykt. 

„l. 8289. O. k. sąd powiatowy w Pe- 

czeniżynie sprzedaje na dniu 27 lutego. 27 
marca i 14 maja 1878 zawsze o godzinie 9 
Tano nie intabulowaną i na 660 złr. oszaco- 
waną realność pod Nk. 79/80 w Peczeniży- 
we położoną, do Jakowa Goruka należącą 
na zaspokojenie pretensyi Icka Altenhausa 
w kwocie 60 złr. w. a. z pn., wadyum wy- 
nosi na 66 złr. 
z Warunki licytacyi tudzież akt opisania 
l oszacowania mogą być w sądzie tutejszym 
Przejrzane, 

Peczeniżyn 25 września 1876. 

(818 1—3) Edykt. 

map L- 6015. W dniach 1 marca, 28 mar- 
dzie gi. A 1875 o godzinie 10 rano odbę- 
ate Się w tutejszym sądzie przymusowa 
sprzedaż realności pod 1. 47/78 w Medeni- 
each, Mateusza Garbicza własnej, ciała tabu- 
tarnego nie stanowiącej na zaspokojenie wie- 
rzytelności Herscha Lórberbauma w kwocie 
28 złr. w. a. "i 

Cena wywołania 5 i Lae Wy 
wadyum 54 złr. 3 ct. w. 4 p. 

Bliższe warunki przejrzeć można w 
sądzie. 

C. k. sąd powiatowy. 

Medenice dnia 2 października 1877. 
(785 1—3) Obwieszczenie. 

„L. 2010. ©. k. sąd obwodowy w Tar- 
nowie podaje do wiadomości, iż wdrożonem 
zostało postępowanie konkursowe do majątku 

Ulmana,  nieprotokołowanego kupca 
w Tarnowie zamieszkałego, a to do całego 
tak ruchomego gdziekolwiek znajdującego się, 
jako też do nieruchomego majątku położonego 
w tych krajach, w których ustawa konkursowa 
z dnia 25 grudnia 1868 D. P. P. z r. 1869 
nr. 1 obowiązuje. 

Komisarzem konkursowym zamianowany 
został p. Karol Rudolf ces. kr. adjunkt sądo- 
wy w Tarnowie, tymczasowym zaś zawiadoweą 
masy p. adw. dr. Braun w Tarnowie. Celem 
potwierdzenia ustanowionego przez sąd lub 
przedstawienia innego zawiadowcy masy kon- 

ursowej i jego zastępcy tudzież obrania de- 
legacyi wierzycieli wyznacza się posłuchanie 
na dzień 24 lutego 1878 o godzinie 4 po poł. 
w biórze komisarza konkursowego, na którym 
stawić się mają wierzyciele z dokumentami 
toszczenia ich wykazującemi. 

„_ Wszyscy do tej masy konkursowej jako 
wierzyciele jej roszczenia mający, chociażby 
nawet o takowe i spory wytoczonemi były, 
Powinni takowe do dnia 1go maja 1878, 
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Pociągi kolejowe. 


Przychodzą do Lwowa. 

Z Krakowa: o godzinie 5 minut 30 rano (pociag po 
spieszny); o godzinie 9 m. 25 wieczór (pociąg oso- 
bowy); o godz. 10 min. 35 przed południem (po 
ciag mieszany). 

Z Podwołoczysk: (na dworzec lwowski główny): o 
godz. 10 min. 38 wieczór (pociąg pospieszny); o 


godz. 8 min. 25 rano (pociąg osobowy): o godz. | 


3 min 43 po południu (pociąg mięszany). 

Z Podwoioczysk(na dworzee w Podzamczu): o go 
dzinie 2 minut 54 rano (pociąg osobowy); o go- 
dzinie 3 min. 8 po południu pociąg mięszany); 


Gląg pospieszny); o godz. 4 min. 40 rano (pociąg 
osohowy), o godzinie 4 minut 45 po południu (po- 
ciąg mieszany). 

Do Czarniowiec: o godz. 6 min. 25 rano (pociąg po- 
spieszny); o godzinie 11 min. 25 wieczór (pociag 
mięszany); o godzinie 12 min. 30 z południa (po- 
ciag mieszany). 


| Do Stanisiawow : (na Stryj): o godzinie 6 minui 3 


rano (puciag ne. 1). 

Do Poadwołoczysk: (z głównego dworca): o godzinie 
6 min, — rano. (pospieszny); o godzinie 10 min. 
27 wieczór (pociąg osobowy); o godz. 11 minut 
45 w południe (pociąg mieszany). 


Z Czerniowiec: o godzinie 9 minut 55 wieczór (po- | Do Podwołoczysk: (z Podzamcza): o godz. 11 minut 


ciąg pospieszny), o godzinie 3 minut 40 rano po- 


ciag mięszany); o godzinie 3 minut 50 po południu 
(pociąg mieszany). 


Odchodzę za Lwowa. 


Vo Krakowa: o godzinie 11 min. 3 przed północą (po- 
RESZTE CO 


4 wieczór (pociąg osobowy); o godzinie 12 minut 
il w południe (pociąg mieszany). 


Pory niniejszego rozkładu jazdy odnoszą się do po 
łudnika peszteńskiego, godz. 12 w Peszcie odpowiada 
godz, 12 m 20 wa Lwowie. 
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A f hior. zadala. łacą żądaj: 
Kurs giełdy wiedeńskiej. |koj Kar. Ludwika po 200 zł. m. k. 45.— 24550| Keglevicha po 10 zł. m. k. . 13.25 1828 
dnia 9 lutego 1378. | | Lwew.Czern.koleipo200%ł,w.a. wsr, . 1217. 122.75] Losy miasta Krakowa . . . .  . 1475 1525 
1. Dług Państwa. płacą. żędają, | Tow. ko]. żel. państ. po 200 zł. m. k. 260.56 261.—| Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w a. 23.. 23.50 
Jednolity dług Państwa w banknot. o. as n |Połud. kol. państw. po 200 zł. w. a. . 7s— 7850] Palñego po 4) zł. m. k.. . . . . G— 5K50 
maj-listopad . A 64.25 64.40 1. Kol. wyg. gal. a 200 zł. w sr T4,— 78 —| Fundacya szpit. Areyksięcia Rudolfa 13.50 14. — 
luty-sierpień . . . - «+ - 64.44) 64.55 | 5. Listy zast. losowane Salma po 40 zł. m. k.. po 3325 3575 
Jednolity dług Państwa w srebrze. Ło EB Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla St. Genois po 40 zł. mk. . . . . 2350 30.50 
styczeń-lipiec +» CE 6750 67.6» Galizyi i Bukowiny, w 151. 6%,  59.— 94.—| Poż. miasta Stanisławowa po 20 zł. wa. 21.50 52 — 
kwiecień-październik . . . 97.45 67.60 ; Powsz. austr. zakł. kred. zioin. 5% war 104.70 105,—| Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. 119- - 121°. 
Loay z roku 1839 cate. . ; 302 — 304. - | (tau. zag? kr, ziem. Krak. los wiśl.ś, 90— 92—| n n „n 50 zł m. k. 6l.— 68 — 
p, „ 1839 piąta część o/o. 392. — 804 — | „TG so oe Wwa ij, 96. - 97.—] Waldsteina po 20 zł m. m, . 23.— 234,— 
2 „ 1854 po 250 złr.. 105.50 1094—| „ „ a on WAÓ, Bł B729 —-.—| Windisehgratza po 20 zł m. k: 25.50 25.— 
E „ 1860 po 500 zir. 5%,. 112.25 11275 | Gal. low. Ered. w. a po Alo 18 — 18468 Weksle (na 3 miesiące). 
> „ 1860 po LOU złr. 5%,. . 121.25 12175 | » P5 m *4.50 $%5—]| Augsburg za 100 zł w. p. n . .zamMióam 
„ 1864 (z premia) pa 100 zir. 138,75 189.25 po 3ta W ST ja- Berlin za 100 mark w. n. p oy 4, — 
n „ 1864 , po 50 zir. 138.29 133.76 MÓRG ODADERO LE m 54.50 85.—| Frankfurt za 100 mark p, : = YE 
Renty Como po 42 lir. ats. . ..  24—  35.— | Gal. banku kipot. po Gy. |. 89.— 59.50] Hamburg za 100 mark w. p. n. = a 
Listy zastaw. domen państw. po 129 | Gal, zakt. krad. włość. po ój, . |. 94.— 94.25] Londyn za 10 ft. azt. 11565 H9, - 
dt, BRYANA a E 141 — 143 — | Tow. kred. miajs. Iw. w 151. wyl. po S RO A Pana o ÓW e „ 6 ać : 47.15 47.20 
Austr. ssyg. skarb. zwrotne 1878 59, . 1) .— 10025 lieg U oo 3 301, wyl. pa Gr, s= j Kurs złota. 
Austr. renta zł, wolna od podatk, 40], . 75.45 7560 | Banku uarodowogo bo 50 - —,—| Dukat cesarski men.. . . w D.60.4- RES 
2. dblizacye iudemu. 5%/, za 100 złr. : Węg. tow. ziom. po 5'ja io 945) 95—| „ pełnej wagi 5.60.— 5.6L -- 
WAU o o JET OE 7. . 108.45 103.75 | A ” r po 9o } > 85.— —.— | Korona . . . . a E 
Bukowiny 82.60 83.10 | 6. Obligacye z prawem pierwszeñatws (za 100 zł.) 20-frankówka P 9.44.50 94359 
Galicyi . : 86.50 87,— | Kol. Albrechta a 300 zł, 5%, w. a. 715) 7950| Rossyjski imperyał 9.74 — 976 - 
Niższej Austryi 104.— 10450 | Tow. kol. žel. Proszów-fwrnów (w eż.) Talar związkowy e = 
Siedmiogrodu 00126) a 300 at. 50), AT szale. 4» 50 66.—| Srebro . 104.10 10425 
Wovin. ar a «NESENE | 18.76 19.— | Kol. pół. po 100 zł. m. E. : ROS 100.25 = RI 
3. Inne pożyczki publiczne. lo w, py GE maly A 96 — 98—| Z Iwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 
Galie. pożyczka zaba z AA "ING | Kol. gal. Kar. wa 300 at. 5%. 100.— 100.50 Telegrafowany kurs wiedeński 
ls cze. 7 E „ AL emisyi. 31— 9.25 3 ne Da 
Bank Anglo-aust. 200 zł. ewit. zł. L20 9325 99.75 | a z AE MJ 47 — 972 z dnia 12 lutego 1978. zł. Jer 
Inst. kred. dla Landiu po 160 zi... 225.50 2800— | „ a o’ «Wa *g — -. — —| Jednolity dług państwa w banknotach 63130 
Niższo-austr. tow. eskomt po 500 za, . 755— 765.— ; Bai. Miwow.-Czer-Jzs. (li, emis. A gio p A z w srebrze 56460 
Gab benei Dia O AO ee 0... == Z l zł. 5%, w srebrza z r. 1865 78 — 7830] Renta w złocie . . . . 74160 
Gal. bank. d. hndi. i prz. a 200 zł. wpł. 40%, —— = | z r. 1857 18.— 7859| Losy pożyczki z roku 1860 111 — 
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 zł. |. —— =-— i 4 r. 1863 18.— 7325! Akeyo banku wiedeńskiego 731|-— 
Banku narodowego a 600 zł. . 805.-- «05 — ; r. 1872 6959 NS z H kredytowego 224 5: 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze —— —— | Węg. gal. kol. A 200 zł 5°/, wsrebrza , 67.73 6325] Londyn 
Austr tow. żeglugi par. pod00zlm  . 371.— 313 — | 7. Losy. Srebro . 
Kol. Cesarzew. Elżbiety po200 zł. m.k. 16650 167 — | lust. kred. dia hand. | prz. po L00 at. w a 161.50 152 —! Napoleondor 
Kol. Proszów-Tarn.(w.e.)a200z4 wsrbr, -=.- —.— : Clarego po 40 al m. ko . . . . 29.50 3 .20 Dukat cesarski men 
Półn kolaj po 1900 zł. 1583, (967 — | Tow. żagł par. na Dunaju polódri m a; 0550] 100 marek niemicekieh . 
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stosownie do przepisów ustawy konkursowej 
unikając szkodliwych następstw tamże zagro- 
żonych w sądzie zgłosić, i na posłuchaniu 
w dniu 24 maja 1878 o godzinie 4 po poł. 
odbyć się mającym, do likwidacyi i do upo- 
rządkowania podać. Termin ostatni służyć 
ma zarazem jako termin do zawarcia ugody 
w $. 68 u. k. przewidzianej. na który w tym 
celu wszyscy wierzyciele niniejszem zaweżwa- 
nie otrzymają. : 

Zgłoszonym i na ogólnym posłuchaniu 
stawającym wierzycielom służy prawo przez 
wolny obiór w miejsce zawiadowcy masy, 
Jego zastępcy i członków delegacyi wierzy- 
cieli dotychczas urzędujących, powołać sta- 
nowczo inne osoby, w których pokładają 
zaufanie. 

_ Dalsze ogłoszenia w toku tego postępo- 
wania konkursowego zamieszczane będą w 
dzienniku urzędowym „Gazety Lwowskiej“. 

Tarnów dnia 1 lutego 1878. 
(685 1—3) Edykt » 

„ L. 4639. O. k. sąd powiatowy w Sie- 
niawie rozpisuje celem wydobycia wierzytel- 
ności Mendla Böhm w kwocie 130 złr. li- 
cytacyę realności włościańskiej Jana Ozajki 
w Nielipkowicach pod l. 2 położonej, karty 
hipotecznej nie stanowiącej, na 852 złr. o- 
cenionej, na dzień 14 marca, 11 kwietnia i 
22 maja 1878 o godzinie 10 rano. 

_ Protokoły opisania, ocenienia realności, 
tudzież warunki przetargu przejrzeć można 
M dane registraturze. 

ieniawa 28 listopada 1877. 
(748 1—3) Ed + k t. 

„ Le 73. C. k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu ogłasza, iż w sprawie egzekucyjnej 
Józefa Frieda przeciw Michałowi i Maryi 
Wrona celem zaspokojenia 150 złr. w. a. z 
bg W sądzie tutejszym na terminach dnia 

9 marca, dnia 25 kwietnia i dnia 24 maja 
1878 o godzinie 10 przed południem egze- 
kucyjna publiczna sprzedaż realności pod l. 
k. 29 w Przemyślu na Zasaniu położonej, 
E tabularnego nie stanowiącej, się odbę- 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa 1188 złr. 40 et. w. a. 

Wadyum wynosi 118 złr. 84 ct. w. a. 

Bliższe warunki można przejrzeć w re- 
gistraturze sądowej. 

Przemyśl 16 stycznia 1878. 
(817 1—3) Edykt. 

L. 7287. Podaje się do wiadomości, że 
dnia 18 lutego, dnia 4 marcai dnia 18 marca 
1878 każdym razem o godzinie 11 przed 
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połudn em, odbędzie się w tutejszym sądzie ceny szacunkowej za jakąkolwiek bądź cenę 


przymusowa sprzedaż w drodze publicznej 
licytacyi realności Hryńka Pajnka pod nr. 
121 w Jezierzance położonej. M 
Cenę wywoławczą stanowi, kwota 235 
złr. w. a. a bliższe warunki są w registratu- 
rze do przejrzenia. 
C. k. sąd powiatowy 
Borszczów 24 grudnia 1877. 


(815 1—3) Edykt. 


kupna sprzedaną zostanie, 
Zakład wynosi 205 złr. w. a. bliższe 
,warunki licytacyi akt opieczętowania i osza-* 
cowania mogą być w t. s. archiwum przej- 
. rzanemi. 
| Peczeniżyn 10 stycznia 1878. 
| (880 1—3) Edykt 

L. 6038. C. k. sąd powiatowy w Strzy- 


żowie zawiadamia, iż dnia 9 marca, 4 kwie- 


L. 1985. Dnia 21 lutego, dnia 21 marca ; tnia i 8 maja 1878 zawsze o 9 rano, egze- 


i dnia 2 maja 1878 każdym razem o godzinie 
10 przed południem, odbędzie się w zabudo- 
waniu podpisanego sądu na zaspokojenie wie- 
rzytelności Abrahama Hanel w kwocie 70 
złr. z pn. przemusowa sprzedaż realności 
pod l. k, 67 w Koble starem Stefana i Kaśki 
Poiszów własnej ciała tabularnego niestano- 
wiącej. 

Cena wywołania 270 złr. wadyum 27 


złr. w. a. 


R przy trzecim 


' kucyjna sprzedaż realności pod l. 44 w Zar- 
nowy położonej Katarzyny Adamczyk własnej, 
| ciała tabułaruego nie stanowiącej ba zaspoko- 


jenie wierzytelności Tekli  Mendelowskiej 
w kwocie 100 złr. w. a. z pn. przedsięwzięta 
terminie także niżej ceny 
szacunkowej sprzedaną zostanie. 
Cena wywołania 8360 złr. 
alr, w. a. 
Akt opisania, oszacowania i resztę wa- 


zakład 36 


Przy trzecim terminie nastąpi przedaż | runków licytacyjnych są w aktach do przej- 


także niżej ceny szacunkowej. AE: 
Resztę warunków można przejrzeć w 
registraturze. t 
0. k. sąd powiatowy miej. deleg. 
Sambor dnia 20 kwietnia 1877. 


(827 1—38) @bwieszezenłe. 


rzenia. 
Strzyżów 15 grudnia 1877. 
(820 1—3) Obwieszezenle. 


L. 6123. ©. k. sąd powiatowy w Pe- 
czeniżynie ze względu relicytacyi na rzecz 
Itziga Altenhausa przeciw Wasylowi Kopel- 


L. 1725. O. k. sąd powiatowy w Pe- ców pto 160 zł. z pn. uchwałą z 3 marca 


czeniżynie sprzedaje na dniu 
kwietnia i 6 maja 1878 zawsze 
9 rano, nie intabulowaną i na 870 
oszacowaną realność pod 1. 107 4 i 20 w Sło- 
bodzie rungurskiej położonej do Jury i Maryi 
Maliczyn należącej na zaspokojenie pretensyj 
Teka Altenhausa w kwocie 144 złr. w. a. 4 pa. 
wadyum wynosi 37 złr. w. a. 


Warunki licytacyi tudzież akt opisania | 


i oszacowania mogą być w sądzie tutejszym 


rzejrzane. 
Š Peczeniżyn 24 sierpnia 1877. 
(824 1—3) Obwieszczenie. 


L. 12109. ©. k sąd powiatowy w Pe- 
czenżiynie uwiadamia odnośnie do t. s. ogło- 
szenia z dnia 8 lipca 18761. 4569, że w celu 
wydobycia 
w kwocie 525 złr. w. a. z pn. odbędzie się 


na dniu 15 marca 1878 o godzinie 10 rano | dlowy 


w zabudowaniu t. s. trzeci termin licytacyjny 
realności pod 1. 60 w Peczeniżynie położonej 
dłużników Fedora i Erstyny Jakubenko wła- 
snej, ciała tabularnego nie stanowiącej, 
2050 złr. w. a. oszacowanej, przy którym to 
terminie pomieniona realność nawet niżej 


| (814) 


wierzytelności Judy Rosenheka | (840) 


1 marca, 3 | 1876 |. 1218 rozpisana, nie przyszła do skutku 


o godzinie | rozpisuje uiniejszym ponowną licytacyę par- 
0 złr. w. a. į celi nr. Top. 207/287 Podpopowskim nale- 


Żącej do gospodarstwa nr. k. 85,81 w Mar- 
kowce na 27 lutego i 28 marca 1878 zaw- 
sze o godzinie 10 rano pod warunkami w 
ogłoszeniu z powyższej daty umieszczonemi 
Peczeniżyn duia 8 września 1875. 


Qhwieszczenie. 
L. 17081. ©. k. sąd obwodowy jako 
handlowy w Przemyślu ogłasza, iż dnia 7go 
grudnia 1877, wpisaną została do rejestru 
handlowego dla firm pojedyńczych, firma: 
Abraham Oransz dla wypasu bydła w Świd- 
nicy. 
Przemyśl 12 grudnia 1877. 


©gloszenie. 
L. 66740. C. k. sąd krajowy jako han- 
we Lwowie ogłasza niniejszem że fir- 
ma Lewi Schnee dla handlu drzewem w 
Wiszence i handlu szkłem w Sielcu do reje- 
stru handlowego dla firm pojedynczych dnia 


na | 16 grudnia 1877 wpisaną została. 


Z e. k. sądu krajowego jako handlowego 
Lwów dnia 22 grudzia 1877. 


6 


| Cena szacunkowa wynosi 470 zł. w. a. | odbędzie się w sądzie publiczna licytacya 

wadyum na 47 zł. realności nr. 130/71 w Bukaczowcach poło- 
Reszta warunków licytacyjnych, tudzież | żonej, Jwana Swaczyja własnej, na zaspoko- 

akt opisania i oszacowania mogą być w re- |jenie pretensyi zakładu kredytowego wło- 

i gistraturze t. s. przejrzane. Ściańskiego w kwocie 168 zł. 40 et. m w.z 
Peczeniżyn 28 lipca 1876. przynależytościami. 

(822 1—3)  Sundmaditng 3. 6112. Wadyum 40 zł. a. w. |= 
Bom E. t. Bezirlsgerthte Peczeniżyn , Warunki licytacyjne do przejrzenia w 

wird befannt gemacht baj żur Śereinbringung | tutejszej registraturze, A 

der Forderung pr. 310 (l. jamt den feit 16 a O. EaSRdGDOW A 187 

Jänner 1876 mit 18 f. 88 fr. 6. W. monat- Wojniłów 14 września 1877. 

lid laufenden Śinjen jamt den zuerfannten | (715 1—83) Edykt. 

Gerichtófoften 3 fl. 28 te, 7 f. 50 fr., 1 (I. 


(673 1—3)  Edykt. 

L. 15541. Stanisławowski c. k. sąd ob- 
wodowy zawiadamia nieobecnego Kazimierza 
Teodorowicza, że uchwała z dnia llgo pa- 
ździernika 1877 1l. 12561 na mocy wekslu z 
daty Stanisławów 17 czerwca 1877 nakaz za- 
płaty sumy 450 zł. z pn. przeciw niemu wy- 
dany, że kuratorowi w osobie adwokata dra 
Rosenberga z zastępstwem adwokata dra 
Wurzla ustanowionemu doręczonym został, 
do którego nieobecny informacyą zgłosić lub 
innego pełnomocnika sądowi przedstawić ma. 

Stanisławów 31 grudnia 1877. 


(670 1—3) Edykt. 

L. 6174. I. ©. k. sąd powiatowy w 
Bursztynie ogłasza, iż na dniu 1, 12 i 80 
kwietnia 1878, każdego razu o 10 godzinie 
rano, odbędzie się publiczna sprzedaż realno- 
ści pod l. 188 w Bołszoweu położonej, we- 
dle Dom. II pag 239 n. 8 her. własnej Itty 
Lerchbaum zam. Gütstein i masy spadkowej 
Jakóba Majera Giitstein, na rzecz Ezechiela 
Berzewiczy pto 1120 zł. w. a. z pn. 

Cena wywołania 6500 zł. 

Wadyum 650 zł. 

Resztę warunków można w tutejszym 
sądzie przejrzeć. 

I. Niemniej ogłasza się niniejszym e- 
dyktem, że dla masy spadkowej hipoteczne- 
go wierzyciela Pawła Denega i tegoż spad- 
kobierców, z życia, imienia i pobytu niewia- 
domych, tudzież dla wszystkich wierzycieli 
którymby obecna licytacyjna uchwała albo 
wcale nie, albo w należytym czasie doręczo- 
ną nie została, i tych, którzyby po dniu wy- 
dania wyciągu hipotecznego, to jest po dniu 
14 czerwca 1877, na hipotekę sprzedać się 
mającej realności nr. 188 w Bołszowcu we- 
szli, e. k. notaryusz p. Franciszek Burzyński 
w Bursztynie, kuratorem ustanowionym Z0- 
stał. 


men werden wird. , 
Peczeniżyn 6 Augut 1877. 


(653 1—3) Edykt. 


stycznia 1878 l. 2634 p. Reize Laja Kachane 
o zapłacenie sumy wekslowej 4000 złr. w.a. 
wniosła pozew, w załatwieniu którego pole- 
cono p. Seymanowi, aby w ciagu dni 8 sumę 
wekslową 4000 złr. w. a. z pn. p. Reize Lai 
Kachane zapłacił. 

Gdy miejsce pobytu pozwanego O. Sey- 
mana jest niewiadomem, przeto c. k. sąd w 
celu zastępowania pozwanego na koszt i nie- 
bezpieczeństwo jego tutejszego adw. dr. Schón- 
borna kuratorem nieobecnego ustanowił, z któ- 
rym spór wytoczony według ustawy postę- 
powania sądowego w Galicyi obowiązującego, 
przeprowadzonym będzie. 

Zaleca się zatem niniejszym edyktem 
pozwanemu, aby w terminie 8 dni albo sam 
wniósł zarzuty lub też potrzebne dokumenta 
ustanowionemu dla niego zastępcy udzielił, 
lub innego obrońcę sobie wybrał, i o tem 
c. k. sądowi doniósł, w ogóle zaś, aby wszel- 
kich możebanych do obrony środków prawnych 
użył, w razie bowiem przeciwnym wynikłe 
z zaniedbania skutki sam sobie przypisaćby 
musiał. , 

Kraków 25 stycznia 1878. 

(485 1—3) Edykt. 

L. 4040. ©. k. sąd krajowy jako han- 
dlowy we Lwowie niniejszym edyktem wia- 
domo czyni, że firma "Theresenthaler Papier- 
fabrik von Ellisen Roeder et Com. przeciw 
Abrahamowi Izakowi Menkesowi pod dniem 
23 stycznia 1878 1. 4040 prośbę o wydanie 
nakazu zapłaty resztującej sumy wekslowej 
126 złr. w. a. na podstawie wekslu z daty 
Wiedeń, 30 września 1876 na 726 zł. 86 et. 
w. a. wniosła wskutek czego żądany nakaz 
zapłaty uchwałą z dnia dzisiejszego wydany 
został; ponieważ miejsce pobytu i życie po- 
zwanego Abrahama Izaaka Menkesa nie jest 
wiadomem, a zatem e. k. sąd krajowy do 
zastępowania i na jego koszt i szkodę tutej- 
szego adwokata dr. Dziubińskiego z substy- 
tueyą adw. dra. Landesbergera kuratorem 
mianował, z którym niniejsza sprawa wedle 
ustawy sądowej dla Galicyi przepisanej prze- 
prowadzoną będzie. 

Niniejszym więc edyktem wzywa się 
zapozwanego, aby w należytym czasie osobi- 
ście stanął, lub potrzebne tytuły prawne u- 
stanowionemu zastępcy udzielił, lab innego 
zastępcę wybrał i sądowi oznajmił, słowem 
stosownych do obrony srodków użył, gdyż 
wynikające z zaniedbania skutki sam sobie 
przypisać będzie musiał. 

Z e. k. sądu krajowego jako handlowego 

Lwów dnia 24 stycznia 1878. 

(723 1—8) Edykt. 

L. 7745. Na dniu J3 marea, 10 kwie- 
tnia i 8 maja 1878 każdym razem o 10 go- 
dzinie rano odbędzie się w sądzie tutejszym 
w sprawie dyrekcyi zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie przeciw Oleksie 
i Kufrozynie Mielnikom o 183 złr. 1 ct. w.a. 
egzekucyjna publiczna sprzedaż realności pod 
l. 56/89 w Tuchli położonej. 

Cena wywołania 400 złr. wadyum 40 
złr. resztę warunków wolno w sądzie przej- 
rzeć. 


Bursztyn d. 10 stycznia 1878. 


(816 1—3) Edyk t. 

L. 5149. Podaje się do wiadomości, że 
dnia 18 lutego, dnia 4 marca i dnia 18 mar- 
ca 1878 każdym razem o godzinie 11 przed 
południem, odbędzie się w tutejszym sądzie 
przymusowa sprzedaż w drodze publicznej 
licytacyi realności Hryńka Kuki pod Nr. 17 
w Zwiahlu położonej. 

Cenę wywoławczą stanowi kwota 171 
złr. w. a. a bliższe warunki są w registra- 
turze do przejrzenia. 

C. k. sąd powiatowy. 
Borszezów 1 grudnia 1877. | 


(819) Ogloszenie. 
L. 6882. C. k. sąd powiatowy zawia- 
damia, iż dochodzenia miejscowe celem za- 
łożenia nowej księgi gruntowej dla gminy 
Dwory I. część z miejscowościami Kruki I. 
i II. ezęść dnia 20 lutego 1878 rozpoczyna. 
Bliższe szczegóły zawiera ogłoszenia w 
urzędzie gminnym. 
Oświęcim, 9 lutego 1878. 


Ogloszenie. 

L. 891. O. k. sąd powiatowy w Busku 
ezyni niniejszem wiadomo, iż termin edyktem 
z dnia 7 stycznia b. r. do l. 170 dla docho- 
dzeń miejscowych w celu założenia księgi 
gruntowej dla gminy katastralnej Dziedzi- 
łów na dzień 20 lutego b. r. wyznaczony 
odwołuje, i termin ten dla dochodzeń celem 
założenia księgi gruntowej dla gminy Ko- 
złów w miejscu siedziby sądu przeznacza, 
na który strony w zbadaniu stosunków po- 
siadania interes prawny mający wzywa. 
Busk 8 lutego 1878. 


(821 1—3) Obwieszczenie. 

L. 8222. Dnia 27 lutego, dnia 27 mar- 
ca i dnia 28 maja 1878 zawsze o 9 godzinie 
rano sprzedaną będzie, nie intabulowana re- 
alność pod NO. 186 w Młodiatynie położo- 
na do leżącej masy Iwana Kozmyn należą- 
cej na pokrycie wierzytelności leka Alten- 
hausa w kwocie 100 złr. 

Cena szacunkowa wynosi 100 złr. 

Wadyum 10 złr. w. a. 

Warunki licytacyjne tudzież akt opie- 
czętowania i oszacowania mogą być w re- 
gistraturze przejrzane. 

. k. sąd powiatowy. 

Peczeniżyn 28 lipca 1876. 

(826 1—3) Obwieszczenie. 

L. 7874. ©. k. sąd powiatowy w Pe- 
czeniżynie sprzedaje w trzech terminach li- 
eytacyjnych t. j. w dniu 27 lutego, 27 mar- 
ca i 1 maja 1878 każdym razem o godzinie 
9 rano w zabudowaniu tus. realność pod 1. 60 
w Peczeniżynie położoną dłużnika Hawryła 
Jakubenka Łohowiak własną, ciała tabular- 
nego niestanowiącą na 2605 zł, z pn., za- 
kład wynosi 260 zł. zł.. warunki licytacyjne 
i akt opisania i oszacowania mogą być w tu- 
sądowej registraturze przejrzanemi. 

Peczeniżyn dnia 8 sierpnia 1877. 


(825 1—3) Obwieszczenie. 

L. 8221. Dnia 27 lutego, 27 marca i 
6 maja 1878 zawsze o godzinie 9 rano w 
sądzie tutejszym sprzedana będzie nieintabu- 
lowana realność pod l. k. 5 w Kluczowie 
małym położona do Tanasia Huzyjeznka na- 
leżąca na rzecz Jzaaka Altenhausa pto 52 


zł. w. a. Z pn. 


(834) 


O. k. sąd powiatowy 
Radymno 4 października 1877. 
(832 1—3)  Edykt. 
L. 54438. Dnia 28 stycznia, 6 lutego i 
6 marca 1878, o godzinie 10 rano odbędzie 
się w sądzie tutejszym przymusowa sprzedaż 
realności pod nr. k. 89/77 w Ozerniowie po- 
łoźonej na 500 zł. a. w. ocenionej Dmytro- 
wi i Jewdosze Dranntom własnej celem ścią- 
gnięcia kwoty 151 zł. 98 et. i 200 zł. a. w. 
na rzecz zakładu kredytowego włościańskiego. 
Wadyum 50 zł. a. w. 
Warunki licytacyjne do przejrzenia w 
tutejszej registratnrze. 
C. k. sąd powiatowy 
Wojniłów 11 września 1877. 
(831 1—8) Edykt. 
L. 3444. Dnia 16 stycznia, 13 [utego i 
18 marca 1878 zawsze o 10 godzinie rano 


67 fr., 14 fl. 40 fr. und der gegenwärtig 
mit 3 fl. 82 fr. zuertannten Eretutionstoften, 
Die erefutive dffentliche Beriugerung Der den 
Sdulbnern Stefan und Ludmila Bobik sub. 
CNr. 182 gu Jabłonów eigenthitmlichen nicht 
intabulirten Realität zu Gunften des Getzel 
Heitler bewilfigt und am 26 Februar, 26 
März und 1 Mai 1878 jedes mal um 11 
Uhr Bormittagł in Geridhtślotalle vorgenom= 


L. 2634. ©. k. sąd krajowy w Krako- 
wie zawiadamia niniejszym edyktem p. Č. 
Seymana, ze przeciw niemu pod duiem 25 


L. 16068. Podaje się do publicznej wia- 
domości, że w dniach 8 kwietnia, 18 maja 
i 12 czerwca 1878 odbędzie się w tutejszym 
sądzie każdym razem o godzinie 10 przed 
południem, publicza przymusowa sprzedaż 
realności Iwana i Piotra Antonow własnej 
ciała tabularnego nie stanowiącej w Przewło- 
ee pod 1. k. 241 położonej, na zaspokojenie 
pretensyi Chany Lai Salamon w kwocie 67 
złr. w. a. z pn. a to na dwu pierwszych 
terminach tylko za lub wyżej, w trzecim zaś 
niżej ceny wywołania. 

Cena wywołania 250 złr. 
25 złr. w. a. i 

Resztę warunków do przejrzenia w re- 
gistraturze sądowej. 

. k. sąd powiatowy 
Buczacz dnia 26 stycznia 1878. 
Ogloszenie. 
L. 858. Komisya hipoteczna przy c. k. 
sądzie powiatowym w Limanowy urzędująca o- 
głasza, że badania miejscowe celem założn- 
nia nowej księgi gruntowej dla gminy Ol- 
szówka dnia 18 lutego 1878 rozpoczyna. 

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 
w urzędach gminych. 

Każdy kto ma interes prawny w zba- 
daniu stosunków posiadania może Się zgło- 
sié i wszystko przytoczyć, eo dla wyjaśnie- 
nia lub ochrony praw swoich uzna za sto- 
sowne. 

Limanowa 8 lutego 1878. 

Ogloszenie. 

L. 137. ©. k. komissya hipoteczna w 
Limanowy ogłasza, że złożyła arkusze po. 
siadania wraz z sprostowanemi spisami i 
mapami hipotecznemi, odnoszące się do za- 
łożenia księgi gruntowej dla gminy katast- 
ralnej Raba niżna w tutejszym c. k. sądzie 
do powszechnego przejrzenia. | 

Zarazem wyznacza się termin na dzień 
16 lutego 1878 na którym w razie zgłosze- 
nia zarzutów dalsze dochodzenia prowadzone 
będą. 

x Limanowa 8 lutego 1878. 
(742 1—38) Ogloszenie. 

L. 3130. ©. k. sąd powiatowy w Jor- 
danowie podaje do wiadomości, że odbędzie 
się w tymże sądzie publiczna przymusowa 
sprzedaż |, części roli Adamcowej pod Nr. 
119 bez budynków w Skomielny białej po- 
łożonej do dłużnej masy leżącej po ś. p. 
Janie Adamu należącej i ciała tabularnego 
nie stanowiącej i to w trzech terminach a 
mianowicie w dniu 29 kwietnia, w dniu 13 
maja i w dniu 31 maja 1878 każdym razem 
o godzinie 10 przed południem. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa w kwocie 382 złr. a. w. a każdy 
chęć kupienia mający złoży 10 pre. takowej 
jako wadyum — reszta warunków licytacyi 
i akt oszacowania mogą być w tutejszo-są- 
dowej registraturze przejrzane lub odpisane. 

0. k. sąd powiatowy. 

Jordanów dnia 3 grudnia 1877. 
(116 1—3) Obwieszczenie. 


L. 12289. ©. k. sąd powiatowy w Ja- 
rosławiu zawiadamia iż w sprawie egzekucyj- 
nej Frydryka Jahna przeciw Jędrzejowi Ger- 
czakowi o 300 złr. a. w. z pn. odbędzie się 
dota 14 marca, 25 kwietnia i 23 maja 1878 
zawsze o godzinie 10 przymusowa publicz- 
na sprzedaż realności dłużnika Jędrzeja Ger- 
czaka w Kisielowie pod lk. 19 położonej, 
ciała tabularnego nie stanowiącej na pierw- 
szych dwóch terminach za cenę szacuuko- 
wą lub wyżej, na trzecim także niżej cony 
szacunkowej. 

Cena szacunkowa 4700 złr. zakład 470 
złr. w. a. 

Jarosław 20 grudnia 1877. 

(684 1—3) Obwieszczenie 

L. 5117. Dnia 26 marca dnia 30 kwiet- 
nia i dnia 8 czerwca 1878 każdym razem o 
godzinie 10 rano odbędzie się w sądzie tu- 
tejszym publiczna licytacya realności wiej- 
skiej pod Nr. 35 w Kawęczynie położonej 
dłużnika Jana Zawadzkiego własnej, ciała 
tabularnego nie stanowiącej, na zaspokojenie 
pretensyi wekslowej Ohaji Bedner w kwocie 
50 złr. a. w. z pn. 

Cena wywołania wynosi 565 złr. wa- 
dyum 56 złr. 50 et. w. a. 

Resztę warunków można przejrzeć w 
ts. registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 

Dębica 9 stycznia 1878. 
(128 1—3) Edykt. 

L. 4365. O. k. sąd powiatowy w Sie- 
niawie rozpisuje celem wydobycia wierzytel- 
ności Chaima Metzgera w kwocie 55 złr. 
32 ct. w. a. licytacyę realności włościańskiej. 


Wadyum 


(835) 


(836) 


(9 
Wasyla Osciaka w Cieplicach pod 1. 346 l 
położonej karty hipotecznej nie stanowiące! 
na 265 złr. ocenionej na dzień 14 matè] |, 


11 kwietuia i 22 maja 1878 o godz. 10 ró się 
Protokoły opisania ocenienia realności tudzić? yj 
| warunki przetargu przejrzeć można w tus | {g 
| dowej registraturze. 

| Sieniawa 22 listopada 1877. 

i (722 1—3) ©głoszenie licytacyi- (M 
| L. 7746. Na dniu 26 marca, na dni 

;6 maja i dnin 3 czerwca 1878, każdego raži 
10 10 gedzinie runo odbędzie się w sprawić X 
| egzekueyjnej zakładu kredytowego włościami W 
| skiego we Lwowie przeciw Izakowi Kieltzow! | BO 
10 257 złr. 16 ct. w. a. w tutejszym sądzić taj 
egzekucyjna publiczna sprzedaż realności W | 8 
Tuchli pod l. 4/37 47/41 i 71/46 położonej | o 
| dłużnika własnej. Re 

ena wywołania 500 złr., wađdyum 50 ck] 

złr., resztę warunków można w sądzie przejź wł 
rzeć, kir 

Radymno 4 listopada 1877. e 
(611 1—3) Edykt. GW 

L. 61917. ©. k. sąd krajowy we Lwo” E 
wie zawiadamia niniejszym edyktem Nesche | 
Chilfowej, Gittli Byk, Jakóba Laufer Dworęć i 
Richter Salomona Ebel, Jakóba Chilf i Ger- R 
schona Zwilling z miejsca pobytu niewiado* taj 
mych a wrazie ich śmierci tychże z życia 2 
i pobytu niewiadomych spadkobierców. iż q 
uchwałą z dnia 5 stycznia 1878 nr. 61917/8711 | 7 
w drodze egzekucyi prawomocnego wyroku | A 
byłego magistratu dla spraw cywilnych we 
Lwowie z dnia 25 sierpnia 1854 nr. 6945 | (6 
o wykreślenie obowiązku Ludwika Prochaski 
do uiszezenia zapłaty za prawa mocą tego Ne 
wyroku, zniesionym działem z dnia 18 maja sz 
1849 roku, jemu odstąpione, jakoteż zarazem 1 
o wykreślenie wszelkich ciężarów z */, części te 
młyna w Zalesiu pod ur. kon. 6 polożonego p 
przez Ludwika Prochaskę od Anny Rzeczy- n 
ekiej, Maryi Joanny i Julii Prochaska mocą w 
aktu tego działu z dnia 18 maja 1849 ua- d 
bytych o ile takowe samego Ludwika Pro- b 
chaskę dotyczą dozwołonem zostało. 

Gdy miejsce pobytu tych wyżej wyra- r: 
żonych osób wiadomem nie jest, przeto dla 
tychże. a wrazie ich śmierci dla niewiado- 
mych ich z życia i pobytu spadkobierców, 
kuratora w osobie p. adw. dr. Goreckiego (i 
z substytncyą p. adw. dr. Jamińskiego usta- 
nowiono i kuratorowi uchwałę dotyczącą do- n 
ręczono. g 

O czem niniejszym edyktem zawiadomieni | d 
zostaja. c 

Z e. k. sądu krajowego | J 

Lwów dnia 5 stycznia 1878. I 
(838) Ogloszenie. ~~ r 

L. 497. Ze strony komisyi dla zakłada- $ 
nia ksiąg hipotecznych z c. k. sądu powiato- 
wego w Zborowie wydzielonej, wyznacza się 3 
do rozpoczęcia dochodzeń miejscowych w celu ? 
założenia ksiąg gruntowych dla gminy kuta- | 
stralnej Ostaszowce termin na dzień 18 lutego 1 
1878 o godzinie 9 przed południem, na któ- ] 

| 


rym każdy, kto ma interes w zbadaniu sto- 
sunków posiadania, zgłosić się i wszystko, 
cokolwiek dla wyjaśnienia lub ochrony swych 
praw za stosowne uzna, przytoczyć może. 
C. k. sąd powiatowy 
Zborów 11 lutego 1878. 
(144 1—3) Edykt. 

L. 8768. Zawiadamia się Teodorę Li- 
skowacką z miejsca mieszkania niewiadomą, 
że małżonkowie Mechel i Chana Ziegler wnie- 
śli przeciw niej pozew 12 sierpnia 1877, 1. 
3768, o ekstabulacyę sumy 228 ©. M., nu 4 
realności ON. 62 w Magierowie pag. 51 n. | 
2 on. zaintabulowanej, na co wyznaczono ter- 
min do postępowania ustnego na 4 marca 
1878 o 9 godzinie rano, i pozew nstanowio- 
nemu dla niej kuratorowi Janowi Skorupskie- 
mu doręczono. Wzywa się zatem panią Teo- | 
dorę Liskowackę, ażeby albo sama do sądu | 
się zgłosiła albo ustanowiła dla siebie inuego | 
zastępcę i o tem sąd zawiadomiła albo usta- 
nowionemu kuratorowi potrzebne dała obueze- 
nie, inaczej rozprawa z jej kuratorem zosta- 
nie przeprowadzona i złe skutki sama sobie 
przepisze. 

0. k. sąd powiatowy. 

Niemirów 14 stycznia 1878. 
(731 2—8) Edyk t. 

, L. 2692. ©. k. sąd powiatowy tyczyń- 
ski rozpisuje publiczną sprzedaż realności 
pod |. k. 185 w Tyczynie Franciszka Pie- 
cuch i Katarzyny Jopek własnej celem za- 
spokojenia pretensyi Riwy Himmel o 208 zł. 
w. a. w trzech terminach dnia 11 marca, 
11 kwietnia i 14 maja 1878 każdym razem 
o godz. 10 rano. 

(ena wywołania 680 złr. w. a. wadyum 
68 złr. Resztę warunków licytacyi przejrzeć 
można w sądzie. 

Tyczyn d. 24 września 1877, 

(644 2—83) Powołanie do spadku. 

L. 4215. O. k. sąd powiatowy w Ma- 
kowie wzywa Stanisława Wronkę z Osielea 
pochodzącego z miejsca pobytu niewiadome- 
go, dla którego Stanisław Gierat kuratorem 
ustanowionym został, aby w przeciągu je- 
dnego roku do spadku po Franciszku Wron- 
ka w roku 1847 zmarłym pozostałego ustnie 
lub pisemnie deklaracyę podał lub o swym 
pobycie sąd lub kuratora swego uwiadomił. 

Maków dnia 22 października 1877, 


MAG 
tust 


vi. 
dnit 
rant 

sawić 

cian- 
z0 wi 

Ldzić 
ci W 

pnek 


1 50 
rze” 


0% 3_ 3) L. 536- 
Sprostowanie obwieszczenia. 
je Obwieszczenie licyracyi realności pod 
i k. 68 w Zrotowieach do l. 3378 prostuje 
€ w tym kierunku, że trzeci termin licyta- 
pO wyznaczono na dzień 15 maja 1878 
* godzinę rano. 
Z e. k. sądu powiatowego 

Niżankowice 1 lutego 1878. 

(ną 3—3) Edykt 


w. a. i że suma 9450 złr. w. a. na pierwszym | szego adwokata dr. Dziubińskiego z substy- 


i drugim terminie tylko wyżej lub za nomi- 
nalną jej wartość, zaś na trzecim terminie 
także poniżej tej nominalnej wartości będzie 
sprzedaną. 

Resztę warunków wolno przejrzeć w 
tutejszo sądowej registraturze. 

O tem rozpisaniu licytacyjnej sprzedaży 
zawiadamia się proszącą p. Mindlę Lampel 
dalej egzekutów pp. Franciszka i Elżbietę 
Głębockich, tudzież c. k. prokuratoryę skarbu 


L. 81. C. k. sąd powiatowy w Wado- | do rąk własnych zaś wierzycieli niewiadomych, 


Wieach ogłasza, że w duiach 14 marca, 11 
Kwietnia, 16 maja 1878 o 10 godzinie przed 
południem, odbędzie się w zabudowaniu tu- 
tjszym sąd. pubiiczna przymusowa sprzedaż o- 
lodu zwanego „Ogrodem Owienkowskim” w; 
Orzeniu dolnym położonego, ciała tabular- | 
0go niestanowiącego, Jakóba i Anny Kani- | 
“kich, a względnie tychże spadkobierców 
Wasnego na rzecz e. k. uprzyw. Zakładu 
tedytowego włościańskiego na zaspokojenie i 
Sumy 187 złr. 51 ct. w. a. 5 | 
Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
Mnkowa 400 zł. w. a. 
Wadyum wynosi 40 zł. w. a. ] 
| Ogród ten na pierwszych dwóch ter- 
minach tylko za lub powyżej ceny Szacun” 
Owej, zaś na trzecim terminie także niżej ; 
i owej sprzedany będzie. ! | 
> Resztę warunków lieytacyjnych, _ tu- | 
dzięż akt opisania i oszacowania przejrzeć | 
ożna w registraturze tutejszo-sądowej. 
Wadowice 30 stycznia 1578. 


(600 3—3) Obwieszczenie. 


L. 7618. ©. k sąd powiatowy w Ula- 
Lowię ogłasza niniejszem odnośnie do tutej- 
820-sądowego obwieszczenia Z dnia 25 lipca 

76 1. 4486, iż celem zaspokojenia wierzy- 

lności Jakóba Pfeffera w ilości 20 zł. w. a. 
Przedsięweźmie przymusową sprzedaż real- 
nosci pod Ik. 27 w Kurzynie wielkiej Jano- 
Wi Szell należącej, na trzecim terminie w 

nin 4 marca 1878 o godzinie 11 przed po- 
łudniem i to poniżaj ceny szacunkowej. j 

, Reszta warunków lieytacyjnych przej- 
Tzeć można w registraturze sądowej. 

C. k. sąd powiatowy. 

Ulanów dnia 30 grudnia 187%. 

(620 8-—3) Edyk t. 

PD ©88% OE. sag 3 
myślu ogłasza OO ach 28 
marca, 25 kwietnia 23 maja 1878 o 10 go- 
dzinie przed południem odbędzie się w gma- 
chu sądowym lieytacya folwarku Neuhof w 
Trościańcu powiecie Jaworowskim  położo- 
nego, do Jana Rupp senior należącego ua 
rzecz c. k. uprz. zakładu kredytowego wło- 
sciańskiego we Lwowie. 

a I. Za cenę wywołania stanowi się sumę 
2400 złr. a. w. Suma ta przy udzielaniu po- 
Łyczki przyjętą została jako wartość szacun- 
owa w mowie będącej realmości. azaten na 
Mocy art, 34 statutów i artykułu IV lit. e. 

ministeryalnego rozporządzenia z dnia 28 
Października 1865 l. 110 d. p. p. suma ta 
4400 złr. za cenę wywołania się przyjmuje. 

II. Każdy chęć kupienia mający złoży 
Przed lieytacyą do rąk komisyi licytacyjnej 
Jako zakład 10 proc. sumy wywołania, to 
Jest kwotę 240. złr w gotówce, w obligacyach 
aństwa, w listach zastawnych towarzystwa 
redytowego, albo też w listach zastawnych 
C. K uprz. zakładu kredytowego włościań- 
tliego wraz z kuponami nie zapadłemi, a to 
według kursu w ostatniej Gazecie Lwowskiej 
ogłoszonego. Prowadzący egzekucyę zakład 
kredytowy włościański uwolniony jest jako 
leytant od składania wadyum. 

, Resztę warunków obaczyć można w re- 
gistraturze c. k. sądu obwodowego w Prze- 
myślu. 

Przemyśl 27 grudnia 1877, 

(07 3—3) Obwieszczenie. 

A L. 2286. Dnia 26 lutego, 26 marca 
125 kwietnia 1878, każdym razem o godzi- 
nie 8mej rano odbędzie się w tutejszym ce. 

« sądzie powiatowym przymusowa publiczna 
sprzedaż gospodarstwa gruntowego w Syno- 
Wodzku wyżnym pod l spis. 11 położonego, 
do masy leżącej po Hryniu i Seniu Baraba- 
Szy należącego, celem zaspokojenia pretensyl 

endla Lipschitza w sumie 160 zł. w. a. 
2 pn. 

; Cena wywoławcza 298 zł. w. a, wa- 
dyum 29 zł. 80 ct. w. a. || 

Resztę warunków przejrzeć można w 
tutejszosądowej registraturze. 

7 e. k. sądu powiatowego. 

Skole dnia 28 stycznia 1878. 


= Edykt. 
| (R 6845. 0. k. sęd obwodowy, w No- 
wym Saczu podaje do publicznej wiadomosc), 
H a prośby Miedli Lamplowej de 
Prez. 6 grudnia 1877 1. 6845 dla zaspokoje- 
Ria kwoty 150 złr. w. a. Z DL. odbędzie się 
w dniach 22 lutego, 15 i 29 marca 1878 
0 godzinie 10 z rana w tutejszym €- k. sądzie 
obwodowym egzekucyjna, licytacyjna sprzedaż 
Sumy 9450 złr. w. a. z pa. w stanie biernym 
Części dóbr Mogilno Franciszka Głębockiego 
własnych wedle dom. 832 pag. 44 n. 44 on. 
na rzecz Elżbiety Głębockiej zahipotekowanej 
Z dołożeniem, że wadyum wynosi 945 złr. 


i którzy by po dniu 19 listopada 1877 jakie 


prawa hipoteczne do sumy przedmiotem 
sprzedaży będącej uzyskali, lub którymby ni- 
niejsza lub późniejsze uchwały nie mogły 
być doręczone do rąk kuratora p. dr. Zele- 
chowskiego i przez edykta. 

C. k. sąd obwodowy 

Nowy Sącz 31 grudnia 1877. 

(169 3—3) Edy k t. 

L. 2440. O. k. sąd powiatowy w Łące 
zawiadamia niewiadomą z miejsca pobytu 
Annę Kopelciów, że jej ojciec Iwan Kopel- 
ciów na dniu 10 marca 1847 w Dorożowie 
umarł i zawzywa ją, aby w przeciągu roku 
od dnia niżej położonego w tutejszym sądzie 
się zgłosiła i oświadczenie do spadku wniosła, 
inaczej spadek z zgłaszającymi się spadkobier- 
cami I z jej kuratorem Stanisławem Obarem 
przeprowadzonym zostanie. 

Łąka 30 września 1877. 

(768 3—3) Obwieszczenie. 

L. 9018. ©. k. sąd powiatowy w Nisku 
czyni wiadomo, że na dniu 14 kwietnia 1877 
zmarł w Pławie Franciszek Stec z pozosta- 
wieniem ostatniej woli rozporządzenia bez 
daty, do którego spadku według prawnego 
dziedzictwa jest także powołany jego syn 
Tomasz Stec. Sąd nie znając miejsca pobytu 


jego. wzywa go, aby w przeciągu jednego 


roku, od dnia niżej wymienionego licząc, 
zgłosił się w tym sądzie i oświadczenie się 
za dziedzica wniósł, w przeciwnym bowiem 
razie spadek byłby pertraktowany z dziedzi- 
cami, ktorzy się zgłosili i z kuratorem Fran- 
ciszkiem Zakiem dla niego ustanowionym. 
C. k. sąd powiatowy 
Nisko dnia 26 listopada 1877. 


[602 3—3) Ogloszenie. 
L. 10076. C. k. sąd obwodowy w Ko- 


łomyi uznaje weksel z daty: Rudniki 15 
1876 na 400 złr. w. a. opiewający, | 


listopada C 
dnia 15 lutego 1877 płatny, bez podpisu 
wystawiciela na Abrahama Dawida Bergmana 
w Rudnikach adresowany, przez tegoż jako 
akceptanta podpisany, jako amortyzow any 
wszelkiej mocy obowiązującej pozbawiony. 

Kołomyja dnia 12 listopada 1877. 
(773 8—8) Edy kt. 

L. 6419. ©. k. sąd powiatowy w Žura- 
wnie podaje do wiadomości, że na zaspoko- 


jenie pretensyi Simhe Gellera w kwocie 60 


zł. w. a. z pn, odbędzie się w tutejszym 5%- 
dzie, każdą razą o 10 godzinie rano w dniach 
1 kwietnia, 6 maja i 8 czerwca 1878 egze- 
kucyjna sprzedaż połowy realności pod l. 90 
w Marynce położonej, Andrusia Watylik wła- 
snej, na 8238 zł. w. a. ocenionej. 

Zakład wynosi 33 zł. w. a. 

Warunki licytacyjne przejrzeć można 
w ts. registraturze. 

: C. k. sąd powiatowy. 

Zurawno dnia 10 grudnia 1877. 

(171 $—83) Ogloszenie licytacyi. 

L. 7311. Na dniu 18 marca 1878, na 
dniu 9 kwietnia 1878 i dniu 13 maja 1878, 
każdym razem o 10 godzinie rano, na trze- 
cim terminie za jakąkolwiek cenę odbędzie 
się w sądzie tutejszym publiczna przymusowa 
sprzedaż połowy gruntu pod l. 2 w Dmytro- 
wiecach położonego, w posiadaniu Aleksandra 
Dzierżanowskiego zostającej, na rzecz Józefa 
Frankla o zapłacenie 1200 zł w. a. z pm. 

Cena szacunkowa 350 zł, wadyum 35 
zł. W. a. 

Akt opisania, oszacowania i warunki li- 
cytacyi można w tutejszosądowej registratu- 
rze przejrzeć. 

C. k. sąd powiatowy. 

Radymno 2 listopada 1877. 
(280 3-3) Edykt. 

L. 54538. O. k. sąd powiatowy m. d. 
S. I we Lwowie oznajmia niniejszem, że 
w skutek uchwały e. k. sądu krajowego we 
Lwowie z d. 10 listopada 1877 1. 58808. 
Feliks Iwanicki obecnie w filii zakładu obłą- 
kanych w Żółkwi zostający za obłąkanego 
uznanym został a kuratorem dlań Adama 
Iwanickiego we Lwowie ustanowiono. 

Lwów dnia 17 grudnia 1877. 

(484 3—3) E dykt. 

L. 4039. O. k. sąd krajowy jako han- 
dlowy we Lwowie niniejszym edyktem wia- 
domo czyni, że firma Theresenthaler Papier- 
fabrik von Ellisen Roeder et Com. przeciw 
Abrahamowi Izakowi Menkesowi pod dniem 
28 stycznia 1878 1. 4030 prośbę o wydanie 
nakazu zapłaty na podstawie wekslu z daty 
Lwów 13 czerwca 1876 na 129 złr. 55 ct. 
w. a. wniosła wskutek czego żądany nakaz 
zapłaty uchwałą z dnia dzisiejszego wydany 
został; ponieważ miejsce pobytu i życie po- 
zwanego Abrahama Izaaka Menkesa nie jest 
wiadomem, 
zastępowania 


Gazeta Lwowska Nr. 43 z dnia 13 lutego 1878 


F N 


tucyą adw. dra. Landesbergera kuratorem 
mianował, z którym niniejsza sprawa wedle 


ustawy sądowej dla Galicyi przepisauej prze- 


prowadzoną będzie. 

Niniejszym więc edykitem wzywa się 
zapozwanego, aby w należytym czasie osobi- 
Ście stanął, lub potrzebne tytuły prawne u- 
stanowionemu zastępcy udzielił, lub innego 
zastępcę wybrał i sądowi oznajmił, słowem 
stosownych do obrony srodków użył, gdyż 
wynikające z zaniedbania skutki sam sobie 
przypisać będzie musiał. 

Z e. k. sądu krajowego jako handlowego 

Lwów dnia 24 stycznia 1878. 

(761 3—3) Edykt 

L. 298. O. k. sąd obwodowy w Stani- 

sławowie z miejsca pobytu niewiadomemu 


ustawy z dnia 19 kwietnia 1872 L. 60 dz. 
ust. państ. 

Z Prezydyum c. k. Namiestnictwa. 

We Lwowie 6 lutego 1878. 
(607 3—3) Obwieszczenie. 
j L. 9776. Za marnotrawcę uznanemu 
Iwanowi Rychturykowi Iwanów, włościaninowi 
z Nowosiółki kostiukowej ustanawia się ku- 
ratorem Fedora Rychluryka, gospodarza z 
Nowosiółki kostiukowej. 
j U. k. sąd powiatowy. 
Zaleszczyki 24 listopada 1877. 
i (808 2—3) Edyk t. 

_  L. 68984. C. k. sąd krajowy we Lwo- 
jwie uwiadamia niniejszem, że celem zaspo- 
i kojenia zaległych rat pożyczkowych w kwo- 
| cie 458 złr. 60 ct., 458 złr. 60 et. i reszty 


Herschowi Fesztingerowi wiadomo czyni, że! kapitału pożyczkowego w kwocie 7240 złr. 
w skutek prośby lzaka Margoschiesa przeciw 41 ct. w. a. z pn. na rzecz e. k. uprzyw. 
niemu nakaz zapłaty sumy wekslowej 500 | galie. banku hipotecznego odbędzie się w 
zł, w. a. z pn. wydanym został i ustanowio- ` tymże sądzie publiczna licytacya realności 


nemu dla niego kuratorowi p. adwokatowi 
Wurzel doręczonym został. 

Stanisławów 9 stycznia 1878. 
(655 3—3) Edy kt. 

L. 2636. C. k. sąd krajowy w Krako- 
wie zawiadamia niniejszym edyktem p. O. 
Seymana, ze przeciw niemu pod dniem 25 
stycznia 1878 |. 2685 p. Reize Laja Kachane 
o zapłacenie sumy wekslowej 3000 złr. w.a. 
wniosła pozew, w załatwieniu którego pole- 
cono p. Seymanowi, aby w ciągu dni 8 sumę 
wekslową 3000 złr. w. a. z pn. p. Reize Lal 
Kachane zapłacił. 

Gdy miejsce pobytu pozwanego 0. Sey- 
mana jest niewiadomem, przeto c. k. sąd w 
celu zastępowania pozwanego na koszt i nie- 
bezpieczeństwo jego tutejszego adw. dr. Sehón- 
borna kuratorem nieobecnego ustanowił, z któ- 
rym spór wytoczony według ustawy poste- 


powania sądowego w Galicyi obowiązującego, | 


przeprowadzonym będzie. (| 

Zaleca się zatem niniejszym edyktem 
pozwanemu, aby w terminie 3 dni albo sam 
wniósł zarzuty lub też potrzebne dokumenta 
ustanowionemu dla niego zastępcy udzielił, 
lub innego obrońcę sobie wybrał, i o tem 
c. k. sądowi doniósł, w ogóle zaś, aby wszel- 
kich możebnych do obrony środków prawnych 
użył, w razie bowiem przeciwnym wynikłe 
z zaniedbania skutki sam sobie przypisaćby 
musiał, 

Kraków 25 stycznia 1878. 

[767 3—83) Edy k t. 

L. 918. C. k. sąd powiatowy w Kos- 
sowie zawiadamia się chęć kupienia mają- 
cych że w sprawie Dawida Marmoroscha 
przeciw Andrzejowi 
80 ct. w. a. z pn. odbędzie się tu ponowna 
sprzedaż realności pod l. k. 27 w Moskalów- 
ce położonej, ciała tabularnego nie stanowią- 


cej dłużnika własnej, w trzech terminach a; Jeżeli nikt nie poda ceny szaeunkowej 
jlnb wyżej takowej, natenczas realność wy- 
,mieniopa także niżej ceny szacunkowej za 
i Jakakolwiek eenę najwięcej ofiarującemu sprze- 


to dnia 20 lutego 1878, dnia 20 marca 1818 
i dnia 24 kwietnia 1878 zawsze o 10 godz. 
przed południem, a to na pierwszych dwóch 
terminach tylko za cenę szacunkową lub wy- 
żej a w terminie ostatnim i niżej tej ceny 
zawsze za poprzednim złożeniem zaliczki do 
rąk komisarza licytacyi. 


Akta opisania i oszacowania 1 bliższe , 


warunki li-ytacyjne przejrzeć wolno w tus. 
registraturze. 

Kosów 29 listopada 1877. 

(614 3—3) Edykt. 

L. 85763. ©. k. sąd krajowy w Krako- 
wie podaje do wiadomości, iż na skutek po- 
zwu wekslowego Aschera Mandelbauma prze” 
ciw Heurykowi i Ludwice Komarom 0 7% 


płacenie sumy 400 złr., na zasadzie którego ` 


poleca się panu Henrykowi i Ludwiee Ko- 
marom jako przyjemcom tego wekslu, ażeby 
sumę wekslową 400 złr. wraz 6 pre. odset- 
kami od dnia 9 lutego 1877 i kosztami ni- 
niejszego pozwu w kwocie 10 złr. 78 cl 
w. a. posiadaczowi wekslu panu Astherowi 
Mandelbaumowi w przeciągu dui trzech pod 
rygorem egzekucyi wekslowej zapłacili, „lub 
w tym samym czasokresie do sądu „wnieśli 
zarzuty, ustanawia kuratora w osobie Jia. 
Wilkosza z substytucyą Dra. Goldmana dla 
niewiadomego z miejsca pobytu Henryka 
Komara i poleca Henrykowi Komarów, aby 
ustanowionemu  kuratorowi służących mu 
środków obrony dostarczył lu! też ustano- 
wionego z własnej poręki zastępcę sądowi 
podał. 
i Kraków dnia 21 grudnia 1877. 

(179 3—3) Ogłoszenie konkursu. 

L. 792. Celem obsadzenia dwóch posad 
kancelistów c. k. namiestnictwa wW, XI. kla- 
sie stopnia służbowego % systemizowanemi 
dla tejże poborami, rozpisuje SIĘ niniejszem 
konkurs do 15 marca 1878. | ali» 

Ubiegujący się o te posady winni wnieść 
swoje podanie w terminie konkursowym 
do prezydyum c. k. namiestnietwa, a to kom- 
petenci zostający w służbie rządowej w prze- 
pisanej drodze służbowej, inni zaś bezpo- 
średnio. 

W razie gdyby posady te nie zostały 
nadane c. k. kancelistom powiatowym przy- 
dzielonym do służby przy starostwach lub 
zostającym w tymczasowym stanie spoczynku, 


Bałaburak pto 11 złr.; 


pod l. 571%, we Lwowie położonej dłużnicz- 
„ki Judyty Waschita wedle Dom. 52 pag. 
386 n. 85 haer. własnej a to w trzech ter- 
minach t. j. 18 marca 1878, 11 kwietnia 
1878 i 14 maja 1878 każdym razem o go- 
dziny 11 przed południem na których to ter- 
minach realność wspomniana tylko wyżej lub 
za cenę szacunkową i wywołania 26.950 złr. 
w. a. sprzedaną zostanie, że jako wadyum 
| kwota 2695 złr. w. a. ma być złożoną. 

! Bliższe warunki licytacyi, jakoteż wy- 
| ciag tabularny mogą być przejrzane w regi- 
į straturze tut. sądu. Dla tych wierzycieli, któ- 
|rzyby po dniu 22 listopada 187% do hipote- 
|ki realności sprzedać się mającej weszli, tu- 
' dzież dla tych którymby uchwała licytacyjna 
lnb późniejsze w tej sprawie egzekucyjnej 
zapaść mogące uchwały z jakiego bądź po- 
| wodu doręczone być nie mogły ustanawia się 
i kuratora w osobie p. adw. dr. Nurkowskiega 
A zastępstwem p. adw. dr. Moszyńskiego ia 
item się tychże wierzycieli niniejszym edyk- 
: tem uwiadamia. 

: Z e. k. sąda krajowego 

} Lwów dnia 19 stycznia 1878. 

| (797 2—3) 
l L 4687. C. k. sąd powiatowy w Hu- 
isiatynie przedsięweźmie na prośbę Joanny z 
` Sawkiewiezów Zawickiej w celu zaspokojenia 
'gumy 466 zł. 84 ct. w. a. z pn. egzekuty- 
| wna sprzedaż przez licytacyę realności pod l. 
j20 w Husiatynie położonej za hipotekę słu- 
żącej dłużnika Ohaima Zellermajera własnej 
| w jednym terminie dnia 24 marca 18780 10 
godzinie przed połud. pod następującymi wa- 
 runkami: 

Cenę wywołania stanowi cena szacun- 
„kowa 18.018 złr. 

| Każdy chęć kupienia mający składa wa- 
„dyum w kwocie 1801 zł. w. a. 


Obwieszczenie. 


i daną zostanie. 
Resztę warunków licytacyi tudzież wy- 
g tabularny i akt oszacowania można prze- 
glądnąc w sądzie. 
O tej uchwale zawiadamia się obydwie 
. Strony, tudzież z życia i miejsca pobytu nie- 
i wiadomego Emila Sawkiewicza do rąk kura- 
i tora Michała Ogonowskiego jakoteż wierzy- 
| cieli, „którzyby po dniu 9 października 1875 
do księgi gruntowej weszli, albo którymby 
, niniejsza uchwała z jakiejkolwiek przyczyny 
„die została doręczoną, do rąk kuratora pana 
Longina Hruszkiewicza. 
Husiatyn d. 20 stycznia 1878. 
; (795 2—3) Edykt. 

L. 4022. O. k. sąd powiatowy w Brzo- 
| stku podaje do wiadomości, że dnia 26 lu- 
tego 1875 zmarł Rudolf Krzyżanowski w 
' Starym Sączu bez pozostawienia ostatniej 

woli rozporządzenia i z pozostawieniem dal- 
szych krewoych jako spadkobierców. 

: Bąd nie znając pobytu Wincentego Mi- 
; zlarskiego, Józefa Maziarskiego, Ludwika Ma- 
' chalskiego. Karola Michalskiego, Antoniego 
; Michalskiego i KHufrozynę Mogulańską, wzy- 
(wa, ażeby w przeciągu roku jednego, licząc 
„od dnia wyrażonego zgłosili się w tymże są- 
dzie i wnieśli oświadczenie przyjęcia spadku, 
w przeciwnym bowiem razie spadek byłby 
przeprowadzony z dziedzieami zgłaszającymi 
się i kuratorem p. dr. Ludwikiem Midowiczem 
dla niego ustanowionym. 

Brzostek dnia 18 grudnia 1877. 

(799 2—3)  Edyk t. 

L. 4329. ©. k. sąd powiatowy w Kol- 
buszowy zawiadamia, iż celem zaspokojenia 
pretensyi Samuela Biera w kwocie 300 złr. 
| w. a. z przynależytościami, realność włościań- 
| ska w Boreczku pod l. 8 położona, Anto- 

niego Fitały własna, ciała tabularnego nie 
stanowiąca, w dniach 26 marca, 30 kwietnia 
ji 4 czerwca 1878, każdym razem o godzinie 
| 10 rano w drodze egzekucyi w tutejszym są- 
i dzie sprzedaną zostanie. í 
(ena wywołania wynosi 1120 zł. w. a. 
a wadyum 112 zł. w. a. 
i Bliższe warunki w registraturze tutej- 


a zatem c. k. sąd krajowy do uwzględnieni będą przed innemi e. k. podo- | szego sądu przejrzeć można. 
i na jego koszt i szkodę tutej- ficerowie posiadający kwalifikacyę w myśl 


Kolbuszowa dnia 22 grudnia 1877, 


(166 2—3) Obwieszczenie 

L. 11771. ©. k sąd powiatowy w Kos- 
sowie zawiadamia mających chęć kupienia, 
że w sprawie Mendla Bochnera przeciw Se- 
menowi i Annie Bachniek pto 100 złr. a. w. 
z pn. tu pomusowa sprzedaż realności pod l. 


127 w Wierzbowcu położonej, ciała tabular- | 


nego nie stanowiącej a dłużników własnej 


w trzech terminach a to dnia 20 lutego 1878 | 


dnia 20 marca 1878 i dnia 24 kwietnia 1878, 
zawsze o godzinie 10 rano za cenę szacunko- 
wą lub wyżej a w terminie ostatnim i niżej 


i 
i 


| 


pod nr. 9 w Pile Kościeleckiej położonego, 
a wedle wyciągu tabularnego Magdaleny Bo- 
bowej w */, zaś Józefa Boby w '/, i Maryanny 
Bobowej w 4 części własnego. 
Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
eunkowa 800 złr. wadyum wynosi 80 złr. 
Na obydwóch terminach posiadłość po- 
niżej ceny kupna nie będzie sprzedaną. 
Resztę warunków lieytacyjnych oraz 
akt zastawniczego opisania i oszacowania 
można przejrzeć w tntejszej registraturze. 
Kuratorem dla tych, którzyby po dniu 


(688 2—3) Edykt. 

L. 385. ©. k. sąd obwodowy jako han- 
dlowy w Przemyślu wzywa pesiadacza zagi- 
nionego akceptu z daty Mościska 19 lutego 
1877 na 20 złr. 90 ct.5 opiewającego, za 3 

| miesiące od daty na zlecenie Reizli Weitz- 
mann płatnego, przez tę ostatnią w Przemy- | podatkowego w Krakowie dozwolono na inte 
ślu dnia 17 maja 1877 na Mojżesza Mann- | bulacyę na rzecz wysokiego skarbu pra 
| heim żyrowanego, a przez Jakóba Leibę Kie- ļ zastawu dla należytości skarbowej w kwoć 
sel jako adresata w Mościskach akceptowa- | 3 złr. 127, et. w. a. wymierzonej, w stall 
nego, by ten dokument w 45 dniach tutej- | biernym sumy 500 zł. w. a. na połowie 1% 
szemu sądowi przedłożył, gdyż inaczej na |alności pod nr. 82 gm. 1/58 Dz. Iżw Krr 


(7192 2—3) Edykt. 

L. 13793. ©. k. sąd krajowy W 
kowie zawiadamia niniejszem nieletnią 
linę Borkowską, której opieka nie jest s4005 
wiadomą, iż uchwałą z dnia 23 lipca lów 
l. 16446 na żądanie c. k. głównego urzędu 


Pau: 


ow! 


tej ceny pod następującemi warunkami przed- | 17 lipca 1877 prawo zastawa lub inne do 
sięwziętą zostanie: rzeczonego gospodarstwa nabyli jako też 

1. Cenę wywołania stanowi wartość są- | wszystkim tym, którymby niniejsza rezolucya 
downie sprawdzona w kwocie 400 złr. a. w. | z jakiehbądź powodów nie mogła być dorę- 

2. Zakład wynosi 40 złr. a. w. czoną, ustanowiono tutejszego adwokata dr. 

3. Akta opisania i oszacowania i bliższe | Myszkowskiego. 
warunki licytacyjne wolno przejrzeć w tusą- Chrzanów dnia 10 grudnia 1877. 
dowej registraturze. (803 2—3) Obwieszczenie. 

C. k. sąd powiatowy L. 2011. ©. k. sąd obwodowy w Tar- 

Kossów 17 września 1877. nowie podaje do wiadomości, iż wdrożonem 
(640 2—3 Edykt. zostało postępowanie konkursowe do majątku 

L. 1845. O. k. sąd obwodowy w Tar- | Feiwla Feiwla kramarza towarów bławatnych 
nowie zawiadamia z miejsca pobytu niewia- |w Tarnowie zamieszkałego, a to do całego 
domego Franciszka Czerwca, że Simy Lew | tak ruchomego gdziekolwiek znajdującego się, 
wniósł przeciw niemu w dniu 22 stycznia | jako też do nieruchomego majątku położonego 
1878 I. 1345 pozew wekslowy o zapłacenie | w tych krajach, w których ustawa konkursowa 
sumy 500 złr. w. a. w skutek czego dla nie- | z dnia 25 grudnia 1868 D. P. P. z r. 1869 
wiadomego z miejsca pobytu Franciszka Czer- | nr. 1 obowiązuje, a 
wca p. adw. dr. Piotra Forysta, zrzastępstwem Komisarzem konkursowym zamianowany 
p. adw. dr. Tokarza kuratorem ustanowiono, | został p. Antoni Gabryszewski adjunkt sądo- 
i polecoio Franciszkowi Czerwcowi, aby po- | wy w Tarnowie, tymczasowym zaś zawiadowcą 
wyższą sumę zapłacił, lub przeciw nakazowi | Masy p. adwokat dr. Alojzy Malawski. (elem 
zapłaty w przeciągu dni trzech zarzuty | potwierdzenia ustanowionego przez sąd lub 
wniósł. przedstawienia innego zawiadowcy masy kon- 

Poleca się więc Franciszkowi Czerwco- 
wi, by ustanowionemu kuratowi potrzebną 
informacyę udzielił, lub innego zastępcę s0- 
bie obrał, i sądowi o tem doniósł, w prze- 
ciwnuym razie wynikające z zaniedbania skutki 
sam sobie przypisać by musiał. 

Tarnów dnia 24 stycznia 1878. 

(805 2—3) «dbwieszczemie. 

L. 4109. O. k. sąd powiatowy w Rud- 
kach podaje do wiadomości iż celem zaspo- 
kojenia pretensyj e. k. uprzyw. zakładu kre- 
dytowego włościańskiego w kwocie 200 złr. 
z pn. odbędzie się dnia 28 lutego 1878, dnia 
19 marca 1878 i dnia 30 kwietnia 1878 o 
9 godzinie rano, przymusowa sprzedaż real- 
ności pod l. 19 w Dubaniowicach położonej 
Iwana i Feśki Taraj własnej. 

Cenę wywołania stanowi suma 600 zł. 


roszczenia ich wykazującemi. 


unikając szkodliwych następstw tamże zagro- 
Żonych w sądzie zgłosić, i na posłuchaniu 
w dniu 6 maja 1878 o godzinie 10 z rana 
odbyć się mającym, do likwidacyi i do upo- 
rządkowania podać. Termin ostatni służyć 
ma zarazem jako termin do zawarcia ugody 
w §. 68 u. k. przewidzianej, na który w tym 


prośbę Mojżesza Mannheim jako umorzony u- 
znany będzie. 

Przemyśl 16 stycznia 1878. 
(668 2—3) Edyk ti 

L. 52852. O. k. sąd krajowy oznajmia, 
że na prośbę p. Aloizego Wilezka wydany, 
zostaje edykt amortyzacyi obligacyj funduszu 
indemnizacyjnego Galieyi wschodniej z 1go 
listopada 1858 lit. A. na 200 zł. m. k. jako 
kaucya służbowa p. Aloizego Wilezka kou- 
trolora podatkowego winkulowanej. 

Wzywa się zatem wszystkich, którzy 
tę obligacyę funduszu indemnizacyjnego w 
rękach mają, albo z jakiegobadź tytułu pra- 
wo do tej obligacyi mieć mniemają, aby ta- 
kową w jednym roku, sześciu tygodni i 
trzech dni, licząc od dnia trzeciego ogłosze- 
nia edyktu w „Gazecie Lwowskiej“, tem pe- 
wniej w tutejszym e. k. sądzie zgłosili, ina- 
czej po upływie tego terminu ta obligacya 
amortyzowaną zostanie. 

Lwów 13 października 1877. 
(801 2—3) Edyk t. 

L. 52. O. k. sąd powiatowy w Wado- 


kursowej i jego zastępcy tudzież obrania de- | wjcach celem ściągnienia od Jana Oślizlo 
egacyi wierzycieli wyznacza się posłuchanie przyznanej Janowi Badwanowi sumy 250 zł. 
na dzień 18 lutego 1878 o godzinie 10 z rana | w, a. z procentem po 6 proc. od dnia 1go 
w biórze komisarza konkursowego, na którym | stycznia 1873 bieżącym z kosztami sporu 
stawić się mają wierzyciele z dokumentami już przyznanemi i za obecne podanie w ilo- 


ści 7 zł. 46 ct. a. w. przyznającemi się, do- į 


„ Wszyscy do tej masy konkursowej jako | zwala na egzekucyjną sprzedaż przez publi- 
wierzyciele jej roszczenia mający, chociażby | ezną licytacyę połowy realności pod lk. 332 
nawet o takowe i spory wytoczonemi były, | w Wadowicach „ia Gotowiźnie* położonej, 
powinni takowe do dnia 16 kwietnia 1878, ciała tabularnego niestanowiacej, protokołem 
stosownie de przepisów ustawy konkursowej | z dnia 6 czerwca 1873 |. 2185 zastawniczo 


opisanej, z domu, stodoły, ogrodu i 81 zago- 
nów gruntu składającej się, która to sprze- 
daż w tymże sądzie w trzech terminach a 
mianowicie na dniu 14 marca, 11 kwietnia, 
28go maja 1878 zawsze o godzinie 10 zrana 
przedsięwziętą będzie pod następującemi wa- 
runkami: 


kowie położonej do Stanisława Micha*owskić 
go należącej, na rzecz nieletniej Panl.ny B% 
kowskiej zaintabulowanej, i że w celu dol$, 
czenia jej tej uchwały ustanowiono fla nid 
kuratora ad actum w osobie adw. dr. Ka 
skiego. 

Kraków 25 sierpnia 1876. 

(646 2—3) Edykt. 

L. 2434. 0. k. sąd powiatowy w Sta 
rym Sączu zawiadamia z życia i miejsca pO 
bytu niewiadomych spadkobierców ś. p. ME 
chała Palmarina i Jakóba Wenza, tudziel 
spadkobierców Domiceli Rucińskiej jako tot 
Julię Praschill, Alfreda i Albina Rucińskielh 
spadkobiercę Karoliny Wenzowej: Alfredh 
Jakóba Antoniego trojga imion Wenza, wres% 
cie spadkobierców Józefy Wołoszyńskiej jakt 
to: ks, Michała Wołoszyńskiego, Włodzimie” 
rza i Wandę Wołoszyńskich, iż uchwałą tu 
tejszego sądu z dnia 80 października 18% 


|. 2484 dozwolono intabulacyi prawa własnó* 


ści lias części realności nr. 4 w Starym Są 
czu na podstawie dekretu dziedzictwa po Ś. P+ 
Amalii z Borkiewiczów Wenzowej na rzećh 
Michała Palmarina, rozszerzenia prawa 28% 
stawu sumy 400 złr. w. a zpn. na częściach 
realności pod nr. k. 24 w Starym Sączi 
pierwotnie na rzecz Simona Bermana iuta- 
bulowanej. na powyższe części realności nr 
x. £ w Starym Sączu i przeniesienia prawś 


| własności tej samej sumy 400 złr. w. a. 4 


l 


| pn. na rzecz Adolfa Vayhingera i że rezolu- 


[i 
i 


cye w tym celu dla nich wydane, ustano; 
wionemu kuratorowi Jędrzejowi Mazurkow! 
w Starym Sączu doręczone zostają. 

Stary Sącz dnia 30 października 187%. 
(689 2—3) Edyk t. 

L. 10388. ©. k. sąd obwodowy w Rze- 
szowie zawiadamia niniejszym edyktem p- 
Władysława Witosławskiego, Salomeę z Ko- 
nopackich Strzałkowską, Władysława, Kry” 
stynę i Bronisława Witosławskich, Józefa 1 


a zakład w gotówce złożyć się mający wy- 
nosi 60 złr. 

Przy pierwszych dwóch terminach bę- 
dzie realność powyższa tylko za cenę szacun- 
kową lub wyższą, na trzecim terminie także 
i niżej takowej sprzedaną. 

Resztę warunków można przejrzeć w re- 


gistraturze. 
Rudki dnia 30 października 187%. 
(686 2—8) Edyk t. 


L, 9728. ©. k sąd powiatowy w So- 
kalu rozpisuje w celu wydobycia wierzytel- 
ności Issera Triger w kwocie 50 złr. w. a. 
przymusowy przetarg realności Mareeli Tom- 
czakowej w Sokalu na Babińeu pod l. sp. 
90 położonej, ciała hipotecznego niestanowią- 
cej, na 280 złr. w. a ocenionej na dniu 4 
lutego 4 marca i 8 kwietnia 1878 w gmachu 
sądowym zawsze od 10 godziny rano. 

Protokoły opisania i ocenienia realności 
tej, tudzież warunki przetargu, przejrzeć mo- 
żna w tutejszej registraturze, 

Sokal 12 września 1877. 

0 S GDtTL (770 1—3) 

Bom t. f. Beztrfggerichte Obertyn wird 
dag im AUmtsblatte der „Lemberger Beitung“ 
zu Folge Bejdjlukeg desje(ben Gerichteż von 
7 Sinner 1878 Zl. 10226/1877 in Nr. 29, 
80 und 31 enthaltene Gbift, dabinberichtiget, 
bag der SHügungspreis der feilzubiethenden 
Realität fub. Nr. 580 in Obertyn nidjt 6600 
A. fonbern 8288 fl. fomit bas zu erfegende 
Babium nicht 660 fi. fondern 828 fl. beträgt. 

R. E Bezirts<Gericht. 

Obertyn den 7 Februar 1878. 

(809 2—3) GDdDitIt 3. 65685. 

Bom f. £ Sanbeśgerichte in Lemberg 
wird diber Olnjuchen der Ettel Miezes bie 
Ginleitung der Amortifirnng beż angeblich in 
in Berlujt geratheuen 6 pre. Cafjajcheineg 
(CD der galigijchen Nuftitalbanf ddto Lem- 

erg 11 Mai 1876 über 50 fl. Nr. 3079 anf 
den Ueberbringer (autenb bewilfiget. 

Diejenigen welche diefe Caffaanweijung 
in Händen haben werden aufgefordert binnen 
1 Jahte bom unten angejcgten Tage an ge- 
rechnet diefe um fo gewtijjer vorzulegen fonft 
jolche für nichtig gehalten und der Nusfteler 
barauf Rebe und Antwort zu geben nicht 
mehr verbunden ift. 

Bom f. f. Landeśgerichte. 

Qemherg den 29 Dezember 1877. 
(657 2—3) Edykt. 

L. 12630. C. k. sąd powiatowy w Chrza- 
nowie podaje do wiadomości, że celem zaspo- 
kojenia sumy 500 złr. w. a. z pn. od Win- 
centego i Magdaleny Bobów, tudzież Józefa 
i Maryanny Bobów e. k. uprzyw. zakładowi 
kredytowemu włościańskiemu we Lwowie 
należącej się odbędzie się w dniach 7 marca, 
8 kwietnia i 6 maja 1878 każdym razem 
o godzinie 10 rano w gmachu sądowym 
publiczna lieytacja gospodarstwa gruntowego 


celu wszyscy wierzyciele niniejszem zawezwa- 
nie otrzymają. 

Zgłoszonym i na ogólnym posłachaniu 
stawającym wierzycielom służy prawo przez 
wolny obiór w miejsce zawiadowcy masy, 
jego zastępcy i członków delegacyi wierzy- 
cieli dotychczas urzędujących, powołać sta- 
nowczo inne osoby, w których pokładają 
zaufanie. 

Dalsze ogłoszenia w toku tego postępo- 


wania konkursowego zamieszczane będą w I 


dzienniku urzędowym „Gazety Lwowskiej“. 
Tarnów dnia 1 lutego 1878. 
(606 2—3)  Edykt. 

L. 214. C. k. sąd powiatowy odbędzie 
w sprawie Izraela Wayschala przeciwko Wa- 
wrzyńcowi Kaliszowi o 210 złr. w. a. egze- 
kueyjną sprzedaż przez lieytacyą realności 
pod l. k. 9 w Glinniku dolnym, 570 złr. 
w. a. oszacowane) na dniu 7, 21 marca, 4 
kwietnia 1878 r. o godzinie 10 rano, a na 
trzecim terminie poniżej ceny szacunkowej. 

Wadyum 10/100 warunki w registra- 
turze. 

Frysztak dnia 17 stycznia 1878. 

(806 2-—8) Konkurs. 

L. 2162. Na posadę c. k. ekspedyenta 
pocztowego w kąpielowem miejscu Iwoniczu 
za kontraktem służbowym i kaucyą w kwocie 
200 złr. z poborami płacy 200 złr. ryczałtu 
kancelaryjnego 60 złr. i ryczałtu 200 złr. 
rocznie za utrzymanie codziennych jazd po- 
słańczych pomiędzy Iwoniezem i Miejscem 
w porze zimowej a prócz tego należytości 
jezdnej za jednego konia i dotycznej należy- 
tości za przewóz osób przy jeździe pospiesznej 
nowęgo systemu na przestrzeni pomiędzy 
Krosnem i Iwoniczem w porze letniej wypa- 
dającej po 43 centów za jeden myriameter. 

Podania należy wnieść w przeciągu 
czterech tygodni do e. k. kraj. dyrekeyi poczt 
we Lwowie. | 

We Lwowie dnia 9 lutego 1878. 

(196 2—3)  Edykt. 

L. 14688. ©. k. sąd powiatowy zawia- 
damia niewiadomego z miejsca pobytu Jana 
Dębskiego, że przeciw niemu firma Hambur- 
ska Niehaus % Schulze pod dniem 29 maja 
1877 do 1. 6969 wyniosła pozew o zapłacenie 
335 marek 38 fenigów, w załatwieniu którego 
wyznaczono termin do rozprawy sumarycznej 
na dzień 19 lutego 1878 o godzinie 9 rano 
i że kuratorem niewiadomego z miejsca po- 
bytu Jana Dębskiego ustanowiony został 
Karol Wojcieki, któremu równocześnie wymie- 
niony pozew doręcza się. 

Wzywa się zatem Jana Dębskiego, aby 
potrzebnej informacji rzeczonemu kuratorowi 
udzielił, lub też innego zastępcę sobie obrał 
i w ogóle wszelkich możebnych środków 
obrony użył, gdyż wynikłe z zaniedbania 
skutki sam sobie przypisaćby musiał. 

Chrzanów dnia 20 grudnia 1877. 


Bronisława Witosławskich, Antoninę i Ada- 
ma (rotkowskich z miejsca pobytu niewia- 
domych, względnie niewiadomych spadko” 
biereów tychże, że przeciw nim Ludwika Cy- 
bulska imieniem własnem i w imieniu Wa- 
leryi. Heleny i Eugenii Cybulskich wniesła 
pozew pod dniem 13 grudnia 1877 do l. 
10388 o uznanie Waleryi, Heleny i Eugenii 
Cybulskich za właścicielki dóbr Pepowie i 0 
zaintabulowanie tychże za właścicielki, w za- 
łatwieniu którego termin do wniesienia pi- 
semnej obrony na 90 dni wyznaczono, zaś 
w celu zastępowania pozwanych na koszt i 
niebezpieczeństwo jich, tutejszego adwokata 
dr. Wawrauscha z zastępstwem dr. Reinesa 
kuratorem nieobeenych ustanowiono. 

Zaleca się zatem niniejszym edyktem 
pozwanym, aby w wyż oznaczonym czasie 
obronę wnieśli, lub też potrzebne dokumenta 
ustanowionemu dla nich zastępcy udzielili, 
lub wreszcie innego obrońcę sobie wybrali, 
io tem e k. sądowi donieśli, w ogóle zaś 
aby wszelkich możebnych do obrony środ- 
ków prawnych użyli, w razie bowiem prze- 
ciwnym wynikłe z zaniedbania skutki sami 
sobie przypisaćby musieli. 

Rzeszów 10 stycznia 1878. 

(804 2—3) ©bwieszcerenie. 

L. 309. C. k. sąd powiatowy w Jorda- 
nowie zawiadamia, że w tymże sądzie odbę- 
dzie się dnia 6 maja 1878 o godzinie 10 
przed południem egzekucyjna relicytacya ka- 
! walka gruntu „Kempa“ zwanego do */ czę- 
ści zarembku Skaworskiego pod l. k. 16 w 
Ponicach należącego na 130 zł. oszacowa- 
nego. 

Ceną wywołania jest suma 130 zł. a 
| zakład 18 zł. . 
i Akt oszacowania i reszta warunków w 
| sądzie do przejrzenia. 


cunkowa w sumie 469 złr. 50 ct. a w. 
2) Realność wspomniona na pierwszych 
i dwóch terminach tylko za cenę wywo- 
łania lub za wyższą, przy trzecim ter- 
minie także poniżej takowej za jakąbądź 
cenę sprzedaną zostanie. 
| 8) Wadyum wynosi kwotę 4Y złr. w. a. i 
| musi przed licytacyą do rąk komisyi w 
' gotówce lub też w papierach publicznych 
do lokowania majątków pupilarnych słu- 
żyć mogących według kursu dziennego 
obliczonych — być złożone, 
Chęć licytowania mający, akt zastawni- 
| czego opisania, tudzież akt oszacowania po- 
łowy realności przedmiotem sprzedaży będą- 
| cej w registraturze sądowej, zaś wykaz po- 
datków w e. k. urzędzie podatkowym w Wa- 
dowicach przejrzeć mogą. 
Wadowice d. 81 stycznia 1878. 
(656 2—3) E dy kK i. 

L. 7334. C. k. sąd obwodowy w No- 
wym Sączu zawiadamia niniejszym edyktem 
Auvielę z Otwinowskich Kawieńską, Józefę 
Otwinowską, Jana Otwinowskiego, Petronelę 
i Otwinowską i Marcelego Otwinowskiego, że 
| przeciw nim i przeciw Hipolitowi Kajetanowi 

Załuskiemu o uznanie nieważności i orzecze- 
nie eliminowania i wykreślenia wpisów hipo- 
tecznych libra dom. 202, pag. 390 i 891 nr. 
2, 8, 4, 5 haer wstanie czynnym części dóbr 
Jasienna Mościska zwanej, w dom. 59, pag. 
372 zapisanej. powódki własnej przez omyłkę 
zapisanych na dniu 30 grudnia 1877 l. 7384 
Henryka z Lisowskich Traezewska wniosła 
skargę, w załatwieniu której pozwanych we- 
zwano do wniesienia obrony w zakresie dni 
90 pod rygorem $. 32 p. c. 

i Gdy życie i miejsce pobytu pozwanych 
| Anieli z Otwinowskich Kawieńskiej, Józefy 
| Otwinowskiej, Jana Otwinowskiego, Petroneli dan AN; : 
Otwinowskiej i Marcelego Otwinowskiego nie Jordanów dnia 22 stycznia 1878. 

jest wiadome, przeto e. k. sąd obwodowy dla | (641 2—3) Edykt. 

| pozwanych nieobecnych co dopiero wzmian- L. 1348. ©. k. sąd obwodowy w Tar- 
| kowanych na koszt i niebezpieczeństwo tych- | nowie zawiadamia z miejsca pobytu niewia- 
że ustanowił kuratora w osobie adwokata dr. ! domego Franciszka Czerwca, że Chaim Kartha- 
t Zelechowskiego z podstawieniem adwokata ; gener wniósł przeciw niemu w dniu 22 sty- 
dr. Bersona obu w Nowym Sączu mieszka- | cznia 1878 1. 1343 pozew wekslowy o zapła- 
|jących, z którym spór wytoczony według u- {cenie sumy 200 złr. w. a. wskutek czego 
| stawy, postępowania sądowego w Galicyi obo- i dla niewiadomego z miejsca pobytu Franci- 
j wiązującego przeprowadzonym będzie. 'szka Czerwca adw. dr. Piotra Forysta z sub- 

Zaleca się zatem niniejszym edyktem , stytucyą adw. dr. Tokarza kuratorem ustano- 
pozwanym, aby w wyż oznaczonym czasie l wiono i poleeono Franciszkowi (zerwcowi, 
| wnieśli obrozę lub też potrzebne dokumenta | aby powyższą sumę zapłacił, lub przeciw 
'ustanowionemu dla nich zastępcy udzielili, | nakazowi zapłaty w ciągu trzech dni zarzuty 
| lub wreszcie innego obrońcę sobie wybrali i | wniósł. ; 
lo tem e. k. sądowi donieśli w ogóle zaś aby Poleca się więc Franciszkowi Czerwcowi, 
| wszelkich możebnyeh do obrony środków pra- | by ustanowionemu kuratorowi potrzebnej in- 
|wnych użyli, w razie bowiem przeciwnym |formacyi udzielił, lub innego zastępcę sobie 
(wynikłe z zaniedbania skutki sami sobie | obrał i sądowi o tem doniósł, w przeciwnym 

przypisaćby musieli. razie wynikające z zaniedbania skutki sam 
l C. k. sąd obwodowy. sobie przypisaćby musiał. 
- Nowy Sącz 31 grudnia 1877. Tarnów dnia 24 stycznia 1878. 


i 
1) Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
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(810 2—3) Konkurs. 
L. 22. Na stałą pensyę w kwocie 105 
r. w, a z fundacyi $. p. Kunegundy Brze- 
ściaskiej dla jednej wdowy obarezonej licznem 
Botomstwem, a to na tak długo, dopóki naj- 
mdodsze dziecię nie skończy 18 roku życia. 
andydątki mają wnieść swoje podania wsparte 
dowodami stanu wdowiego, metrykami dzieci 
zyjących i poświadczeniem, że nie są w sta- 
Me dać dzieciom swoim przyzwoitego wycho- 
Wania, do komisyi instytutu ubogich najdalej 
do ža marca 1878. 

. Równocześnie ogłasza się też konkurs 
na jedno stypendyum z fundacyi s. p. Fran- 
Gszka Orzeckiego w kwocie 68 złr. w. a. 
toeznie dla wysłużonego prywatnego oficyali- 
Sty. Kandydaci mają więc wnieść swoje po- 
dania wsparte dowodami, że 68 lat wieku 
ukończyli, tudzież świadectwawi długoletniej 
stużby do komisyi instytutu ubogich w pałacu 
arcybiskupa ob. łac. najdalej do dnia 25 
marca 1878. 

d womisyi instytutu ubogich Chrześcijan 

„Lwów dnia 29 stycznia 1878 
(302-135 Edykt. 
L. 8082. W dniu 13 marca 1878 r. 

10 godzinie rano zostanie przymusowo 
sprzedaną realność pod nr. 55 w Tarnobrzegu 
położona, Karola i Józefy Lechowiczów we- 
dług dom. tom. I. pag. 107 n. haer. 2 wła- 
Sua, na zaspokojenie sumy 310 złr. w. a. 
Estery Sehliisslowej. l 

Cena szacunkowa wynosi 1000 złr. 
Wadyum 100 złr. Przedaż odbędzie się niżej 
eny szacunkowej. mo | 

Akt oszacowania i warunki licytacyjne 
Można przeglądnąć w registraturze 

Tarnobrzeg dnia 26 stycznia 1878. 
(800 2—3) Edykt. , 

L, 5176. Dnia 20 lutego, 20 marca i 
24 kwietnia 1878 odbędzie się w sądzie tu- 
ejszym przymusowa sprzedaż realności Jur- 

a Rozwadowskiego w Chomcezynie pod l. k. 
20 położonej na rzecz Dawida Steinera ce- 
em zaspokojenia pretensyi 20 zł. w. a. 


z pn 
Cema wywołania wynosi 219 zł. w. a. 
Wadyum 21 zł, 19 ct w a. 

. Resztę warunków licytacyjnych, proto- 
kół opisania i oszacowania przejrzeć można 
w registraturze. 

C. k. sąd owi 
Kosów 30 sierpnia 187) 
(652 2—3) Edy ki. 

h 29484. C. k. sąd krajowy wzywa 
posiadacza oryginalnego wekslu z dnia 3go 
października 1876 na 465 zł. w. a. opiewa- 
jącego za trzy miesiące od daty płatnego 
przez Abrahama Baranek ns zlecenie Jakóba 
Grossa akceptowanego, wedle podania zagu- 
bionego, by takowy w 46 dniach od dnia 
umieszczenia tego edyktu po raz trzeci w 
Gazecie Lwowskiej tut. e. k. sądowi krajo- 
wemu przedłożył i prawa swe wykazał, w 
Tazie przeciwnym weksel ten za amortyzo- 
wany uznany będzie. 

Kraków 30 listopada 1877. 
(619 1—3) Edyk t. 

„ L. 17627. 0. k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu ogłasza, niniejszem iż na dniu 11 kwie- 
tnia, 9 maja i 3 czerwca 1878 odbędzie się 
9 10 godzinie przed południem w gmachu 
tutejszego sądu licytacya folwarku „Elżbieta 
ogród“ w powiecie Jaworów położonego. 
Pierwej do Filipa Łinscheid, obecnie do Hen- 
ryka zzubachera należącego. 

4000 Ko EA wywołania stanowi się sumę 
3 „AT. w. a. Suma ta przy udzielaniu po- 
życzki przyjętą została jako wartość szacun- 
kowa w mowie będącej realności, azatem na 
mocy art. 34 statutów i artykułu IV lit. e. 
ministerjalnego rozporządzenia z dnia 28 paź- 
dziernika 1865 l. 110 d. p. p. suma ta 4000 
złr. za cenę wywołania przyjmuje się. 

N Każdy chęć kupienia mający, złoży przed 
licytacyą do rąk komisyi licytacyjnej jako za- 
kład 10 proc. sumy wywołania, to jest kwo- 
tę 400 złr. w gotówce w obligacysch pań- 
stwa, w listach zastawnych towarzystwa kre- 

Jtowego, albo też w listach zastawnych €. k- 
uprz. zakładu kredytowego włościańskiego 
Wraz z kuponami niezapadłemi, a to we- 
dług kursu w ostatniej Gazecie Lwowskiej 
ogłoszonego. Prowadzący egzekucyę zakład 
kredytowy włościański uwolniony jest jako 
licytant od składania wadyum. 

Resztę warunków obaczyć można w re- 
gistraturze sądu obwodowego w Przemyślu. 
Przemyśl 27 grudnia 1877. 


(721 2—8) Ogloszenie licytacyi. 


L. 7747. Na dniu 26 marca, 6 maja i 
3 czerwca 1878 o godzinie 10 rano odbędzie 
Się w sądzie tutejszym w sprawie egzeku- 
cyjnej dyrekcyi zakładu kredytowego wło- 
Giańskiego we Lwowie przeciw Łukaszowi 
ZTamowi o zapłacenie 150 a względnie 143 
zdr. 88 ct. egzekucyjna publiczna sprzedał 
realności w Tuchli pod 1. 9/85 położonej Łu- 
asza Szrama własnej. 
, Yena wywołania 400 złr. wadyum wy- 
Nosi 40 złr. ` + Á 
, Resztę warunków można przejrzeć w tu- 
tejszym sądzie. cii- 
C. k. sąd powiatowy. 
Radymno 4 listopada 1877. 


g 


(159 2—3) Edykt. 

L. 36483. C. k. sąd krajowy w dro- 
dze dalszej egzekucyi aktu notaryalnego z 
dnia 16 grudnia 1874 l. r. 7574 celem za- 
spokojenia należącej Ludwikowi Pogórskie- 
mu od masy spadkowej Napoleona Grossa 
sumy 1000 zł. w. a. z procentem 15 proct. 
od d. l6czerwca 1877, kosztami egzekucyi 6 
zł. 87 ct, 4 zł. 72 ct., 65 zł, 47 ct., 3 zł. 
67 ct., 8 zł. 92 ct, 6 zł. 41 ct, 11 zł. 4% 
ct., 2 zł. 37 ct., 6 zł. 25 ct. ostatnie z pro- 
centem 5 proc. od 25 sierpnia 1876 i obe- 
cnie w kwocie 11 zł. 96 ct. przyznanemi do- 
zwala przymusowej sprzedaży przez publiczną 
lieytacyę realności pod l. 258 gm. II 168 
Dz. I. do masy spadkowej Napoleona Grossa 
wedle ks. gł. gm. II vol. nov. % pag. 172 
n. 8 haer. należącej, w dwóch terminach na 
dniu 1 kwietnia 1878 i 2 maja 1878 o go- 
dzinie 10 z rana w tutejszym e. k. sądzie 
krajowym pod następującemi warunkami 
przedsięwziąć się mającej: f 

Realność ta sprzedaną będzie ryczałto- 
wo bez wszelkiej ewikcji. 304 

Za cenę wywołania ustanawia się war- 
tość szacunkowa tej realności w sumie 14827 
zł. w. a., niżej której ta realność w pierw- 
szych dwóch terminach sprzedaną nie bę- 
dzie. A 

Chęć kupna mający obowiązany jest 
przed rozpoczęciem licytacy! złożyć jako wa- 
dyum na zabezpieczenie dopełnienia warun- 
ków lieytacyi jako wadyum 10 część ceny 
szacunkowej w okrągłej sumie 1480 reńskich 
w. a. w gotówce lub wartościowych publi- 
cznych papierach do lokacyi kapitałów sie- 
rocińskich wedle prawa zdatnych podług 
kursu w Gazecie urzędowej lwowskiej dnia 
licytacyę poprzedzającego. ) 

Akt oszacowania, wykaz hipoteczny i 
warunki lieytacyi w registraturze sądowej a 
w dniu licytacyi w biurze komisyi lieytacyj- 
nej przejrzane być mogą. © i 

O tem zawiadamia się obydwie strony 
tudzież wierzycieli wiadomych : 

1) Wysoki skarb do rąk ekspozytury 
c. k. Prokuratoryi skarbowej, 2) Jana Kan- 
tego Kaczmarskiego, 3) Ludwika Pogórskie- 
go, 4) Dyrekcyę kasy oszczędności w Krako- 
wie, 5) wierzycieli, którzy po dniu 9 sier- 
pnia 1877 do hipoteki weszli, lub którymby 
rezolucya licytacyjna zZ jakiejkolwiek przyczy- 
ny doręczoną być nie mogła, do rąk kurato- 
ra w osobie adw. Stycznia z substytucyą 
adw. Schitzla do tego i następnych aktów 
tudzież przez edykta. 
M Kraków dni 18 stycznia 1878. 


(751 2—8) Editt 


BL. 7055. Am 12 Mórz 1878 10 Uhr 
B. M. als dritten Termine findet kiergeridjt3 
im Bureau Nr. 4 Die egetutibe Berjtcigerung 
ber der jdjulbnerijchen Nachlagmajje nad 
Tekla Ustyanowicz gebdrigen, aug zwei Ta- 
bulartórpern beftehenden Realität Nr. tab. 
867/conj. 1182 in Brody behuf3 Ginbringung 
der Reftfumme von 6780 fL 15 fr. ö. B. | 
N. ©. zu Gunften der t. f. priv. vefter. DV: 
pothefenbanf in Wien ftatt. 

Ausrufspreis ift ber Säşungswerth 
von 19400 f. 5. W. 

Babium beträgt 2000 f. 

Dieje Realität wird auch unter dem 
Gdhikungśwertge hintangegeben. | 

Die übrigen Geilbietfungzbedingungen, 
der SHäpungsait und Tabularauszug fönneu 
hiergerihta eingefehen werden. l 

„ Denjenigen welchen der Lizitationgbe- 
jejetD nicht rechtzeitig zugejtellt wäre oder 
welche nah 25 Mai 1875 an bie Gewähr 
diefer dłealitat gelangen foten, ift der hier- 
ortige Mdv. Dr. Ornstein zum Curator ad 
actum bejtefft. 

Bom f. t. Begirtsgeridhie. 
Brody 380 Dezember 1877. 
(594 2—8) Edykt. 

L. 4385. Dnia 27 marca 1878, dnia 2 
maja 1878 i dnia 16 maja 1878 o godzinie 
10 rono, odbędzie się w tutejszym sądzie 
przymusowa publiczna sprzedaż realności pod 
Nr. 20/1 w Koniowie powiatu Sambor, ciała 
tabularnego nie stanowiącej, Piotra Sydor 
własnej, w sprawie zakładu kred. włość. o 
150 złr. w. a. 

Cena wywołania wynosi 800 złr., wa- 
dyum 30 złr. w. a. 

Przy pierwszych dwóch terminach re- 
alność tylko za lub wyżej zeny wywołania 
aka także niżej takowej sprzedaną 

ędzie. 

„ Resztę warunków wolno w tutejszym 

sądzie przejrzeć. 

Z c. k. sądu powiatowego. 
| Starasól 4 listopada 1877. 
(87 2—3) Edykt 

L. 12362, 0., k. sąd powiatowy w 

Brzeżanach zawiadamia niniejszem niewiado- 

,mego z miejsca pobytu i z życia Franciszka 
 Giedzińskiego, że brat jego Józef Giedziński 
, dnia 7 czerwca 1875 bez pozostawienia osta- 
| tniej woli zmarł, | m 

Gdy Franciszkowi Giedzińskiemu pra- 
| wo do spadku po Józefie Giedzińskim przy- 
| służa, przeto wzywa się go, ażeby w prze- 
| ciągu jednego roku do spadku po Ś. p. Jó- 
zefie Giedzińskim pozostałego się oświadczył, 
| gdyż w przeciwnym razie postępowanie spad- 


kowe z tymi tylko zostanie przeprowadzo- 
nem i spadek tylko tym zostanie przyznany, 
którzy się dotąd do spadku tego zgłosili. 

Brzeżany 16 stycznia 1878. 

(661 2—8) Edyk t. 

L. 6472. ©. k. sąd powiatowy Mielnica 
zawiadamia, że w sprawie Zakładu kredyto- 
wego włościańskiego przeciw masie Wasyla 
Kaduczok pto 312 zł. 10 et. w. a. realności 
dłużnika pod l. k. 58 w Zalesiu dnia 19go 
marca, 16 kwietnia i 28 maja 1878 sprze- 
daną zostanie. 


Akt zastawniczego opisania i oszaco- | 


wania tudzież warunki icytacyjne leżą w re- 


gistraturze. s 
Mielnica 31 grudnia 1878. 
(762 2—8) Edykt. 


L. 508. ©. k. sąd obwodowy Tarnowski 
na prośbę dr. Malawskiego, zarządey masy 


ł 
1 


(788 2—3) Edykt. 


L. 7358. 0. k. sąd powiatowy w Sie- 
uiawie rozpisuje celem wydobycia wierzytel- 
ności Dawida Sprung w kwocie 190 złr. z pn. 
przymusową licytacyę realności włościańskiej 
Michała Szczotki w Wulce pełkinskiej pod l. 
72 rep. 107 położonej na 390 złr. oszacowa- 
nej na dzień 11 kwietnia, 28 maja i 27 
„czerwca 1878 o 10 godzinie rano. 
| Protokoły opisania; ocenienia realność 
tudzież warunki licytacyjne przejrzeć można 

i w tutejszej registraturze. 
Sieniawa 4 stycznia 1878. 


(718 2—3) GDiTLŁ 


| BL 7447. Das tt. Beirte- Gericht 


, Kenty hat zur Gereinbringung der Neftfordes 
irung bes A. Rosner pr. 21 fl. 6. W. f. N 


, ©. neuerdings Die erelutive 5Feilbietuną der 


konkursowej Izydora Dienera zezwolił na, POM Eheleuten Andreaz und Sujanna Mateja 


wdrożenie postępowania  amortyzacyjnego 
względem wrzekomo zagubionego wekslu 
z daty Tarnów 15 października 1876 w rok 
od daty na zlecenie Izydora Dienera w Tar- 
nowie płatnego i przez tegoż na sumę 100 
złr. w. a. wystawionego, przez wskazanego 
dr. Mieczysława Marynowskiego do zapłaty 
przyjętego i wzywa niniejszem posiadacza 


tego wekslu, aby go w dniach 45 od dnia, i 


w którym edykt w dzienniku urzędowym 
Gazety Lwowskiej po raz pierwszy zamieszczo- 
ny będzie, tem pewniej sądowi przedłożył, 


ileże w przeciwnym razie weksel ten za umo- | 


rzony uznany zostanie. 

Tarnów 17 stycznia 1878. 
(782 2—3) Edykt. 

L. 4556. O. k. sąd powiatowy w Pod- 
bużu podaje niniejszem do powszechnej wia- 


domości, że na zaspokojenie sumy 150 złr. ! 
przymusowa sprzedaż realności ' 


w. a. Z pn. 
pod l. k. 145 subr. 46 w Opace położonej, 
dłużników Antoniego i Anny Seńków wła- 
snej, w tutejszym e. k. sądzie w drodze pu- 
blicznej licytacyi, na rzecz ©. k uprzyw. za- 
kładu kredytowego włościańskiego dnia 18 
lutego, 18 marca i 15 kwietnia 1878, każ- 
dym razem o godzinie 9 przed południem z 
tem przedsięwziętą zostanie, że na pierwszych 
terminach, realność ta tylko za cenę wywo- 
łania 300 zł. w. a. lub wyżej tejże, w trze- 
cim terminie także i niżej ceny wywołania 
sprzedaną zostanie. 

Wadyum wynosi 10 proc. ceny szacun- 
kowej. 

Resztę warunków, tudzież akt opisania 
i oszacowania, 


przejrzeć można w tusądowej 
registraturze. Y 
Podbuż 31 grudnia 1877. 
(Q84 2—3) Obwieszczenie. 


L. 284. Pan Prezydent c. k. sądu kra- 
jowego wyższego w Krakowie zamianował 
reskryptem z dnia 30 stycznia 1878. JL 668 
przewodniczącym trybunału sądu przysięgłych 
przy e. k. sądzie obwodowym w Tarnowie 
na pierwszą zwyczajną tegoroczną kadencyą, 
której posiedzenia w dnin 1 marca 1048 0 
godzinie 9 przed południem otwarte będą, 
prezydenta c. k. sądu obwodowego Ryszarda 
Zawadzkiego, zaztępeami zaś przewodniczą- 
cego e. k. radców sądu krajowego Maksymi- 
liana Grabowskiego, Jana Daneckiego, Pawła 
Mossora, Walentego Siekierzyńskiego i Adolfa 
Horę. 

Prezydyum c. k. sądu obwodowego. 

W Tarnowie dnia 8 lutego 1878. 

(643 2—3) Edykt. > "FR 

L. 5266. Do spadku Jędrzeja Zajdla 
dnia 4 października 1873 w Krośnie z pozo- 
stawieniem rozporządzenia ostatniej woli dito 
Białobrzegi 1 października 1878 zmarłym, 
powołany jest pomiędzy innymi spadkobiei - 
cami syn zmarłego Antoni Zajdel. |. 

Gdy miejsce pobytu Antoniego Zajdla 
tutejszemu sądowi wiadomem nie Jest, wzy- 
wa się zatem nieobecnego, by w przeciagu 
roku od trzeciego ogłoszenia tego edyktu tem 
pewniej do powyższego spadku zgłoszenie 
wniósł, gdyż w przeciwnym razle spadek z 
ustanowionym dlań kuratorem Józetem Pło- 
szajem przeprowadzonym zostanie. 

C. k. sąd powiatowy 

Krosno dnia 23 marca 1877. 

3 2—3 Edy k t. 1e 
“4 L. GTA. C. k. A powiatowy Mielni- 
ca zawiadamia, że w sprawie zakładu kredy- 
towego włościańskiego przeciw Alexandrowi 
Wesołowskiemu pto 191 złr. 8% et 4. w. 
realność dłużnika pod l. k. 75 w Zalesiu 
dnia 19 marca 1878, dnia 16 kwietnia 1878 
i 28 maja 1878 sprzedaną zostanie. 

Akt zastawniczego opisania 1 OSZACO- 
wania tudzież warunki licytacyjne leżą w 


repistraturze. , 3 
E Mielnica 81 kwietnia 1877. 
(662 2—3) E dy k t. 


L. 6473. O. k. sąd powiatowy Mielni- 
ca zawiadamia, że w sprawie zakładu kredy- 
towego włościańskiego przeciw Antoninie i 
Antoniemu Skowrońskim pto 281 złr. 27 
ct. w. a. realność dłużników pod 1. k. 41 
w Zalesiu dnia 19 marca, dnia 16 kwielnia 
i dnia 28 maja 1878 sprzedaną zostanie. 

Akt zastawniczego opisania i oszaco- 
wania tudzież warunki licytacyjne leżą w re- 
gistraturze. 


Mielnica 31 grudnia 1877. 


| gehörigen Realität CN. 297 in Kozy in drei 
i Terminen u. ż. am 25 Februar, 18 Mórz 
Lund 26 April 1878 jebeśmal um 10 Ur 
, Bormittag3 ausgejchrieben. 
i Dies wird mit dem befannt gegeben dap 
'ber Ausrufspreis 345 f, 95 fr. und bag Ba- 
Dium 34 fl. 60 fr. beträgt dab Meatpfinbunga 
u, SdHagungżprotofoll eigenetlih der Tabular- 
 cytratt und bie Geilbietungabedingungen H. g. 
eingefehen werden fónnen, endih dag zum 
' Qurator des unbefannten Gläubiger H. Mdv. 


i Dr. Chrzanowski beftefft wurde. 


Kenty 14 Sdnuer 1878. 
(802 2—3) Edit 


AL 2847. Bom f. f. Ńteisgerichte in 
Tarnopol wird befannt gegeben, eg fei gleidh- 


: eitig über bas gefammte bemeglihe, und daz 


in den Ländern, für welche die Rontfurzord- 
nung vom 25 Dezember 1868 Nr. 1 deg R. 
©. B. vom Jahre 1869 gilt, gelegene unbe- 
i weglihe Vermögen deg in Tarnopol wohnhaf- 
iten Suvielirs Hermann Gotdfarb, der Son- 
| fura eröffnet, und zur Qeitung desjelben der 
it. £ Landesgerihts Math Strumieński be- 
„Jtimmt; zum einftweiligen Mafjaverwalter aber 
j Der Adv. Dr. Markstein in Tarnopol bejtelft 
i worden. 

Alle, welche gegen Diefe Kontursmafje 
einen AUnjprudj als Konturs-Gläubiger erhe- 
(ben wollen, haben ihre Forderungen, felbft 
jwenn ein Redtsftreit darüber anhängig fein 
folite, bis längftens 31 Mórz 1878 beim t. 
je $reiśgeridjte zu Tarnopol nah Worjdrift 
der Sonfurżorbnung, bei Bermeidung der in 
| oeefetóen angedrobeten Nahtheile żur Anmel- 
| òung, und bet der Siquibirnngś = Tagfakrt, 
| wele gleichzeitig auf deg 9 April 1878 W. 
i De. 9 Uhr, zur Qiquidirung und Rangbeftim- 
mung au bringen. 

, Den bei der allgemeinen Tagfahrt er- 
|heinenden  angezielbeten Gidubigern  fteft 
baś Recht zu, durch freie Wahi einen defini- 
tiven tafjaverwalter, beffen Stellvertreter 
und ciuen Gliubiger-Ausjjug zu berufen. 

Bur Bejtatigung dea bom Gericjte be- 
jtellten, oder Ernennung cines anderen Maf- 
javeriwalters und Stellvertreter desjelben 
und zur Wabl des Gliubiger=Au3|huges wird 
bie Tagfagrt auf ben 22 Februar 1878 V. 
M. 9 Uhr angeordnet. 

.. Bugleid) werden bie Gläubiger, welde 
nicht im Sprengel deg Tarnopoler f. f. Stade 
tijch=belegirten Bezirta Geridtes wohnen auf- 
gefordert, einen in Tarnopol wobnhaften Be- 
vollmóchtigten nahmhaft zu machen, widrigen3 
ihnen über Antrag des Konfurs=Comij|drs 
auf ihre Gefahr und Sojten ein Murator be- 
jtelft werden wird. 

. Die weiteren Berdjfentlihungen im Lau- 
fe diefes Konfursverfahreng werden durd bag 
Amtablatt der „Gazeta Lwowska“ befannt 
gegeben werden. 


Tarnopol am 9 ebruar 1878, 
DSe 


Doniesienia prywatne. 


L. 46. ' (/91 8—8) 
Ogłoszenie konkursu. 


Celem obsadzenia posady sekundaryusza 
przy tutejszym powszechnym szpitalu z rocz- 
ua płacą 200 złr. ogłasza się konkurs z ter- 
minem do końca marca 1878 r. 

Ubiegający się winien wykazać: 

l. iż posiada dyplom na doktora medycy- 
ny, dowód przynależności, wiek, dotych- 
czasowe zatrudnienie, i znajomość języ- 
ków krajowych. 

2. Obowiązany jest pełnić wszelkie czyn- 
ności sekundarjusza. 

8. Posada nadaną zostanie prowizorycznie 
na rok jeden. 

Podania mają być za pośrednictwem 
dotyczących władz, jeżeli znajdują się w 
służbie publicznej, w przeciwnym zaś razie 
bezpośreduio do tutejszego urzędu miejskie- 
go wniesione. 


Sambor dnia 8 lutego 1878. 


Zupełnie świeży transport 


Dobra 


ma sprzed zad 


obejmujące w obszarze 1.200 morgów 
ornej ziemi, 200 morgów łąk, 860 mor- 
gów lasu w dwóch folwarkach z zabu- 

dowaniami w najlepszym stanie, gorzelnia 
s i wołownią murowaną. — Cena 250.000 
zł. w. a., z której może być potrącona 

pożyczka bankowa 124.000 zł. 

Bliższa wiadomość w kancelaryi 
adwokata Dra Aleksandra  Jamowicza 
we Lwowie przy ulicy Jagiellońskiej 1. 4, 


(6578 21—24) 
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N 
Tylko 2 zł. 30 ct. : 
kosztuje 17 kompletnych pówieści | Ś 
w języku niemieckim , R Ka oni 5 
0. F. Berga i Teodora Scheibe $| y guos. igi Pea Ago 1 Reyin 


w 23 tomach broszurowanych, każdy tom ZE BE aoo Sa T A 
przeszło 100 stronic zawierający. W CZERNIOWCACH u P. Golichowskiego. 
Zamówienia przyjmuje pod słowem „„IBii= 
cher Ekspedycya anonsów Rotter et Com. 
w Wiedmiu Riemergasse. Przesyłki za pobra- 
niem pocztowem lub przesłaniem należytości. 


Opakowanie wolne od opłaty. 


737 3—.8) Najtaniej 


na Zapusty ? 


WINA 


Przewybornej 


przez „OURZ sprowadzanej 


erbaty chiúgkiej 


właśnie otrzymał i poleca handel 


wegierskiego, austryackiego, francu- 
skiego, hiszpańskiego lub też szam= 
pańskiego, 
a wielee szanowny gość przekona się o 
dobroci, czystości i nadzwyczaj przystęp- 
nej cenie handlu | 


KAROLA BAŁŁABANA 


celem wysprzedania swych piwnic, kió- 


we Lwowie, w Rynku l. 42. Wina węgierskie. 


po zł. 3:60. z w n Schlumbergera 


Nr. 1. „TASZU* żółtokwiatowa, aromatyczna, po zł. 4:40 
» 2.,JUNTOJCZAN PECHA“ białokwia- I butelka Presburgera . . . : + NEJG 
towa, aromatyczna . . . . . . . „ 8:60 1 5 z Risling 
„» 3.„NANDZYN* czarna, zbiór majowy. „ 8-— 1 „  Zieleniaka 1 - . ||--166 
„ 4 „SOUCHONG* czarna, bardzo dobra „ 250 1 s 5 MBR a. 4a. 
„ 5. „CONGO“ familijna. weale dobra. „ 1:60 1 A A IAR" „JI 
„ 4.„WYSIEWKI z herbaty“. . . . . „ 1:10 1 > Wytrawnego . . . . . . || 12O 
„ V. „WYSIEWKI z najlepszych herbat wo AA 1 k > lą kwart. zr.1861 || 150 
W pojedyńczem opakowaniu w torebkach papierowych 1  „ Weg. Maszlacza z r. 1874. . || 1/50 
za pół kilo pełnej wagi. | a Rie wyskok TEE. = 
4 U 1 n us BIE AM RZE u a . |= 
Oprócz powyższych Herbat polecam 1  „ Budaj czerwonego. - . [1-165 
. 1 „  Ofnera adlersberger « . ||--|90 
bardzo przednią aromatyczną a mało 
narkotyczną herbatę: Wina austryackie, 
Nu. 8. „SOUOHONG* z pierwszego wiosennego zbioru, 1 butelka Klosternouburgora IE. 90 
o zi. Pau. P 3 öslauera biatego. . . . . 3 
ù 9. SOUCHONG* z drugiego zbioru, grubsza A f k nio aa 0 
1 
1 


w wadze 1!/, kilo. 1262 5 - 10) 
p ESEE E | M. | SRS ZM 


Za. skrzyneczkę oryginalną w cynie opakowaną a 3 biatego 


Wina reńskie. 


1 butelka Pisporter Mozel 
1 „  Johannisbergera . 


Wina francuskie. 


St. Markiewicza roo ice 
Prr 
Biblioteczka 


l 1 butelka St.-Estephe . . 120 
e É , 1 „  Bt.-Julien Medok . 1|20) 
składająca się przeszło z 270 tonów lo. Chateaux Margaux 1|80 
dzieł J. I. r 5 Ico- i m SU Bai? biały . 0 
eniowskiego, — Dzierzko- n u M 6 5 c 
wnKIEgO i Aoro, — jest do i „ Szampana Gi o Chandon . Sed 
sprzedania w całości lub SBD : 1 4 Grand von cisi 3 
Bliższa wiadomość w Administracy! ją E = z A 150 
„Gazety Lwowskiej w godzinach tą k > 2 s 110 
porannych, gdzie też katalog przejrzeć 1 b Sherry 2150 
można. 1  „ Madeira 2/50 
(7—2) il „ Portwein 2|50 


e. k. uprz. galice. 


Akcyjnego Banku Hipotecznego 


kupuje i sprzedaje 
wszystkie efekta i monety 
pod warunkami najprzystępniejszemi. 


6% LISTY MYPOTECZNE, 


które według prawa z dnia 1 lipca 1868 (Dz. p. P., XXXVIII, Nr. 93) 
i najwyższego post. z dnia 17 grudnia 1871 r. mogą być użytegdo lokowa- 
nia kapitałów funduszowych, pupilarnych, kaucyi małżeńskich wojskowych, 
na kaucye i wadya, — są w tamże kantorze do nabycia. 


Wszystkie polecenia z prowincyi wykonują się bezzwłocznie po kursie dziennym, bez 
doliczenia prowizyi. (1 13 —? 


Ę 


- 


WAR WNERKA 


Podręcznik 
dla 


władz administracyjnych i antononicznych 


zawierający zbiór ustaw i przepisów o 
Policyi ogniowej ż 
i budowniczej 

mę” opuścił już prasę W 
i jest do nabycia w Ekspedycyi Gazety > 


Lwowskiej 
po cenie I zł. za egzemplarz, Z prze- 


syłką pocztową IL zł. 5 et. 
W Ekspedycyi „Gazety Lwo- 
wskiej* są także do mabycia j 
Ustawy | 
| 


20—————08 
D Karcz | 


trudniący się od kilkunastu lat 
specyalnie radykalnem leczeniem 
chorób skórnych z znkażenia 
krwi powstałych | wzmacnianie 
sii, skutkiem nadużycia osłabio= 
mych, 


| 
| w mieszkaniu przy ulicy Wałowej 1. 3, 
c) 


Í 


h RAI 


od godz. 8—10 i 2—4. 
(Także listownie przy ścisłej dyskrecji.) 
Jego „Poradnik w powyższych 
słabościach (drugie wydanie) można na- 
być u autora i w księgarniach, po cenie 
1 zł. 20 ct. za egzemplarz 


Mada 
8 IGI 


WAEMATTAM 


Królestwa Galicyi i Lodo- 
meryi z Wielk. Księstwem 


H NRN 


(3 13—?) 


ès 
3e 


o lichwie | pijahstwio :: 
z przesyłką pocztową 8 et. ga 


w jednej książeczee. Cena egzemplarza 6 et. 
IIRO 


Krakowskiem 


na rok 187S 


nabyć można po cenie 


2 zi GO ct. 


w ADMINISTRACYI 
Gazety Lwowskiej. 


iz 
HKI R 


a E Da B a AD ED i E W a E, a Da VR 
Sezon 1877/78. 


d CHIŃSKO - ROSSYJSKA 


g JEM «> m* Rpza € zB 
H z wonią miłą, smakiem wyśmienitym 


ciemno naciągająca 
poleca 


Karoi Ballaban 
Lżwów. 
Bańiliina a «as... zł. da 
Melange de Moskau ” .** zł. 4— 
Emperi m . . . ._ zkakigą 
Kongo cesarski . . . zł. 2:— 
Okruchy z herbaty . zł. 1:20 
Ciasta angielskie . zł 114 
RUM stary . . . . zł 1:40 
RUM Jamaika . . . zł. 110 


Tak przezorna we wszystkich rzeczach przyroda dała nam obok mnóstwa chorób, także środki 
przeciw nim. Twierdzenie to znajduje w Dr. Fryderyka Lengiela balsamie brzo- 
zowym zupełne poświadczenie. Skutki jego uznane są jako znakomite wedle licznych obserwacyj 
wielu bardzo cenionych lekarzy w całej Europie. W ostatnim ezasie donosi między innemi także em. ae. 


c. k. prokurator uniwersytetu i med. Dr. p. Pro. Raspi w Wiedniu 


o Dra Fr. Lengiela balsamie brzozowym 


następnie : > 

„Racyonalnie dobrane piierwastki tego kosmetyku 
sa dla pięknej płci niezrównamej dobroci i skuteczności. 
Do szybkiego i zupełnego wygładzenia ustroju cery po 
przebytej ospie balsam ten jest jedynym." 

Po każdorazowem używaniu odpada prawie nieznacznie łupież ze skóry, 
przezeo choroby cery, jak: opalenie cery od słońca, piegi, wegry, plamy, wyrzuty, 
nienaturalna ezerwoność twarzy, blizny ospowe, iszaje, chorobliwie wyglądająca cera itp powoli zu- 
pełnie ustępują. Z wszelkiem bezpieczeństwem może być balsam brzozowy przez każdego użytym. 
Cena słoika wraz z opisem użycia złr. 1.50. (7118 8— 50) 


Skład we Lwowie w aptece p. Zygmunta Ruckera „pod srebrnym orłem*. 


Zawiadomienie. 


Nabywszy za bardzo niską cenę wielką hntę srebra Alpacca w Abisynii (w Afryce) 
i wystawiwszy powtórnie w naszej fabryce 63 maszyn parowych, przez które wiele oszezędzamy, 
jesteśmy obecnie w możności dostarczać nasze po całym świecie znane i osławione wyroby ze sre- 
bra Alpacca o 327/, taniej, tudzież w lepszym gatunku i piękniejszym wyrobie jak dotąd. Wia- 
domo zresztą każdemu, że wyrób nasz z Alpaccna srebra nie traci nigdy barwy srebrzystej i 
nie ulega nawet najsilniejszemu kwasowi, na co dajemy pisemną gwarancyę. 


Ng Cemy” Zuniwadpnae "ZĘ 


Przedtem. |. a A pa” 
6 sztuk.łyżeczek do kawy ze srebra Alpaeca zł. 120, 1 60, 2: —, 2:60 zł. — 85, AO: 
6 sztuk io bwy 4 5 zł, 2:--, 2:60, 3:40, 5—, 6'-- zł. 140, 180, 2:80, 3:40, 4— 
l sztuka chochli do rosołu ciężka  , zł. 1:50, 2:40, 290, 46—, 5— zł. 1—, 1-60, 250, 3:40, 
1 sztuka chochli do mleka ze srebr. „ zł, 1—, 1:45, 280, 4 —, zł. —'70, 1:—, 1:60, 2:10, 2:60 


mi żelazcami i trzonkami zebzł. 450, 5'30, 689, 750, 9— zł, 310, 3870, 440, 5—, 6.20 
srebra Alpaeea AE ; 
nożów i widelców desertowych l f 
6 par h " angielskiemi żelazcami i lar. 3:50, 480, 5:50, 6-95, zł. 2:40, 3:20, 3:80, &75 
trzonkami ze srebra Alpacca =. i e. 
Prócz tego eleganckie lichtarze stołowe, para zł. l-—, %—, 2:50, 5—; tace po ot. 0, 75, 80, zł. 
1:—, 1:40; imbryki lub herbatniezki pe zł. 2—-, 250, 3—, 4—. para kandelabrów zł. 8:50, 10:50, 
146—, 20'-—-; eukierniczki po zł. 2—, 280, 46—, 5:50, 7% —: posypniczka „Da cukier po et. 60, 75, 
90, zł. 1—: karafki na ocet i oliwę po zł. 2:50, 3:80, 425, 6—; masielniezki po et. 95, zł. 1:20, 
2-80, 3 25, 4— it. p. niezliczone przedmioty; wszystko o 32, taniej niż dotad. 


Zlecenia z prowineyi uskutecznia bezzwłocznie za pobranlem pocztowem 


Fabryka towarów kruszcowych Blau & Kann, 


w Wiedniu Babenbergerstrasse Nr. 1. 


6 par nożów i widelców z angielskie-| 


(397 —12) 


Z im W. Łozińskiego, ul. Czarneckiego, dom Wernera, l. 12. 
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